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Przegląd polityczny.

 
_ Wczorajsza uroczystość św. Jana Ewangeli­

sty obchodzoną była, w kościele Opieki św. Józefa 
(pp. wizytek) wprost ulicy Królewskiej dopoludnio- 
wem nabożeństwem.

We wszystkich zaś innych kościołach odbyły się 
solenne wotywy, w czasie których dopełniony był 
obrzęd święcenia wina, a następnie rozdawano ta­
kowe" do próbowania wiernym na pamiątkę, jak 
iniegdyś podaną była św. Janowi trucizna w winie, 
a po uczynieniu przezeń znaku krzyża świętego 
■straciwszy swą siłę, nie była mu szkodliwą.

ga, lub innej piersią okrętu europejskiego dotąd nie 
przerżniętej rzeki.

Trudniej natomiast przyszłoby nam się zgodzić 
na szowinizm, z jakim „galicyjski mąż stanu“, kry- 
jący się pod anonimem, ti aktu je sprawę samegoż 
przymierza austrjacko-niemieckiego. Ton, jakiego 
używa autor będącego w mowie artykułu w okre­
śleniu uczuć bezwzględnej adoracji dla tego przy­
mierza, byłby naówezas uzasadnionym i niewątpli­
wie właściwym, gdyby tenże posiadał w rękach nie­
omylne rękojmie, iż z bezwzględnego powierzenia 
losów ludności galicyjskiej opiece tego przymierza 
spłyną na kraj j*ego wszystkie błogosławieństwa 
niebios. W takim razie polityczna rachuba pozwo­
liłaby dopuszczać się podobnie hyperbolicznych 
zwrotów mowy, jak że dla ludności miejscowej je­
dyny dziś już i najwyższy motyw w regulowaniu 
uczuć i bilansów politycznych, stanowi wzgląd na 
interes monarcbji.

Zastrzeżenie to przeciw takiemu fetyszyzmowi dla 
państwowej idei austrjaekiej wydaje nam się tern 
niezbędniejszem, odkąd nabyliśmy przekonania, że 
około interesów monarchii habsburskiej zakrzątnął 
się pilniej książę Bismarck, aniżeli sami mężowie 
stanu, kierujący nawą Austrji.

Jeżeli jeden z najwybitniejszych członków dele­
gacji galicyjskiej z zamiłowaniem używa systema­
tycznie—mówiąc o sobie i swoich ziomkach—wy­
rażenia „my austrjacy“, a porzuca dawniejsze, nie­
co już przez historję utarte określenie wls.snej na­
rodowości, to nam tu z pewnego oddalenia to piesz­
czenie się wystawioną sobie ad hoc nominacją na 
„austrjąków“ nie sprawia zachwytu, już choćby dla 
tego, że nie wierzymy u schyłku XIX-go wieku 
w możliwość podobnego przedzierzgnięcia się starej 
i w różnych kolejach wypróbowanej narodowości, 
w nową, która zaiste hie w dobie rozkwitu się 
znajduje. Za wiele kwiatów!...

Dziennikarz włoski, p. Nicola Lazzaro, zdaje spra­
wę w organie swoim z rozmowy, jaką miał w Nea­
polu z przejeżdżającym tamtędy do Palermo panem 
Giersem. Parę uwag „ściśle prywatnychu rosyj­
skiego ministra spraw zagranicznych o ogólnej po­
lityce europejskiej zasługuje na baczniejszą uwa-

Roztrząsając przyczyny słabych postępów pro­
dukcji rzemieślniczej i nizkiego zarobku licznej 
klasy drobnych przemysłowców, przedewszystkiem 
wyróżnić należy w ich liczbie brak dostatecznej 
ilości szkół fachowych; dziś wytwórstwo posunęło 
się naprzód już o tyle, że prosta tradycja i prakty­
ka warsztatowa nie zastąpią nauki.

Rzecz przedstawia się jeszcze korzystniej, gdy 
mowa o szkołach męzkich. Posiadamy bowiem 
zakłady niedzielno-rzemieślnicze po wszystkich 
miastach, a w niektórych istnieją nawet zakłady pry­
watne, dające uczniom średnie wykształcenie, jak 
np. w Warszawie i Łodzi. Zupełnie co innego 
z dziewczętami. Tu nietylko że niema szkół pu­
blicznych, lecz i prywatna nawet inicjatywa zrobi­
ła dotąd jeszcze bardzo mało.

To też chętnie witamy każdy nowy objaw na 
tern polu, które dotąd leży ugorem...

 
konała wszystkich trudności położenia europejskie­
go i nie zatarła wielu kwestyj, będących czynni­
kiem ruchu politycznego obecnej chwili.

Raną pptoźehia jest Hercegowina, a to tembar- 
dziej, iż lofey jej związane są ściśle z przyszłością 
Czarnogórza, skojarzonego przymierzem z Rossją. 
Gdyby niepokoje i bijatyki, kłócące dzisiaj porzą­
dek w Hercegowinie, potrwały dłużej, mogłyby 
ztąd wywiązać się poważne zawiklania. Wskazów­
ka dana tu przez rossyjskiego kierownika polityki 
zagranicznej należy do wymowniejszych sympto- 
matów chwiłi, jakkolwiek prywatny charakter roz­
mowy p. Giersa z publicystą włoskim nie pozwala 
wpisywać jej w budżet aktów dyplomatycznych.

Ponieważ weszło dziś w modę „zbroić się“, prze­
to i maluczka Danja powiększa swoje siły wojenne 
i poświęca 72 miljonów koron na ufortyfikowanie 
kraju. Zwłaszcza Kopenhaga ma być obwarowaną 
w sposób urągający działom nieprzyjacielskim. Nie 
warto się pytać o to, z kim Danja zamierza prowa­
dzić wojnę, ale może mieć rację bytu pytanie: ko­
mu w przyszłej wojnie zamierza pomagać?

Br. Z.
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Zwracaliśmy już kilkakrotnie uwagę na dziwolą­
gi, jakie w ostatniej kampanji niemieckiej prasy 
■półurzędowej z powodu wrzekomego zbrojenia się 
Rosji wypisywały o stosunkach austriackich nie­
które organa pruskie, a zwłaszcza Kolnische Ztg. 
Zaopatrzyliśmy odpowiednim komentarzem takie np. 
z powietrza pochwycone zapatrywania, jak, że dzi­
siejsza prawica wiedeńskiej rady państwa skłonną 
jest do panslawizmu i usiłuje podkopać przymierze 
austrjacko-niemieekie, lub że patrjotyzm węgierski 
iutonął w jakichś mrzonkach kosmopolitycznych i 
sympatjach francuskich. Zapewne dawno świat 
publicystyczny nie odegrał swej roli z taką płocho- 
śeią i niemocą argumentów, jak tym razem. To też 
zasłużył on na odprawę, jaką daje mu jeden z naj­
wybitniejszych członków delegacji galicyjskiej w ra­
dzie państwa, a którą wydrukowała na miejscu na- 
czeluem ostatniego numeru wiedeńska, do sfer rzą- 
jdowyeh zbliżona Presse.

Niepodobna nie przyklasnąć wywodom galicyj­
skiego męża stanu, gdy rozbiera i chłostą ironji sma­
ga elukubracje Kolnische Ztg, radząc nadreuskim 
niemcom, aby zamiast wysełaóSchweinfurtów, Len- 
zów i Ńachtigallów do Afryki celem badania taje­
mniczych lądów podrównikowych, wydelegowali ich 
raczej nad Litawę, gdyż przeprowadzona świeżo 
dyskusja nad usposobieniami ludności austrjaekiej 
nic pozwala przypuszczać, aby stosunki Austro- 
Węgier publicystom niemieckim lepiej były znane- -j~-. r-, .   
mi, aniżeli etnograficzne oryginalności porzecźy Kon- i gę. Wojna turecko-rosyjska—twierdzi on—nie po-
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BE1 SEBCA.
OBRAZY NASZYCH CZASÓW

mzEZ

•B. Ł> Kraszewskiego.
TOM III.

(Dalszy ciąg.)

Keperau, osoba doświadczona, przebiegła, która 
w zapale księcia Platona, w7 jego uniesieniach, 
w gorączce która, od niego buchała widziała gwał­
towność pierwszych wrażeń i lękała się ażeby one 
nie ostygły, aby księciu nie spowszedniał ten świat 
którym się zachwycał, była za tem ażeby kuć żela­
zo póki gorące. Namawiała Rolinę aby nie zanad­
to zwłóczyła znajomość. Wiedziała z góry że na 
tę rybę złotą zastawionych sieci będzie mnóstwo, 
tern niebezpieczniejszych że nie na osobę jego, ale 
na majątek wymierzone zesraną, a pierwszy wy­
buch młodzieńczy zagaszą.

Pułkownikówna nie słuchała rady, ufała w to iż 
sama najlepiej pokieruje wielką sprawę własnego 
losu. Nie chciała być nawet posądzoną że goni za 
kimkolwiek, pragnęła zmusić aby się o nią dobija­
no, a zdało sie jej że potrafi do tego doprowa­
dzić.

1 ona jednak nazbyt zwłóczyć nie mogła, środki 
się wyczerpywały, przyszłość stawała groźna.

Zapowiedziany wyjazd Boehmowej, zwiększając 

troskę, zgryzł ją i zasmucił, czuła się znękaną Ro- 
lina i zapragnęła rozrywki. Nie wiedziała jak 
dzień spędzić aby uniknąć spotkania z Pepi i jej 
matką.

•— Baronowo moja—odezwała się wstając—zrób 
mi jeszcze ten jeden tylko raz łaskę, jedź ze mną 
do Monaco...

Keperau pogroziła jej.
— Tylko jeden, ostatni tysiąc franków! Jeżeli 

mi szczęście nie posłuży, daję słowo—aa tem ko­
niec.

Zawahała się baronowa.
— A! despoto ty mój! jakże tobie można czego 

odmówić?—rzekla.—Nie ehcę sobie mieć do wyrzu­
cenia żem ci się zgrać dopomagała, ale tak pięknie 
prosisz! ten jeden raz! Dziś mi wyglądasz tak smu­
tną i bladą, żal mi cię. Czekaj na mnie, biegnę 
suknię przemienić i za kwadrans jestem z powro­
tem... Za pól godziny odchodzi pociąg.

Rolina także skwapliwie ubrać się pobiegła. Po­
dróżną tualetę wybrała nadzwyczaj smakowną, o 
której wiedziała że jej była do twarzy, kosztowną 
razem aby wydawać się panią, choć tego nie po­
trzebowała, bo piękność ją nią czyniła. Cierpie­
nie i rozdrażnienie dodawały jej ognia i blasku.

Nie dowiadując się nawet o Boehmowę, zbiegła 
Rolina, ubrana już i czekała w ganku na Kepe-au, 
która nowe loki przypiąwszy, przytoczyła się zdy­
szana.

Pieszo musiały przechodzić około villi Marji, 
właśnie w chwili gdy książę Radjan stał na ganku.

Baronowa swoim krzykliwym głosem, zaczęła 
narzekać na to że się na pociąg do Monaco spóźnić 
gotowe.

Usłyszał to książę Platon, a chociaż 'nie miał 

wcale zamiaru jechania do Monaco, dokąd go nic 
nie ciągnęło, posłyszawszy że panie się tam wy­
bierają, w mgnieniu oka postanowił gonić za nie­
mi. Szło mu koniecznie o poznanie się z sąsiadką.

Był ubrany, schwycił tylko dobrze banknotami 
napełniony pugilares, cygara, panamę i skoczył do 
gotowego powozu, rozkazując pędzić na stację.

Tu trafił tak w porę, że w chwili gdy Rolinazba- 
ronową do coupe pierwszej klasy siadały, mógł się, 
prawie gwałtem wcisnąć za niemi.

Pułkownikówna, która właśnie sobie wybierała 
miejsce w cieniu, chroniąc się od słońca, zwróciwszy 
się, z wielkiem podziwieniem. zarumieniona ujrza­
ła księcia przed sobą, witającego ją z uszanowa­
niem. Pierwszy to raz spotykali się tak blisko. 
Keperau tak była tem uszczęśliwioną, iż o mało się 
nie zdradziła.

Przypadek czy rachuba? Książę Platon siadł na 
słońcu, ale naprzeciw Roliny. Keperau modliła się < 
tylko aby nowy jaki natręt nie popsuł im tego po­
żądanego tSte a t.Ste.

Znajomość bliższa z Rolina, zdawała się teraz 
nieuchronną.

Wprawdzie Rolina uparcie patrzała w okno, ale 
książę Platon na nią, a wlepiał w nią oczy z takim 
zachwytem młodzieńczym, naiwnym, gorącym, że 
baronowej serce rosło.

— Nie ulega wątpliwości—rzekla w duchu—że 
gonił za nami. Miałam doskonałą inspirację mija­
jąc villę mówić głośno o pociągu do Monaco.

Swiśnięto—rus zali nareszcie.
Książę siedział jak posąg, Rolina patrzała w stro­

nę, aby wejrzenia jego nie spotkać. Keperau uzna- 
: ła właściwem wywieść ją z tego osłupienia, zadała 

pytanie i zmusiła główkę zwrócić. Kilka słów wy-



Właśnie dowiadujemy się iż rok przyszły w sa­
mych swoich początkach przyniesie nam szkołę 
izemiosl dla kobiet, której program daje rękojmię 
poważnej działalności, a kierownictwo zapewnia 
dodatnie rezultaty.

Alamy tu na myśli zakład rzemiosł dla kobiet, 
przy ulicy Pańskiej, w donic Lr. Cecylji Zyberk- 
Pląterówuy.

Spieszymy podzielić się z czytelnikiem bliższemi 
o nim szczegółami, zasiągniętemi na miejscu.

Zakład rzeczony ma na celu zapewnić dziewczę­
tom byt samoistny, ułatwiając im nabycie rzemio­
sła, oraz niezbędnego dla kobiety wykształcenia 
intelektualnego i oraktyiz .ego. Zgodnie z tym ce­
lem ogólnym główna uwaga będzie skierowana na 
gruntowność i dokładność wykładu rzemiosł, tak 
by uczennice, opuszczające szkołę, były fachowo 
zupełnie wyrobione. Nauka rzemiosł zostanie o- 
parta na zasadzie rysunku linearnego.

Wykłady tak przedmiotów przygotowawczych, 
jakoteż i samych rzemiosł będą prowadzone przez 
trzy kursa pojedyńcze.

Na kursie pierwszym, w godzinach porannych, 
uczennicom udzielaną będzie nauka szycia zwy­
czajnego, łatania, cerowania, znaczenia krzyżyka­
mi, roboty pończoch na drutach, oraz początki ry­
sunków, kaligrafji, rachunków pamięciowych i 
czterech działań arytmetycznych; w poobiednich 
zaś godzinach dziewczęta będą studjować obrane 
przez każdą rzemiosło.

Na kursie drugim uczennice mają uczęszczać na 
wykłady szycia, cerowania trudniejszego, znacze­
nia haftem, rozmaitych rooót drutowych, oraz ry­
sunku geometrycznego, pisowni i arytmetyki od 
liczb wielorakich do ułamków; wykłady te będą 
prowadzone w godzinach rannych, w poobiednich 
zaś tak jak na kursie pierwszym, dziewczęta uczyć 
się mają obranego rzemiosła.

Kurs trzeci i ostatni zakończy wykłady nauką 
szycia, cerowania najlepszego z naśladowaniem de­
seni tkania, reparacji tiulów i koronek, ozdobnego 
znaczenia atłaskiem, haftu angielskiego, wyrobów 
na drutach i szydełkowych na chusteczki, szaliki, 
kaftaniki itp. Z nauk przygotowawczych będą tu 
udzielane: rysuneK według wzorów wypukłych i 
ozdób architektonicznych z gipsu łub z natury; styl 
zastosowany do korespondencji handlowej; reguła 
trzech i nauka c pioceutach. W godzinach poobie­
dnich znowu zajęcia rzemieślnicze.

Taki jest program zakładu...
Dl i dokładności wypada dodać, iż dla uczennic 

obowiązkową będzie zarówno nauka rzemiosł, jak 
i robót każdej kobiecie niezbędnie potrzebnych.

Uczennice wykonywać mają wszelkie roboty 
przeważnie z mateijałów, dostarczanych przez za­
kład, wyroby też ich przejdą na własność zakładu. 
Za pozwoleniem jednak dyrektorki szkoły, dziew­
częta będą mogły przynosić własne materjały i w 
takim razie roboty należeć będą do nich. Uczenni­
com wszakże nie wolno wykonywać w szkole robót 
obstalunkowych z miasta.

Wszystkie uczennice miejscowe, tj. w zakładzie 
mieszkające, począwszy od 14-go roku wieku obo­
wiązane są kolejno po dwie na miesiąc, uczyć się 
kucha siwa, zapisywania rachunków gospodar­

czych, kapowania art)kulów żywności itp., nastę­
pnie zaś tygodniowo zmieniać się przy nauce pra­
nia, suszenia i prasowania bielizny.

Wszelkie przy bory do robót, materjały piśmien­
ne,'fartuszki mundurowe uczennice nabywają'’w sa­
mym zakładzie, dla porządku i jednostajności.

Przy otwarciu zakładu wykładane będą—szycie 
i krój bielizny, szycie i krój sukien i okryć, śzew- 
etwo damskie i dziecięe, nauka koronek i malo­
wania na porcelanie, drzewie i materji; buchalteria 
zaś, pońezosznictWo, szmuklerstwo i inne wyroby, 
wyżej nie wymienione, zostaną wprowadzone zaraz, 
skoro tylko zapisze się na nie 12 uczennic.

Za naukę kroju sukien uczennice będą dopłacały 
po rs. 3 miesięcznie. Starsze, pragnące poznać 
tylko dane rzemiosło, mogą przychodzić wyłącznie 
na kursa poobiednie. Wreszcie te uczennice, które 
ukończą wszystkie trzy kursa. będą mogły nadal 
kształcić się i pracować w zakładzie, przyczem o- 
trzymają wynagłodzenie za dokonane roboty.

W razie poważnych uchybień i wykioczeń, służy 
szkole prawo wykluczania uczennic.

Uczennice przechodzą z kursu na kurs po zdaniu 
odpowiedniegoegzamnju, który będzie również wy­
magany od kończących zakład; szkoła wydaje pa­
tenty swoim uczennicom dla ułatwienia im pra­
ktycznej działalności po wyjściu z zakładu.

Uczennice zakładu rzemiosł miejscowe i przycho­
dnie winny mieć 11-cie lat skończonych. Miejsco­
we będą płaciły w ratach kwartalnych 175 rs. za 
całoroczne utrzymanie i naukę w zakładzie, przy­
chodnie zaś co miesiąc wnoszą po 3 rs. Z ogólnej 
liczby uczennic przychoduich, biedne, w stosunku 
do x/„. części ogólnej-liczby, przyjmie zakład na nau­
kę bezpłatnie, skoro okażą wiaregodne świadectwo 
ubóstwa. *)

*) Od ucMasid uiiejscowyeli zakład wymaga przy wstę­
powaniu ich następaiijcei wyprawy: 12 koszul, 6 ezepków, 
12 par peńezoeh. 12 ehastek do nosa, 6 par majtek, (i prz«- 
keiwadał, 3 poszewki, 1 kołdrę ciepłą., Ś ręezaików, 2 sia- 
nieski spodnio iuu 1 gorset, 2 spódniczki koUrowe, 1 hal­
kę, 3 sukienki wełniane w dshryai stanie, 1 ciepłą Hzubkę 
zimową, 1 okrycie jesivane, 1 chustkę zlotową aa głowę, 2 
kapelusiki—i«-tai i zimowy, 12 fryzek do karbowania, 2 pa­
ry mankietea ceratowych lub kaszmirowych, 2 fartuszki 
czarne z napierścikami, kamclarowe, 2 fartuszki płócienke- 
we, mundurowe, obszerne, 2 pary trzewików, 1 parę eie- 
plyeh pończoch i kalosze. Nie aiegąe sprawić na raz wszys­
tkich tych przedmiotów, cezenuice taegą rozłożyć nabycie 
ich ua pwcięg czasu pobytu swego w zakładzie. Uczen­
nice przychodnie, ehcąe dostał w zakładzie gorące śniada­
nie, tj. szklankę herbaty z mlekiem i bułkę, będą dopłacały 
po rs. 1 miesięcznie. Mogą też przynosił z domu w koszy­
czkach zimne śniadanie, które może' był odgrzewane w za­
kładzie.

O ile mogła oczyma podbudzała Rolinę, która 
zdawała się nie chcieć tego zrozumieć.

Książę Platon był wielomówńy, unosił się nad 
pięknościami tego kraju, mówił o tym z którego 
przybywał, dowcipował wesoło i spytał w końcu 
pułkownikównę. czy to czarodziejskie wybrzeże w 
jej oczach nie miało wdzięku.

— A! przeciwnie—odpowiedziała Rolina spokoj­
nie i poważnie—jestem wielką miłośnicą piękności 
natury, ale od kilku miesięcy patrząc na ten ślicz­
ny kraj, już się obyłam z jego wdziękiem, pierwsze 
wrażenie się zatarło. Spokojnie nasycam się jego 
pięknościami.

— Ja ich używam z całą gorączką człowieka, 
który marzył tylko o nich, a rzeczywistość przeszła 
jego marzenia—rzeki książę.—Jestem szczęśliwy, i 
nie radbym ostygnąć!

Rolina westchnęła.
— Kto nie ma trosk innych, może się swobodnie 

napawać naturą.
-- Ja, nie mam, dzięki Bogu, żadnych—zawołał 

Platon—młody jestem i, jak ptak swobodny... ale 
jak ptak co raz pierwszy wyleciał z klatki.

Keperau się wmięszała.
— Ja, stara—rzekła—takbym się gotowa za­

chwycać księcia zapałem i szczęściem, jak książę 
naturą. Rzadka to rzecz widzieć człowieka szczę­
śliwego.

Platon śmiał się.
— Zaręczam pani—wykrzyknął—że w tej chwili, 

mogę się nazwać i jestem najszczęśliwszy z lu­
dzi.

Spój rżenie na Rolinę, nadało temu obcesowemu

Rok szkolny rozpoczyna się od 1-go września, a 
kończy dnia 30-go czerwca, lekcje zaś zaczynają 
się o godzinie S‘/2 rano i 4dą trwały do 5-tej wie­
czór, z przerwą godzinną w południe i krótkiemi 
przerwami w czasie nauki; po skończonych zaję­
ciach, uczennice, celem przyzwyczajania się do po­
rządku, sprzątają klasy.

Czas rekreacji obraca się na wspólną zabawę 
w dziedzińcu zakładu i na gimnastykę higieniczną.

Zakład, jak wspomnieliśmy, otworzy swe podwo­
je w połowie stycznia r. p. Powstał on staraniem hr. 
Zy berk-Płatoró way i pozostaje pod jej kierunkiem.

''.■■■ó-«:».\EiraKaw.>M«.eHissasara^^

Ala on też, jak widzimy z powyższego, cftarat-t 
filantropijny. ler

Spodziewać się należy, iż nowa szkoła rzemiosł 
wyda bezny zastąp uzdolnionych pracownie i u}a 
twi im praktyczną działalność.

K. W

Bardzo wdzięczne pole rozrywki umysłowej na pro. 
wincji stanowi zbieranie materiałów etnologicznych za' 
pisywanie różnych właściwości ludu, zwłaszcza tych 
które w jakiś odrębny sposób cechują lud pewnej daJ 
okolicy. J

Nazwaliśmy to rozrywką umysłową, bo choć etnok. 
gja jest nauką i nauką poważną, to jednakże gromadzi 
nie do niej materjalu może być traktowane i jako pr0' 
ste źródło rozrywki, a zajmować się niem może każdy 
kto tylko z Indem obcuje i objawia jakiekolwiek samiło’ 
wauie do przedmiotu.

Dziwna rzecz jak mało u nas tego zamiłowania? Dzień- 
niki i czasopisma nie mogą się uskarżać na brak kores- 
pendentów z prowincji, lecz spotkać w tych korespon­
dencjach jakąś obserwację etnologiczną — rzecz bardzo 
osobliwa. Zdawałoby się, czytając owe głosy iż lud po 
to tylko istnieje, abyśnjy mieli na kogo narzekać i uty­
skiwać. Życie jego wewnętrzne, zwyczaje, zabawy sa 
dla większości naszej inteligencji równie obojętne, jak 
życie wewnętrzne i zwyczaje ludności żydowskiej. I je­
dno i drugie niekorzystnie oddziaływa na naszą harmo- 
nję społeczną, pozornie tylko istniejącą.

Ponieważ dla rozbudaenia pewnego kierunku umysło­
wego dobry przykład bywa bodźcem najskuteczniejszym, 
przeto chcemy tu zwrócić uwagę czytelników na cenne 
wydawnictwo p. t.: „Zbiór wiadomości do antropologii 
krajowej, wydawany staraniem komisji antropologiczaej 
Akademii umiejętności w Krakowie4.

Mamy właśnie przed sobą VI-ty tom tego wydawni- 
ctwa, złożony jak i poprzednie z trzech działów: I szy 
archeologiczny, 11-gi aatopologiczny, Ill-ci etnologiczny.

O dwóch pierwszych, jako wymagających pewnego 
uzdolnienia specjalnego, na teraz nie wspominamy, gdyż 
obcięliśmy przedewszystkiem podnieść tę okoliczność, że 
i bez takiego uzdolnienia nasza inteligencja wiejska ma 
przed sobą otwartą drogę do pracy dla krajoznawstwa 
w kierunku zbierania materjalów etnologicznych.

Oto uaprzyklad pp. Marja Bielska z Giebułtowa pod 
Książem wielkim, Arnelja Sokołowska z Kielc, Emilja 
Laskowska z Sieuska, Walerja Ozerwieeka z Kielc i p. 
Sadowski za Stawiau zbierają w kiełeekiem „zagadki lu­
dowe4, komunikują je znanemu ze swych prac etnolo­
gicznych ks. Siatkowskiemu i tworzy się ztąd bardzo in­
teresujący zbiorek, który jest ozdobą owego temu aka­
demickiego wydawnictwa.

Dla charakterystyki dowcipu ludowego z tych stron, 
przytaczamy niektóre takie „zagadki4:

W dzień jak obrąc, w nocy jak wął
Pas.

Przez ciała, przez dnse,
Za mną idzie, kaj się rusę

Cień.

mówionych półgłosem, na które książę czyhał, da­
ły mu zręczność wmięszania się ostrożnego w roz­
mowę. Wtrącił coś obojętnego o*  okolicy, krajobra­
zie, o morzu.

Rolina zdawała się nic nie słyszeć, ani chcieć od­
powiadać, ale baronowa śmiało obróciła się do 
księcia. Wymienili parę frazesów, pierwsze lody 
były przebite.

Natychmiast książę Platon zwracając się do pań 
obu—odezwał się:

— Bardzo jestem szczęśliwy że mnie traf do pań 
zbliżył, których, jeżeli się nie mylę, jestem naj­
bliższym sąsiadem. Zajmuję obok Euzebji, vilłę 
Marję’ ■ i wam honor, w braku kogoś coby mnie im 
móglprzedstawić—sam się zaprezentować—Platon 
Radjau...

Pragnąłem dawno...
Keperau przerwała żywo.
— Kobiety same, bfez męskiej opieki, zmuszone 

są bardzo krąg swych znajomości ścieśniać...
— Natrętom, jak pani widzi, trudno się opędzić— 

rzeki śmiejąc się Platon.—Choćbym miał na to za­
służyć, aby mnie panie do nich zaliczyły—musiałem 
się im przedstawić. Pragnąłem dawno mieć to 
szczęście...

Spojrzał na Rolinę, której wzrok prześliznął się 
przed jego oczyma jak błyskawica, a był nabity 
jak baterja elektryczna, która ma minę podpalić.

Ona nie odzywała się dotąd ni słowa. Ałyślała 
jak ma rozpocząć rozmowę, rachowała! Keperau 
kipiala z nieeieipliwości aby przejazd niedługi do 
Monaco został należycie zużytkowany.

Milczenie ją niepokoiło.

wykrzyknikowi wielkie znaczenie. Pułkowników^*  
roztargniona patrzała w okno...

— Jeżeli panie nie widziały Ałonaco, i jadą go 
oglądać—mogę je zapewnić że będą zachwycone. 
Daleko jest piękniejsze od Nicy i jej okolic.

Rolina mu przerwała śmiało.
— O! ja wprost tylko jadę do zielonego stolika, 

szczęścia próbować!
Książę Platon cofnął się zdziwiony.
— Jakto? pani? pani byś mogła doznawać jakiej 

przyjemności w grze? A! to nie do wiary!
— W walce z loseml—podchwyciła Rolina—ale 

dlaczegóż nie?
Platon ramionami poruszył.
— Rozumiem walkę z losem—rzekł—ale nie o 

złoto.
— Na nieszczęście—ono jednak wyraża wszyst­

ko na świecie, jestto weksel na—to co życie dać 
może.

— Co życie dać może kupionego—zawołał Pla­
ton—lecz jaką wartość ma szczęście kupione?

Pułkownikówna zarumieniła się mocno.
— Zraieńźe książę świat i uczyń go niesprze- 

daj nym.
Zamilkł trochę zasmucony młodzieniec.
— Być może—dodał—że ja dotąd mało znam 

świata, i na tę jego stronę wstydliwą nie patrzę u- 
myślnie, aby smaku do życia nie tracić.

— Zresztą—poprawiła się Rolina spoglądając 
śmielej na Radjaua, który jej z oezów nie spu­
szczał—wałka z losem jest’rozrywką dla tych co 
innej nie mają.

(Daltnsy drg nastąpi. '



Czteryńogi ma i pierze, 
Ale nie ptak i nie zwierzę.

Łóżko.

Zimą grzeje, wiosną słabnie. 
Latem umiera, w jesieni się rodzi.

Śnieg.

Co to\za wół, co wypije wody dół?
Mróz.

Jakiego drzewa najwięcej w lesie? 
Okrągłego.

Co to za kobieta co się nie rodziła, 
a posła za mąz?

Ewa.

O wierzbie naprzykład, z której w kwietnia niedzielę 
robią tak zwane palmy, podaje 28 objaśnień. Palm tych 
używają w domu; i w stajniach, i w oborach, żeby je 
ochronić od pioruna i zarazy. Bazie z nich w tym sa­
mym celu połykają i bydłu dają.

Mały"przyczynek do artykułu Gustawieza daje też 
w końcu p. Hodoly.

Więcej zamiłowania do badań w tym kierunku, więcej 
śmiałości do nich, bo nie święci garnki lepią, a z czasem 
doczekamy się, że lud nasz będziemy znali; wtedy do­
piero będzie można marzyć o rzeczywistej u nas litera­
turze ludowej.

Dziś silimy się na nią, ale z tych wysiłków więcej od ­
noszą zadowolenia pisarze ludowi i miłośnicy ludu, ani­
żeli sam lud... pożytku.

F. &
Białe pole, carne nasienie, 
Kto je sieje, ten i rozumie.

Papier i pisarz.

Na ęo gnój w pole wożą?
Na kupki.

Gęsią orze, piasek sieje, złoto mu się rodzi. 
Pisarz gminny.

W drugim artykule p. Bolesław Popowski opisuje bar­
dzo szczegółowo pieśni i obrzędy weselne ludu ruskie 
go w Zalewańszczyźnie, to jest w powiecie Win­
nickim, u zbiegu trzech ruskich gtibernij: podolskiej, ki­
jowskiej i wołyńskiej. Jest to pierwszy ustęp z obszer­
nej etnografii Ukrainy, nad którą pan P. pracuje. Uro­
czystość zaślubin trwa w Zalewańszczyznie sześć dni: 
ślub odbywa się zawsze w niedzielę, ale od piątku po­
przedzającego ten dzień, do środy następnej wieczorem 
różne śpiewy i odwiedziny wzajemne prawie nie ustają.

Najmniej ętniej opracowanym artykułem zeszłoroczne­
go „Zbioru" akademickiego jest rzecz p. Oskara Kol­
berga p. t.: „Właściwości, pieśni i tańce ludu ziemi do­
brzyńskiej". Pan K. uzupełnia tu tylko to, co przed 
pięciu laty o tej samej ludności ogłosił p. Petrow, magi­
ster b. Szkoły głównej, dziś nauczyciel w Krasnoufimsku 
pod Uralem. Dobrzy niaey mają równe z krakowiakami 
szczęście do naszych etnografów i inne okolice mogą im 
tylko tego szczęścia zazdrościć.

Z obfitego zbioru pieśni i nut, podanego przez p. Kol­
berga, wypiszemy dwie, świadczące o zwykłem i w do­
brzyńskiej ziemi lekceważeniu sąsiadów i wynoszeniu 
własnych przymiotów:

A bodaj-ci ja na Kujawach, da nigdy nie postał, '
A byłby-ci ja na Dobrzyńsce da lepszy żony dostał.

Z tamtej strony jezioreczka, kiwa na mnie mazureczka, 
A ja jej się nie nawinę, bo mi chodzi o czuprynę.

Bardzo ciekawy i niewiele dotąd wyzyskany materiał 
etnograficzny gromadzą pp.: D. Wierzbicki, astronom 
krakowski i Bronisław Gustawiez, profesor gimnazjum 
św. Anny w Krakowie.

Pierwszy zbiera zdania i przysłowia ludu naszego, słu­
żące do przepowiadania stanu pogody. Między innemi 
na styczeń czytamy tam:

Kiedy styczeń najostrzejszy, 
Tedy roczek najpłodniejszy.

Tepłyj siczeń, żal sia Boże.

Na Nowy Rok pogoda, będzie w polu uroda.

Niektóre przepowiednie odnoszą się do pór roku w 
Ogólności:

, Słaba zima, kiepskie lato,
lub są wysnute ze świata zwierzęcego;

Gdy rybno, to głodno,

lub roślinnego:

Koli hrybno, to i chlebno,
albo z obserwacji nieba:

Będzie pogoda, tęcza wodę plje,

Misiać sia mynyt, moroz budę;
albo nareszcie z różnych zjawisk atmosferycznych:

Ile mgły w marcu, tyle w czerwcu wody.

Jesły początek babynoho lita budę jasnyj, 
To i osiń budę tepła.

Drugi, to jest p. Gustawiez, podajejuż część drugą 
pracy p. t.: „Podania, przesądy, gadki i nazwy Indowe 
w dziedzinie przyrody". Część druga odnosi się do ro­
ślin. O bogactwie materjału świadczy już to, że pan G. 
wylicza do 300 roślin, a o każdej kilkanaście podaje 
szczegółów.

Z Paryża*

*) A. Musset: Si wus croyez ąue je vais nommer, 
Qui j’ose aimer.

Dnia 23go grudnia 1882 roku.

„Fedora*,  o której relację w tych dniach wam wysła­
łem, przeszkadza dyskusji nad budżetem...

Jedni mówcy powiadają „biało", drudzy — „czarno", 
potem głosują i wszyscy są w zgodzie, wszyscy bowiem 
rozumieją, iż potrzeba wziąć z kieszeni kontrybuentów 
miljony, jakich rząd potrzebuje.

Mieliśmy w tych czasach dwa zniknięcia z horyzontu 
ludzi sławnych... Ludwik Blanc przedewszystkiem. Ma­
ły to był człowieczek, którego karykaturzyści przed­
stawiali stojącego na gzemsie trybuny i nie dorównywa- 
jącego wzrostem wysokości szklanki wody z cukrem, 
jaką dla mówców parlamentarnych przygotowywują. 
Dalej, był to człowiek wielce uczciwy... Za Ludwika-Fi- 
lipa napisał on historię dziesięciu pierwszych lat tego 
panowania, którą czytając kraj cały mógł łatwo nabrać 
wstrętu do systemu rządów z roku 1830-go. Jako czło­
nek rządu tymczasowego wr. 1848-ym należał do mniej­
szości i zamieszany w sprawę twórców manifestacji z d. 
15-go maja 1848-go roku — wołał wyjechać z kraju, 
niż poddać się stronnym wyrokom sądów ówczesnych. 
Na wygnaniu ukończył Blanc znane dzieło swoje jli- 
storję rewolucji francuskiej", będącą raczej więcej zręcz­
ną niż przekonywającą obroną komitetu ocalenia pu­
blicznego. W roku 1870-ym powrócił do Paryża. Pewien 
wielce dowcipny człowiek mówił wtedy o Quinecie wra­
cającym ze Szwajcarji: „Powraca z Sąsiedztwa góry bia­
łej i nie rozmarz! jeszcze." Ludwik Blanc, który wracał 
z mgieł Londynu, JjyLtcżjuocna..za,»gjony„^..isyno.wie. 
Ludwika-Filipa, idąc na wygnanie młodzieńcami, wracali 
szpakowaci, wygnańcy republikańscy wyszli jako ludzie 
dojrzali, a powrócili zgrzybiałymi starcami.

Ludwik Blanc poślubił w Londynie prostą kobiecinę, 
angielkę, dobrą gospodynię, ledwo bełkoczącą po fran­
cusku. Podczas komuny mieszkał w Wersalu, nie ma­
jąc ani dosyć siły do panowania nad rozszalałą ludno­
ścią Paryża, ani dość energji, aby wywierać wpływ na 
zgromadzenie narodowe w Wersalu. Robotnicy paryscy 
mieli do niego żal szczególniej o to, iż nie protestował 
przeciw okrucieństwom, jakiemi zaznaczyła się represja 
tego ruchu. Zawsze wybierany do izby deputowanych, 
wygłaszał tam mowy akademiczne, wielce podziwiane i 
chwalone przez jego kolegów, ale nie wywierające na 
nich żadnego wpływu. Socjalizm jego był prostą aspi­
racją humanitarną i niczem więcej, gdyż nigdy nie pró­
bował, ani nie dążył do zastosowania swego systemu or­
ganizacji pracy.

Umarł, on, teoretyczny robiespierrysta, ustanawiając 
egzekutorem swego testamentu Edmunda Chojeckiego, 
niegdyś towarzysza podróży księcia Napoleona na Green­
land, a swego dawnego przyjaciela, i przeznaczając 
część swego majątku na opuszczone sieroty.

Adwokat — sława kratek trybunału francuskiego — 
Laąhaud, pochowany tegoż samego dnia co i Ludwik 
Blanc, był opatrznością zbrodniarzy i trucicieli. Żaden 
mistrz słowa nie bronił z większem niż on przekonaniem 
niewinności osób, których wina cienia wątpliwości nie 
pozostawiała. Lachami oślepiał przysięgłych sofizma- 
tami i najnikczemniejsi łotrzy, a między nimi taki Trop- 
mąn — nie chcieli mieć innego niż on... obrońcy. Zresz­
tą wielce sceptyczny, zabawiał gości swego salonu nai­
wnościami tych nędzników, których zwierzenia, jako 
obrońca, odbierał.

Lachaud pozostawia znaczny majątek, gdyż, czem 
sprawa jest gorsza, tern więcej się płaci, a on z upodo­
bania bronił spraw najbardziej zrozpaczonych; nosząc 
sam osobiście Napoleonowi III-mu odwołania się zbro­
dniarzy do łaski cesarskiej, związał się z nim niejako 
i zaliczany był do wiernych stronników bonapartyzmu.

Rzemiosło literackie we Francji stało się wielce pro- 
duktywnem...

Faktem jest, iż Paweł Feval zdołał dwa razy raz po 
raz zarobić po pół miljona franków swojem piórem. 
Niema w tem nic zadziwiającego. ’ Ale za każdym razem 
Paweł Feval potrafił też, przez niemożliwie nierozsądne 
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umieszczenie swych kapitałów, stracić wszystko to, co 
mu jego dzieła przyniosły.

Przyjaciele Fevala odsłonili wobec publiczności jego 
niedolę. Dzieła jego przynoszą mu jeszcze jakieś pół- 
tuzina tysięcy franków rocznie, co w żadnym kraju nie 
może się jeszcze nazwać nędzą... -Byłby więc Paweł Fe­
val nie bardzo pożałowania godnym, gdyby go tylko nie­
szczęście w jego majątku dotknęło. Niestety, jest on 
także w inteligencji swej dotknięty nader boleśnie. Cier­
pi na rozrzedzenie mózgu, chorobę straszną, w której 
umysł zaciemnia się stopniowo... Z wieku dojrzałego 
schodzi się do dziecięctwa, a ztąd do poziomu zwierzę­
cego.

Pewien dziennik mając przekonanie, iż rozrzedzenie 
mózgn jest wyrokiem śmierci wykonanym w dwa lub 
trzy lata i chcąc sobie tanim kosztem zrobić reputację 
wspaniałomyślnego i szlachetnego, pośpieszył wyznaczyć 
znakomitemu romansopisarzowi pensję roczną w ilości 
1.200 fr., Towarzystwo literackie (Śociete des gens de 
lettres) dało tyleż ze swej strony; przedstawienie tea­
tralne na jego korzyść dopełni sumy potrzebnej na 
utrzymanie nieszczęśliwego w dobrym bycie, do jakiego 
przywykł.

Charakterystyczną jest rzeczą, iż w chwili pierwszej 
swej ruiny majątkowej Feval nawrócił się. Dotknęło 
to silnie liczne koła jego czytelników. Poprawił on da­
wne swe romanse, przekształcając wszędzie na wujasz- 
ków i ciocie dawnych kochanów i kochanki. Ten rodzaj 
operacji, dokonanej na ośmdziesięciu toniach, podobaj’ 
jest do komedji pensjonarskiej, w której młoda panien­
ka śpiewa sławną śpiewkę Fortunia, zmodyfikowaną jak 
następuje:

„Si vous croyez que je vais nommer,
Qui j’ose... estiiner...u x)

Rada miejska miasta Chartres jpsstanowiła wznfeSt; 
pomnik jenerałowi Marceau— pres® oszczędność jenerał 
miał być wyobrażony stojącym na kamieniu, koń byłby 
za drogo kosztował...

W dniu odsłonięcia pomnika pewien radca miejski 
rozczulonj’ mówi do rzeźbiarza wykonawcy statuy:

— Panie. Ja to pierwszy nastawałem na to, aby od­
mówiono kosztów na konia! Jeśli pan chcesz, ja pierw­
szy będę wrzeszczał za tem, iżby zgodzono się na udzie­
lenie funduszów na rozłożenie nóg jenerałowi i wsadze­
nie go na siodło!

Rzeźbiarz odmówił—rozumie się—wybuchowi tej spó­
źnionej szczodrobliwości.

Otóż — łatwiejby było zmienić na konną statuę pie­
szą jenerała Marceau, jak w miejsce rozbitych dać nowe 
formy produkcji pisarskiej i Feval powinien był o tern 
pamiętać.

Jeżeli literaci francuscy zbierają wiele złota, to je­
dnak nie zostaje im ono w rękach dłużej, niż... artys­
tkom. Ale oto zostaną oni uposażeni przytułkiem dla 
zeszłych z pola, utworzonym z szlachetnej ofiary Gali- 
gnani’ego. Twórca ten dziennika angielskiego pod ty­
tułem Galignani’s Messenger, przeznaczonego dla ko- 
lonji brytańskiej w Paryżu, zmarł w późnym wieku i ze 
swego olbrzymiego majątku - pozostawił 7,000 metrów 
gruntu i 70,000 franków rocznego dochodu na zakład 
w którym znajdą przytułek... rozbitki literackie.

Emil Deschanel zebrał w jeden tom p. t.: „Romantyzm 
klasyków", lekcje swoje w kolegjum Francji; myśl, któ­
rą rozwija i popiera dobrze dobranemi cytatami, jest ta, 
iż ci, których dziś nazywamy klasykami, zaczęli od ro­
mantyzmu wcześniej jeszcze, nim ta nazwa została wyna­
lezioną.

„Chcę mówić — tłumaczy on — iż ci, których dziś 
najwięcej admirujemy, i którzy posiadają sławę nieza­
przeczoną, byli ongi, każdy w swoim rodzaju rewolucjo­
nistami w literaturze. A ci, którzy nie dokonali w swoim 
czasie przewrotów, nie przeżyli i nie przetrwali, albo­
wiem nie mieli ani dosyć wybitności, ani dosyć siły, lub 
też przedostają się do nas w drugim łub trzecim szere­
gu. w miarę większej lub mniejszej oryginalności swego 
talentu. Do potomności przechodzi się bezspornie tylko 
w miarę tej siły lub tego genjuszu, mocą których zaczę­
ło się od zburzenia przyzwyczajeń swoich współcze­
snych— oburzając ich i skandalizując przeciw sobie, 
obudzając ich krytyki, wywołując drwiny’ i obelgi i czy­
niąc wyłom jak kula armatnia w ich przesądach i w ich 
pojęciach poetycznych. Tak było w starożytności, tak 
było po wszystkie czasy, albowiem wynika to z natury 
rzeczy."

Opieram się przyjemności wykazania, jak autor w ar­
cydziełach literatury francuskiej śledzi rozwój i zastoso­
wanie tej zasady, która tem bardziej przypomnienia go­
dną mi sie wydaje, iż jest równie prawdziwą dla arcy­
dzieł naszej literatury narodowej

Wł. Mickiewicz.
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WIADOMOŚCI BIEŻĄCE
se Rada państwa wydała już zapowiadane roz* 

porządzenie, dotyczące wzmocnienia etatu sędziów 
pokoju w Królestwie Polskiem. Przy zjazdach sę­
dziów pokoju (oprócz m. Warszawy) ma być utwo­
rzoną posada podsekretarza z płacą 500 rs. rocznie; 
place sekretarzy zjazdów zostają powiększone o 300 
rs. rocznie. Wreszcie do rozporządzenia p. ministra 
sprawiedliwości została wyznaczona suma 5,000 rs. 
rocznych awansów na rzecz wzmocnienia środków 
biurowych instytucji zjazdów sędziów pokoju.

= Według wied., sprawozdanie minister­
stwa skarbu wykazuje, iź w dniu 1 ym października 
r. b. dochody państwowe w porównaniu z rokiem 
1881-ym były większe o 46 miljonów rs., rozchody 
zaś zmniejszyły się o 26 miljonów rubli.

— Według Biri. idea., wyroby tabaczne, prze­
znaczone na wywóz za granicę, mają być uwolnio­
ne od akcyzy. Fabrykanci lub kupcy pierwszej 
gildji, wywożący towar za granicę wprost z fabry­
ki, mogą przewozić przez komory celne wyroby ta­
baczne nieobanderolowane, lecz opatrzone v> , ■ 
kiety fabryczne. Za naklejone banderole nie bęazie 
zwracana opłata akcyzna.

— Nowosti dowiadują się, iż w odnośnych sferach 
zaprojektowano wydanie prawa, moeą którego 
zło Izieje koni wysyłani byliby na osiedlenie do Sy- 
lerji wschodniej.
= Wypracowany przez komisję hr. Baranowa 

projekt nowej ustawy kolejowej, jak donoszą gaze- 
ry petersburskie, przedstawiony został pod roztrzą- 
śnięcie komisji przy ministerstwie komunikacyj; 
powyższy projekt w styczniu przejdzie pod zatwier­
dzenie rady państwa.

= Ogólny dochód drogi żelazrej warszawsko- 
wiedeńskiej w mieś ącu listopadzie r. b. uczyni! 
729,276 rs. 42 kop., w tymże miesiącu roku ubiegłe­
go 634,399 rs. 69 kop., a zatem w listopadzie r. b. 
dochód zwiększył się o 94,876 rs. 73 kop.; drega 
żelazna warszawsko-bydgoska osiągnęła w listopa­
dzie r. b. dochodu ogółem 104,799* rs. 75 kop., 
w tymże miesiącu roku poprzedzającego 67,203 rs. 
38 kop., czyli że dochód w r. b. zwiększył się o 
37,596 rs. 37 kop. ___________

— Zarząd kolei nadwiślańskiej zawiadamia, iż 
z dniem 27-ym b. m. wprowadzoną została bezpo­
średnia komunikacja towarowa na zasadzie taryf 
miejscowych pomiędzy stacjami dróg żelaznych 
warszawsko-petersburskiej i nadwiślańskiej.

« Ruch ludności in. Warszawy w ciągu tygodnia od 
10-godol6-go grudniar. b. Urodziło się: chłopców 105, 
dziewcząt 115, razem 220 (mniej o 27 niż wtygodniu 
poprzedzającym). W tej liczbie nieślubnych: chłop­
ców 15, dziewcząt 17, razem 32 (mniej o*l niż w ty­
godniu poprzednim). Noworodków martwych by­
ło 12 (chłopców 8, dziewcząt 4). Co do' religji: 
katolickiej 136, prawosławnej 2, ewangielicko- 
augsburskiej 11, ewangielicko-rerormowanej 1, wy­
znania mojżeszowego 70. Zmarłozaś: mężczyzn 122, 
kobiet 99, lazem 221 (mniej o 17 niż wtygodniu 
uply niouym). Z przyjezdnych zakończyło życie: męż­
czyzn 6, kobiet 2, razem 8 osób. Dzieci do lat pięciu 
zmarła 103 (mniej o 15 niż wtygodniu ubiegłym). 
Najwięcej zmarło w cyrkule VIII—43, najmniej 
w cyrkule XII—9. Głównemi chorobami powodu ją- 
cemi śmierć były: zapalenie oskrzeli i płuc 45, nieżyt 
kiszek 25, suchoty płuc 22, błonica i dławiec 18, u- 
wiąd schyłkowy 10, tyfus brzuszny 5, zapalenie ne­
rek 5, ospa 5, udar (apopleksja) 4, ospa 4, choro­
by połogowe4. Śmierć wypadkowa zdarzyła się raz 
fu kobiety), wypadków zabójstwa było dwa (kobiet). 
Wtymże czasie zawarto związków'małżeńskich 20 
(mniej o 2 niż w tygodniu poprzednim), mianowi­
cie: w kościele katolickim 1, wyznania mojżeszowe­
go 19. ___________

= Warszawska kasa oszczędności, w ciągu tygo- 
dnia od dnia 10-go do dnia 17-go grudnia r. b. włącznie, 
wydała 184nowych książeczek (więcej o 77niź wty­
godniu poprzedzającym), na które, tudzież na da­
wniejsze w 735 wnioskach, złożono rs. 13,842 kop. 60 
(więcej o rs. 2,087 kop. 60 niż w tygodniu poprze­
dnim). W tymże czasie kasa oszczędności na żąda­
nie 277 uczestników wypłaciła (prócz procentów 
w sumie rs. 189 kop. 70, należnych za rok ciężący od 
całkowitych odbiorów) rs. 13,366 kop. 90 ’/2 (więcej 
ora.2,390kop. 9472 niż wtygodniu ubiegłym), o'raz 
umorzyła 82 książeczek. Ogólna przeto liczba uczestni­
ków 34,282 posiada kapitał rs. 1,332,548 kop. 54 
(więcej ors. 475 kop. 69‘/3 niż wtygodniu minio­
nym). ___________
= Kasa miejska wydatkuje obecnie rocznie na 

emerytury i zapomogi dla byłych swoich urzędni­
ków, podoficerów policji i straży ogniowej razem 
7,878 rs.

— Posesja nrem 2,369B oznaczona a przy ulicy 
Dzikiej położona, w celach budowlanych rozdzielo­
ną została na dwa działy, osobnemi hipotecznemi 
numerami opatrzone.

= Latarnie gazowe zapalane być winny w obe­
cnym czasie o godzinie 4-ej minut 30 po południu, 
gaszone zaś o godzinie 7-ej rano; jestto chwila 
w której latarnie gazowe palą się najdłużej w ciągu 
roku, tj. godzin 14 min. 30." W"" —

= Fundusz zbierany na kupno placu i wzniesie* 
nie na nim budynku dla Towarzystwa zachęty sztuk 
pięknych powiększył się w ciągu miesiąca od dnia 
13-go listopada do 13-go b. m. o rs. 1,804 kop. 95.
= Na dzień 4-ty stycznia roku przyszłego dyre­

kcja teatrów warszawskich naznacza powtórną licy­
tację na druk i spizedaż afiszów teatralnych oraz 
repertuarów; pierwotne warunki zostały znacznie 
zmienione.

= Dr Eisenberg mianowany został ordynatorem 
oddziału chorób skórnych i kiłowych w szpitalu 
izraelickim.

= W Łowiczu pochowano w tych dniach ś. p- 
Antoniego Ojrowskiego, proboszcza parafji św. Du­
cha, niegdyś kapelana przy biskupie sufraganie ło­
wickim ks. Heniyku br. Platerze.

= Z teatru i muzyki.
* Podobno wynagrodzenie od występów, tak zwa­

ne „fewu, ma być inaczej unormowane.
Mianowicie wysokość wynagrodzenia inną będzie, 

jeśli artysta w jednym tylko występuje akcie, a in­
ną gdy cały wieczór jest zajęty.

* Primadonna opery naszej p. Bronisława Dowia- 
kowska występuje dziś w „Hugonotach“ po raz 
pierwszy po powiocie z dłuższego urlopu.

* Fatalizm.
Utalentowana artystka sceny naszej, panna He 

lena Mareello-Chraszczewska, która, jak wiadomo, 
zagrożona chorobą krtani, blisko pół roku pozosta­
wała na kuracji w Meranie, zaledwo odzyskała 
zdrowie i powróciła do Warszawy, uległa zaziębie­
niu i zapadła na tyfus.

Dla zamierzonego repertuaru jest to cios dotkli­
wy.

Panna Giuri, wdzięczna tancerka włoska, któ­
ra ciężko zachorowawszy, pozostawała długo w nie­
bezpieczeństwie utraty życia, znajduje się już w sta­
nie rekonwalescencji.

*' Pierwsza maskarada odbędzie się w sam dzień 
Nowego roku, to jest w poniedziałek.

Dla zachęcenia publiczności, Która od dawien da­
wna tłoczy się tylko na tradycyjny trzeci bal ma­
skowy, pierwsza maskarada obfitować będzie w ró­
żne ucieszne widowiska, jako to: żywe obrazy, mo­
dne tańce, koncert wokalno-deklamacyjny, wresz­
cie w nową jednoaktówkę pod tytułem nMedor 
pójdź tur, którą siły teatru małego odegrają o pół­
nocy na scenie rozmaitości.

* Teatr polski w Petersburgu poniósł w tych 
dniach dotkliwą stratę wskutek opuszczenia trupy 
przez Józefa Rychtera.

Tyle ceniony artysta przeniósł się na czas jakiś 
do Lwowa.

Słyszeliśmy też, iż p. Szymanowski poczynił 
pewne kroki do powrotu na scenę naszą.

W tych dniach w roli „Starego kawalera“ de­
biutował nad Newą p. Bolesław Leszczyński.

O występie tym w dziennikach nie spotykamy 
dotąd wzmianki.

* Wczorajszy wieczór w Towarzystwie muzy- 
cznem udał się nadspodziewanie.

Publiczność zapełniła szczelnie salę resursy oby­
watelskiej, program zaś w interpretacji pp. Seide- 
mana, Piramowicza, oraz pań Dybowskiej i Lecho- 
wiezówny toczył sięku powszechnemu zadowoleniu.

Najwięcej oklasków zebrał p.Seideman, jak wia­
domo, wyborny śpiewak estradowy.

= Nowa spółka.
Dowiadujemy się, iż jeden z miejscowych wyna- 

lazców nosi się z myślą utworzenia w Warszawie 
towarzystwa akcyjnego, celem popierania i eksplo­
atacji krajowych wynalazków.

Jest to myśl, zasługująca na gorące poparcie.
Ileż to pomysłów niezaprzeczonej doniosłości nie 

mogło przyjąć się u nas jedynie dla złego ich wy­
konania fabrycznego, lub braku należnego popar­
cia?...

A jednak pomysły te dają za granicą świetne re­
zultaty.

Iluż znowu posiadamy wynalazców, którzy za 
stratą dla kraju muszą szukać szczęścia na obcej 
glebie!

To też nie wątpimy, iż w mieście naszem znaj­
dzie się dostateczna ilość kapitalistów, kmizy zro- 
zumią myśl podobnej spółki i dostarczą potrze­
bnych funduszów na jej urzeczywistnienie.

Podług projektu spólnicy mogą liezyć tin znaczn 
zyski. 0

= Dla klas pracujących.
Spółka budowy domów dla rzemieślników 

wkrótce rozszerzyć słabnącą w ostatnich czasach 
działalność.

Kur. por. donosi, iź na wiosnę spółka przystani 
do budowy gmachu na zakupionym już placu przt 
ulicy Siennej. H

W domu tym ma się mieścić szkoła rzemiosł.
W kilku obszernych salach będą tu urządzone 

specjalne warsztaty, w których mogłaby się kształ 
cić młodzież rzemieślnicza za niewielką stosunko-' 
wo opłatą.

= Art. nad.
Szanowny redaktorze!
P. Bourće, minister pełnomocny (nie konsul) 

w Chinach, którego nazwisko tak często wspornik 
obecnie pismo pańskie, ożeniony jest z warszawian- 
ką, córką p. Jana Epsteina.

Fani B., głośna niegdyś z przyjęcia cesarzowej 
Eugenji w Konstantynopolu (gdzie ojciec jej męża 
był ambasadorem za cesarstwa), towarzyszy obecnie 
swemu mężowi do Chin.

O ile nam wiadomo, pani ta dotąd nie zapomnia. 
la języka polskiego, rozproszeni zaś po całym świę­
cie rodacy doznają wszędzie i zawsze w jej domu 
gościnnego przyjęcia i czułej opieki.

Z wianem poważaniem
Stały i stary czytelnik,

= Odkryte niebezpieczeństwo.
Człowiek na każdym kroku wystawiony jest na 

niebezpieczeństwo.
Ostatnie wyniki poważnych badań naukowych 

wykazały, iż nawet pies, ten najwierniejszy przyja­
ciel człowieka, jest dla niego mimowolnym wro­
giem...

Podług Brehma i Zorna, których spostrzeżenia 
streściła świeżo Gaz. roln., ciało psa jest formalną 
gospodą pasożytów; w jego torebkach włosowych 
i skórnych gruczołach gnieżdżą się nużeńce i za- 
skóruiki, na powierzchni ciała mnożą się świerz- 
bowce, w nosie rozwija wrzęch tasiemcowaty it. d. 
i t. d., że pominiemy tu żyjątka więcej ogółowi 
znane, a mniej niebezpieczne.

Cała ta ruchoma plejada pasożytów z łatwością 
przenosi się na człowieka, skoro tylko jego ręka 
dotknie psiego włosa.

A ileż to drobnych rączek głaszcze faworytków.„
Na 180 chorych, zmarłych jednego roku w szpi­

talach w Dreźnie, 80 poniosło śmierć od mikrosko­
pijnego tasiemca wieńcogłow ego, który obrał sobie 
siedzibę w połyskliwym włosieniu pokojowców.

Ostrożnie więc... z psami!
= Schwytany.
Przed dwoma tygodniami z banku kiszynlew- 

skiego wysłano pocztą sumę 40,000 rs. do bankn 
państwowego w ośmiu biletach po 5,000 każdy.

Pieniądze te na poczcie... zaginęły.
Rozumie się, numera biletów zostały rozesłane do 

wszystkich banków i bankierów.
Wczoraj w Warszawie, w cyrkule zamkowym, do 

jednego z bankierów zawitał jakiś jegomość z pro­
pozycją wymiany biletu na 5,000 rs. z 18-ma kupo­
nami.

Przekonano się, iż bilet ten należał do liczby 
skradzionych.

Zmieniającego aresztowano.
— Zaczadzenie.
W domu pod nrem 13 ym przy ulicy Twardej u- 

legło zaczadzeniu, wikutek wczesnego zamknięcia 
pieca, siedm osób.

Są to: Kaźmierz P., dymisjonowany żołnierz, i 
siostra jego G. wraz z pięciorgiem dzieci.

Udzielona na razie pomoc lekarska przywróciła 
wszystkim życie

Dzieci jednakże są ciężko chore i stan ich budzi 
obawy...
= Groźne przejechania.
Dorożkarz oznaczony nrem 394-ym najechał 

wczoraj na Wierzbowej na 15-letniego Bolesła­
wa T.

Biedny chłopiec, dostawszy się pod koła wozu, 
uległ złamaniu obu nóg, a prócz tego ma silnie u- 

i szkodzoay krzyż.
Chłopca w stanie budzącym poważne obawy od­

wieziono rodzicom.
Na ulicy Swiętojerskiej tramwaj najechał na Ja* 

i na R., który odniósł ciężkie obrażenia w krzyż i 
i twarz.

Nieostrożni woźnice pociągnięci do odpowie* 
; dzialności karnej.

= Wypadki. .
* -uni'}- Muraaowskiej podjęto wczoraj a«hoWJta«*'

rago człowieka. . . .
Był to niejaki Jan Maeha, oddawna eiorpiąsy ńa ▼••• 

sercową.



OMrtT* i0 >str*«HeK-feg».
• Na Krakowskiem-Przodmiercin pod nr 45 znalerione na 

eihodaeh podrzuconego chłopczyk*, kilka dni Miedwie ma- 
^nzieeie oddano do szpitala.

• norołksrz nrem 178 opatrzony, najechał 1* nliey Fur- 
mnńskiei na Jósefa A., kalecząc go frlnie.

• powożący dorożką nr 409, najechał na Nalewkach na
nrzeehodząeą Jnlje R., która od uderzenia dyszlem ma ska­
leczoną twarz i głowę. . ___

■ i ■ mg»»i i »
-= Pocieszający objaw.
Według zapewnień sędziów gminnych, nadesła- 

rych Gaz. lub., w gnbernji lubelskiej w ostatnich 
czasach zmniejszyła się znacznie liczba spraw za* 
równo cywilnych, jak i kryminalnych.

Pomyślny ten rezultat zawdzięczać trzeba usilnym 
staraniom duchowieństwa, oddziaływającego sku- 
tocznie przeciw pijaństwu.

W umoralnienin ludu, jak się już teraz przeko- 
Uaóm<*źna, ważną też rolę grajtj Coraz częściej 
powstające gospody chrześcijański

— Dobra lubartowskie.
Sprzedaż publiczna znacznych niegdyś dóbr lu­

bartowskich, obejmujących kilkadziesiąt folwar­
ków, ma się już ku końcowi.

Niedawno właśnie sprzedano p. Erliehsternowi 50 
włók Wincentowa za 105,001 rs,

Pożostają jeszcze do zbycia dwa klucze —■ mają­
tek Tarło i Serock, oraz obszerny zniszczony pałac 
w Lubartowie, dawna rezydencja Firlejów, Sangu­
szków, Małachowskich i Łubieńskich...

Dobra lubartowskie przeszły na własność w czę­
ści miejscowych włościan, w części bardziej od nich 
zasobnych w kapitały spekulantów.

= Z Łodzi.
Konsul angielski z Warszawy bawi od kilku drl 

w Łodzi, celem powzięcia na miejscu dokładnych 
in brmacyj o miejscowych warunkach przemysło­
wych i robotniczych, cenach żywności it. p.

Według zapewnienia Łorfs. Ztng, wiadomości te 
gromadzi konsul z inicjatywy jakiegoś towarzystwa 
angielskiego, zamierzającego otworzyć w Łodzi 
wielkie zakłady przemysłowe.

4= Gimnazjum w Łodzi.
Deputacja, złożona z czterech obywateli miasta 

Łodzi, a wysłana do Petersburga w celu poparcia 
starań o pozwolenie na otwarcie gimnazjum w Łodzi 
powróciła już ztamtąd i przywiozła wiadomość, iż 
odnośne władze wydały przychylną decyzję.

Równocześnie ma też nledz pewnej reorganizacji 
istniejąca w Łodzi szkoła przemysłowa.

= Uchwała.
W miasteczku Krakinowie, nad Niewiażą, na ze­

braniu gminnem uchwalono rozpisać składkę na 
budowę nowego kościoła murowanego.

Fundusze na powyższy cel gromadzone będą przez 
łat dziesięć.

W zebraniu uczestniczyli wprawdzie sami wło­
ścianie, lecz jest nadzieja, iż inteligencja poprze ca 
łemi siłami dobre chęci włościan.

=. Monografia Piotrkowa.
Tydzień donosi, iż p. Józef Czerwiński zamierza 

opracować monografię historyczną starożytnego 
grodu trybunałów!

W tym celu pan C. uprasza o nadsyłanie mu ma- 
terjałów, tak w iormie prac już drukowanych, jako 
też i kopij dokumentów dotąd nieopublikowauych 
pod adresem: J. Czerwiński, Odessa, Chersońska, 
40. __

ee Cukrownia.
Kilku obywateli z okolic Mławy powzięło zamiar 

Wzniesienia cukrowni.
Zamierzają oui w ten sposób podnieść produkcję 

majątków sąsiednich.
Pod budowę cukrowni proponowane są dwie 

miejscowości: Ciechanów lub Konopki.
= Koncert.
W Płocku odbył się w tych dniach koncert ama­

torski, urządzony na korzyść niezamożnych uczniów 
tamecznego gimnazjum.

Czysty dochód z wieczoru wyniósł około 300 
rubli.

~ Wypadek z bronią.
Pod Kaliszem wydarzył się w tych dniach smu­

tny wypadek z bronią.
Służący dworski, powróciwszy z polowania, wstą­

pił do stajni, gdzie między nim a fornalem wywią­
zała się żywa sprzeczka.
, Od słów przyszło do czynu i fornal tak nieszczę­
śliwie popchnął lokaja trzymającego nabitą strzel­
bę, iż tą wypaliła.

Gdy na odgłos strzału zbiegła się służba, na zie- 
n>i broczył we krwi nieżywy fornal...

=? Pożar.
• W Zawierciu zgorzał w tych czasach jeden i wię­
kszych zakładów przetwórczych.

Pastwą płomieni stała się huta szklanna p. Gry- 
laka, ubezpieczona na 7,000 rs.

Gaż. kieł, donosi, iż ogień podłożony był rozmyśl­
nie...

Ze świata.
X Dla muzeum narodowego W Krakowie ofiarował pe­

wien obywatel z Galicji wschodniej bogaty zbiór cennych 
obrazów szkoły flamandzkiej. Ofiarodawca stawia ten 
tylko warunek, aby kto ze znawców przybył na miejsce 
i dokonał wyboru.

X 0 teatrze poznańskim, w jego obecnej fazie, wyra­
ża się Kur. pozn. jak następuje: „Ośm tygodni upłynę­
ło od chwili, w której nowy dyrektor, znany zresztą ar­
tysta i reżyser scen lwowskie! i krakowskiej, p. Podwy- 
szyński. zainaugurował sezon 1882/83. O zadaniu, jakie 
ma spełnić scena poznańska, rozwodzić się nie potrzebu­
jemy, rzecz to znana i odczuta dostatecznie... z obowiąz­
ku dziennikarskiego jedynie i ze stanowiska, jakie pi­
smo nasze wobec teatru zajęło, w krótkich jedynie sło­
wach. na jakie ramy dziennika naszego zezwalają, stre­
ścić cheemy. czy i o ile nowa dyrekcja obowiązkom swym 
sprostała. I tak. Od pierwszego przedstawienia do dzi­
siaj dano mniej więcej widowisk 40. Komedyj i drama­
tów oryginał irch naliczyliśmy 6. tłumaczonych 5, wzno­
wionych oryginalnych 4, przekładów 2, z operetek no­
wych oryginalnych jedną, obcych 2, — nadto operę 
większą „Halkę." Jeżeli zważymy, że nowy' dyrektor 
objął ster teatru, którego firma ostatniemi czasy wielce 
poszwankownla, jeżeli weźmiemy pod rozwago, że orga­
nizując wedle swojego „widzimisię" odpowiednie towa­
rzystwo. walczyć musiał z najniekorzystniejszemi oko­
licznościami, to przyznać musimy, że w tych danych wa­
runkach stworzyć on zdołał całość, jakiej nigdy chyba 
w teatrze poznańskim nie widzieliśmy. Artystów pierw­
szego rzędu, wykolejonych chwilowo z toru wielko-sto- 
łecznego, miewaliśmy często u siebie, na popasie; trupy 
zorganizowanej prawidłowo, z myślą przewodnią, towa­
rzystwa mówiącego i grającego poprawnie—nigdy! I za 
wielką prawdziwie zasługę poczytujemy p. Podwyszyń- 
Bkiemu, iż pomimo drobnych usterek, widocznych tn i 
owdzie, pojął on, jak się zdaje. należycie obywatelski 
swój obowiązek i umiał pogodzić go z wymaganiami 
miejscowych stosunków, nie oglądając się zbytecznie na 
stronę finansową swojego przedsiębiorstwa, prowadzone­
go, przyznajmy to, uczciwie... We właściwym czasie 
wytkniemy wielkie trudności, z jakiemi każda dyrekcja 
naszego teatru ma do walczenia, na teraz konstatujemy 
tylko, iż ani takiej okrągłej całości, ani tak doborowe­
go repertuaru w tak krótkim przeciągu czasu żadna 
.impreza" stworzyć nie była zdolną i że biorąc miarę 
z przeszłości artystycznej nowego dyrektora, jak i z do­
tychczasowej jego działalności, śmiało twierdzić może­
my, iż idąc po tej drodze, zadanie swoje spełni on nale­
życie. Pobłażamy usterkom, z uznaniem zaznaczamy 
dobre — a niniejszem chętnie ślemy słowo zachęty pra­
cy tak sumiennie podjętej; gdy przyjdzie czas, gdzie 
przedsiębiorstwo teatru poznańskiego, oparte na trwalej, 
materialnej podstawie, zapewniony mieć będzie byt nie­
wzruszony, ozwiemy się z wymaganiami — na teraz, 
wobec naljcpszych chęci, wobec pracy widocznej w każdej 
reprezentacji, wobec doborowego towarzystwa i niezłe­
go repertuaru. przesyłamy dyrekcji słowo zachęty i sta­
ropolskie „Szczęść Boże!"

X Na Dźwinie, pod Witebskiem, stanąć ma niezadłu­
go wielki most żelazny. Będzie to prawdziwe dła mia­
sta dobrodziejstwo.

X Dr Jaworski, uczestniczący przy ostatniej choro­
bie Shera-Alego, wydał interesujące dzieło p. t.: „Ka­
bul"- Krytyka angielska zachwyca się malowniczością 
opisów, zdobiących tę pracę.

X Mogiły polskie. Hamburger Nachrlchten dono­
szą. iż w Szlezwigu na miejscowym cmentarzu znajduje 
się dziewięć grobowców z polskiemi napisami Są to mo­
giły żołnierzy ż szeregów Napoleona, których tu w ro­
ku 1814-ym pogrzebano...

X Największe organy na świecie ustawiono w koście­
le św. Franciszka w New-Yorku. Zajmują one olbrzy­
mi budynek, dotykający do świątyni. Miechy porusza­
ne są przez maszynę hydrauliczną; instrument posiada 
13-cie pedałów i 4,800 piszczałek. Artysta gra na 80-tt 
klawiszach. Przy robocie i ustawianiu organów zajęto 
przeszło 200 robotników. Sztukaterię olbrzyma tego wy­
konał Józef Rznciński z Albany.

X W museum of natural history" w Bostonie umiesz­
czono w kolekcji wizerunków popiersie Kopernika, oraz 
fotograficzna podobizny Kluka i Śniadeckich. Wszys­
tkich portretów ma być przeszło tysiąc.

X W Toledo Ohio popisuje się trupa śpiewaków naj­
rozmaitszych narodowość. Na programie, umieszcza­
nym w miejscowym dzienniku, czytamy, ji egzekwowano 
jeden z utworów Żeleńskiego. Towarzystwo to objeżdża 
całą Amerykę, w celu obznajomieuia ogółu z muzyką 
uniwersalną.

X Międzynarodowa wystawa elektryczności otwartą 
I będzie w Wiedniu stanowczo dnia 1 go sierpnia. 1883 r.

Termin zamknięcia oznaczono na 31-s’y października 
roku przyszłego, zaś termin nadsyłania dck,f>raeyj koń­
czy żię l-go marca t. r. Przyznawać nagrody mc bę­
dzie zwykle jury, lecz komisja złożona s techników i 
znawców, odbywająca doświadczenia wspólnie z samymi 
wystawcami. W ezasie trwania wystawy urządzone bę­
dą wykłady i doświadczenia, — dochód zaś z niej użyty 
zostanie na poparcie rozwoju tych nauk, których oRr- 
teczne wyniki przedstawione były na wystawie. Prezy- 
djum z Hansem Wilczkiem na czele składać się będzie 
tylko z sześciu członków.

X Gotze — tak się nazywa „-heldenteuor® opery Wa­
lońskiej, któremu miejscowe panie, żarliwe wielbicielki 
Wagnera i muzyki przyszłości, ofiarowały wspaniały ko­
stium i rynsztunek do „Lohongrina". Oszczędne zazwy­
czaj uiemki posunęły się w zapale do wydatku kilku ty­
sięcy talarów...

X Ojciec święty przyjmował w końcu ubiegłego ty­
godnia noworoczne powinszowania od małoletnich uczen­
nic i uczniów katolickich szkół rzymskich. W recepcjo- 
nalnej sali zgromadziło się 2.000 dzieci w towarzystwie 
nauczycieli i nauczycielek. Leon XTII-ty powitany gło­
śnym okrzykiem: ^Evviva Leone decimoterzo! Evviva 
U papa!* wysłuchawszy przemówienia kierownika wszys­
tkich szkół/ księcia Raspoli, rozmawiał ze Starszymi i 
z dziatwą, której w końcu udzielił swego błogosławień­
stwa.

X Przyczyną pożarów, tak często nawiedzających 
Londyn i szerzących się tak szybko i niewstrzymanie, 
jest weAług Beri. Bors. Cóur. nie do uwierzenia mała 
liczba... straży ogniowej i sikawek, któremi rozporządza 
stolica Anglji! Miasto bowiem, zajmujące powierzchnię 
121 mil kwadratowych i przedstawiające ogólną wartość 
1,200 miljonów funtów szterlingów. posiada tylko 170 
sikawek, obsługiwanych przez 500 strażaków, na utrzy­
manie których asygnuje Londyn tylko 100.000 funtów 
szterlingów. New-York wydaje na tenże cel 300,000 
funtów szterlingów — Paryż zaś posiada straż ogniową 
złożoną z 1,600 ludzi.

X ś^ne n0C8Sa, taki tytuł nosi najnowsza hu­
moreska sceniczna, zdobywająca sobie z dniem każdym 
eoraz większy rozgłos w Paryżu. Treść jej stanowią 
smutne przygody i nieszczęścia młodego naczelnika sta­
cji kolei, któremu obowiązki służby zatruwają najnie- 
milosierniej te najsłodsze w życiu chwilo... W sztuce 
jest niezwykła werwa i dowcip, obok tylko w stolicy 
Francji tolerowanej a nawet lubionej swobody wyraże­
nia...

X Najnowszym wymysłem mody paryskiej są w bieżą­
cym sezonie ubrania damskie z piór. Są przeto suknie 
kanarkowe dla brunetek, tak zwane „błękitny łabędź" 
dla blondynek, a znowu inne z piór białych gołębi, zdol­
ne do sonetów i ód natchnąć nietylko poetów... Również 
modnemi stają się staroświeckie monety, używane jako 
spinki, brosze i t. p. Przyozdabiają też one papier Ii 
stówy, służąc za tło do monogramów lub dewiz.

— Złożyli w redakcji Kurjera Warszawskiego' 
Na nomnik Mickiewicza.

Adam Szpakowski rs. 2, Władysław H. ze Szczu 
czy na rs. 1, W. N. J. rs. 2, N. N. rs. 3, J. M. rs. 2. 

Dla pozostałej rodziny po Miarce.
Adam Szpakowski rs. 2.

Dia najbiedniejszych.
M. R. rs. 1, uczennice jednego z zakładów nauko­

wych prywatnych rs. 3 dla najbiedniejszych dzieci 
na gwiazdkę, Z. T. H. rs. 5, J. K. C. rs. 5, chora 
Bronia rs. 2.

— (663) Bezimiennie rs. 1 k. 50 dla 5-ga dro­
bnych dzieci wychodzących ze szpitala, na cbleb i 
mięso.

— (657) F. Ch. w dniu imienin ś. p. Wiktorji rs 
3 dla najbiedniejszych.

— Mały Lucio Jarocki zebrane przy wilji rs. 10 
z tych rs. 5 na pomnik Mickiewicza, rs. 2 na kościół 
Wszystkich Świętych i rs. 3 dla najbiedniejszych

W miejsce powinszować noworocznych.
Dla najbiedniejszych.

Jan i Mar ja Riedlowie rs. 3, Aleks, i Jadwiga 
Krausharowie rs. 3, Józef Kirszrot Prawnicki rs. 3. 

Dla najbiedniejszych dzieci.
Aleks, i Józefa Dziobani rs. 3.

Na pomnik Mickiewicza.
Michał Rozeugarten z Petersburga rs. 3, małżon­

kowie Gorczyńscy rs. 5, Michał Bratkowski rs. 2, 
Serewicz rs. 25, bezimiennie rs. 1, E. N. M. rs. 1.

Na szpitalik dziecięcy.
Bronisław i Bronisława Kózarscy rs. 3.
— Karpiński, aptekarz, w miejsce rozsyłania bi­

letów noworocznych składa na pomsik Mickiewicza 
rs. 3, ua restaurację grobowca Bolesława Śmiałego 
rs. 2, dla studentów polaków w Petersburgu rs. 5 i 
dla pozostałej rodziny po Miarce rs. 2.

Zebrane przy wieczerzy wigilijnej na pomnik Mickiewicza.
S T. z. Kruezęi rs. 1 k. 25 grono znalomv«h przy ;<kies; Zło­

jonym rs. 1 k. 35. Waeio S. rs. 3, P. B. k. «), T.' p. k. 30 
Anastazy B. kop. 20, Klemens B. kop. 20, Alex. M. kóp.Śo’



Tomasz Ł. kop. 30, Ewaryst B. kop. 15, Bolesław S. k. 15, 
Zosia, Karolcia i Wicuś kop. 20, Alb. B. rs. 4, dr Sztum- 
mer od rodziny i domowników rs. 18, na ręce pp_. Przyjetn- 
skich mecenas T. Ł. i inni rs. 6, Lejtrut rs. 1 i drobnemi 
datkami rs. 3. Zebrane u właściciela domn L. R. z Chmiel­
nej rs. 4 kop. 64, B. z ulicy Pańskiej rs. 2 kop. 40, pani A. 
S. z Długiej i grono współbiesiadników rs. 10, w domu prof. 
St. Kazimiera, Eliza i Helena Tom. oraz Jan Tom. rs. 1 
kop. 20, Józef Fal rs. 1, Antoni, Karolina, Jan, Ludwik, Ka­
rol, Grzegorz, Honorata i Antonina St. rs. 7, W. N. J. rs. 
2, K O. kop. 50, P. z ulicy Kruczej rs. 1, Wandzia Sławo- 
mirek i Jadwisia rs. 2, Zebrane przez p. Szeliskiego z Lif- 
czyna za pośrednictwem kantoru Wróblewskiego rs. 10 k. 60, 
zebrane u właściciela domu nr 7 ulica Bracka rs. 2 k. 50, 
zebrane u P. U. w dniu Adama przy ulicy Senatorskiej rs. 
38, F. J. rs. 5, B. z ulicy Nowogrodzkiej rs. 2 kop. 50, 
H. zebrane w Rembkowie rs. 9, u S. rs. 1 kop. 65, B. N. 
rs. 3 kop. 40, M. L. B. rs. 3, M. W. rs. 5 kop. 40, zebrane 
przez pannę H. W. na wieczorku u pp. B. rs. 42, Golińsey 
rs. 1, A W. kop. 82, bezimiennie rs. 9, T. P. rs. 1.

— Zapis uczennic pragnących uczęszczać do za­
kładu rzemiosł dla kobiet, zostającego pod kiero­
wnictwem hr. Cecylji Zyberk-Platerówny, rozpo- 
cznie się z dniem 2-m stycznia 1883 r. i odbywać 
się będzie z wyjątkiem niedziel i świąt codziennie 
od" 9-ej—12-ej i od 3-ej—5-ej w lokalu zakładu 
przy ulicy Pięknej w domu hr. Platerówny.

JW c? l&si a® o >J
f Ś. p. Marja z Cieślikowskieh Śmiecińska, po ś. p 

Leopoldzie Śmiecińskim pozostała wdowa, po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzona św. Sakramentami, przeżywszy 
lat 72, w dniu 24 grudnia r. b. przeniosła się do wieczno­
ści. W smutku pozostała córka i wnuczka zapraszają, kre­
wnych, przyjaciół i znajomych na przeprowadzenie zwłok 
z dworca kolei warszawsko-wiedeńskiej, do grobu familij­
nego na cmentarzu powązkowskim w dniu 29 b. m., w pią­
tek, o godzinie 2-ej po południu, oraz na żałobne nabo­
żeństwo w kościele parafjalnym w Rokitnie, pod Błoniem 
w dniu 3 stycznia 1883 roku. —1058-

f Ś. p. Olimpja Czubalska, przeżywszy lat 7, po pięcio­
letnich ciężkich cierpieniach przeniosła się do wieczności 
dnia 27 b. m. Stroskani rodzice zapraszają krewnych, przy­
jaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo, odbyć się ma­
jące w kościele Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodo­
wej, w dniu 29 b. ra., w piątek, o godzinie 10 i pół zra- 
na,£oraz na wyprowadzenie zwłok na cmentarz powązkow­
ski po nabożeństwie. —4096—
f Ś. p. Teodor Budnicki, opatrzony św. Sakramentami, 

dnia 25 b. m. życie zakończył. W smutku pozostali syno­
wie zapraszają familję i znajomych na żałobne nabożeństwo 
w kościele św. Karola Boromeusza w dniu 29 b. m., o go­
dzinie lO-ej żnina, oraz na wyprowadzenie zwłok zaraz po 
nabożeństwie z tegoż kościoła, na cmentarz powązkowski 
odbyć się mające. — 4094—
f Ś. p. Leon Korytyński, urzędnik Towarzystwa kre­

dytowego ziemskiego, członek archikonfraternji literackiej, 
przeżywszy lat 40, rozstał się z tym światem w dniu 26 
b. m., o godzinie 3-ej zrana. Pozostała w nieutulonym ża­
lu żona wraz z czworgiem małoletnich dzieci zaprasza kre­
wnych, przyjaciół, kolegów7 i znajomych na żałobne nabo­
żeństwo odbyć się mające w dniu 29 b. m., w piątek, o go­
dzinie 9 i pół w kościele dolnym św. Krzyża, a następnie 
na wyprowadzenie zwłok z tegoż kościoła o godzinie 12-ej 
w południe, na cmentarz powązkowski. —4086

f W dniu 26 b. m. zmarła ś. p. Aleksandra z Kurow­
skich Axamitowska, wdowa po b. oficerze b. wojsk pol­
skich, przeżywszy lat 68. Nabożeństwo żałobne, po którem 
nastąpi wyprowadzenie zwłok na cmentarz powązkowski 
odbędzie się w piątek, dnia 29 b. m., o godzinie 12 i pół 
po południu, z kościoła św. Anny na KrakowTskiem-Przed- 
mieściu, na które pozostałe dzieci zapraszają krewnych, 
przyjaciół i znajomych. —4089—

j- W dniu 29 b. m, jako w 11-tą smutną rocznicę Śmier­
ci ś. p. Athinais Wołowskiej, odbędzie się żałobne nabo­
żeństwo w kościele św. Józefa Oblubieńca na Krakowskiem- 
Przedmieśeiu, o godzinie 8 i pół zrana. —4079—

-j- W dniu 29 b. m., jako w pierwszą bolesną rocznicę 
śmierci ś. p. Wiktorii z Panufników7 Karwowskiej, odbę­
dzie się żałobne nabożeństwo za spokój jej duszy w7 ko­
ściele św7. Józefa Oblubieńca na Krakowskiem-Przedmieściu, 
o godzinie 9-ej zrana. na które pozostali synowie wraz 
z wnuczką uprzejmie zapraszają krewnych, przyjaciół i zna­
jomych. —4092—

T W dniu 30 grudnia, w sobotę, o godzinie 9-ej zrana, 
w7 kościele Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej 
odbędzie się wotywa za duszę ś. p. Salomei z Witkowskich 
Sawickiej, zmarłej w dniu 22 grudnia, na którą stroska­
ny syn z rodziną zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych. 

—4078—
f Dnia 30 b. m., jako w pierwszą rocznicę śmierci ś. p. 

Władysława Rzodkiewicza, odbędzie się w kościele Na­
rodzenia N. Marji Panny na Lesznie, o godzinie 10-ej zra­
na żałobne nabożeństwo, na które pozostała żona wraz 
z dziećmi zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych.

—4091—
T W dniu 30 b. m., w sobotę, jako w rocznicę śmierci 

ś. p Jana Grabowskiego, odbędzie się msza św. w ko­
ściele św7. Aleksandra, przy placu Trzech Krzyży, o godzi­
nie 10-ej zrana. —4097—

r- 0
f Wszystkim przyjaciołom, znajomym i życzliwym, którzy 

raczyli odprowadzić na miejsce wiecznego spoczynku zwło­
ki ukochanej córki naszej Zofji Witkowskiej i tym któ­
rzy na własnych barkach raczyli nieść zwłoki tejże, stro­
skani rodzice z rodziną składają najserdeczniejsze podzię­
kowanie i Bóg zapłać.
—4082— Małżonkowie Witkowscy.

Z Cesarstwa.
Petersburg 26-go grudnia. — O aresztowaniu Pio­

tra Krapotkina w Thonon, dzienniki rosyjskie po­
dają następne szczegóły, poczerpnięte z gazet pa­
ryskich. Krapolkin przygotowywał się do opusz­
czenia Francji i do wyjazdu do New-Yorku, kiedy 
prokurator rzeczypospolitej wydał rozkaz areszto­
wania. Krapotkin prosił o odroczenie wykonania 
rozkazu, aby mieć możność pochowania zmarłego 
swego szwagra Ananiewa. Prośba ta nie odnio­
sła skutku. Z aresztu w Annecy odesłano Kra­
potkina do Lugdunu, pod eskortą trzech żandarmów. 
Postawiono mu zarzut prowadzenia rozgałęzionego 
międzynarodowego stowarzyszenia, mającego na 
celu drogą morderstw i łupieży obalić istniejący 
społeczny porządek, oraz zarzut przysposabiania na 
styczeń przyszłego roku buntowniczego ruchu 
w przemysłowych ogniskach Francji. W Lugdunie 
Krapotkin osadzony został w więzieniu, gdzie ścią­
gają od niego zeznania, do mającego się rozpocząć 
w ciągu stycznia procesu, do którego pociągnięto 
jeszcze 45 anarchistów. Aresztowanie Krapotkina 
w wysokim stopniu zaniepokoiło koło jego adhe­
rentów w Paryżu.

Petersburg 26-go grudnia.— Z powodu mającej się 
zebrać w Londynie konferencji dla uregulowania 
sprawy Duuaju, organ p. Aksakowa, Ruś, porusza 
kwestję prezydencji i powiada., że ster konferencji 
powinna mieć Rosja, jako największe z mocarstw 
dotykających ujść Dunaju i tylko w ostateczności, 
dla utrzymania przyjaznych stosunków, możnaby do­
puścić kolejne przewodnictwo Austrji i Rosji. Dalej 
wspomniony organ zaleca stanowczość i siłę w po­
stępowaniu, i dowodzi, że pojednawcze zachowywa­
nie się przynosi Rosji szkodę. ..Skompromitować 
Rosję w oczach słowian, omylić nadzieje, jakie w niej 
pokładają, zachwiać w nich wiarę w potęgę i sym- 
patję Rosji — milszem jest Austrji, niż dziesięć wy­
granych bitew. ludaje jej się to... Całym szeregiem, 
choćby nawet napozór ustępstw ze strony Rosji, po­
czynionych bez żadnej koniecznej potrzeby, jedynie 
w dobrym, jakby się zdawało celu zabezpieczenia 
sobie pokoju dla stopniowego rozwoju sił i ulepsze­
nia swoich spraw7 wewnętrznych—Rosja nie usuwa 
przecież możliwości wojny i zawsze winna ją mieć 
na uwadze a tymczasem traci swoje pozycje../

Ostatnia poczta
„Kurjera Warszawskiego’*.

Rzym 25-go grudnia. — Ojciec św. przyjmował 
wczoraj życzenia noworoczne świętego kolegjum. 
Kardynał Dipietro odczytał adres. Ojciec św. rzekł: 
„Przyjmuję życzenia kardynałów jako zapowiedź 
lepszych czasów. Bieg wypadków odkrywa coraz 
bardziej zuchwałość wrogów kościoła. Wiele dje- 
cezyj włoskich nie ma pasterzy. Dokonano świeżo 
zamachu na niepodległość Stolicy apostolskiej (alu­
zja do sprawy Martinucci’ego z Theodolim, przyp. 
red.}. Jakkolwiek reprezentacje ludów uznają potę­
gę moralną papiestwa, rządy wyrzekają się stosun­
ków z temże. A jednak papieże uratowali Włochy 
przed barbarzyństwem, zachowali religijna jedność 
tychże i zrobili z nich państwo, budzące powszech­
ną zazdrość/ Pomimo tego Ojciec św. będzie speł­
niał dalej swą świętą misję, będzie bronił interesów 
i praw kościoła.

Paryż 26-go grudnia.—Lekarze ogłaszają nastę­
pujący biuletyn o zdrowiu Gambetty: Polepszenie 
trwa; chory przebył noc dobrze; stan jego nie budzi 
obaw. Książę Walji telegrafem zapytywał o zdro­
wie Gambetty.

Paryż 26 go grudnia. — Izba przyjęła projekt do 
prawa o subwencjach dlałyceów, a jutro będzie ob­
radowała nad kredytem dla Tunisu. Sonat wsta­
wił napowrót wykreśloną przez izbę kwotę 3000 fr. 
dla duchownych wojskowych.

Londyn 25-go grudnia.—Według Daily News, Dil- 
ke wstępuje do gabinetu w miejsce Dodsona jako 
prezydent urzędu lokalnego {Local government Bo­
ard}-, Dodson mianowany został kanclerzem księ­
stwa Lankaster.

Londyn 27-go grudnia.—Hrabia Munster udał się 
do Knowley, celem odwiedzenia hrabiego Derby.

Bukareszt 26-go grudnia. — W izbie deputowa­
nych interpelowano prezesa ministrów, jakie stano­
wisko zajmie Rumunja wobec mającej się zebrać w 
Londynie konferencji dunajowej. Bratiano odpo­
wiedział, że wszystkie mocarstwa zrobiły Rumunji 

nadzieję przypuszczenia jej przedstawiciela dokon 
ferencji.

Bukareszt 26-go grudnia. — W sprzeczności z (U 
wniejszemi uchwałami klub liberalny na posiedzę 
niu niedzielnem uchwalił 20 głosami przeciw 19 L" 
rewizja konstytucji w uwzględnieniu stosunków za- 
granicznych, tudzież obaw wojny, byłaby dziś nie 
na czasie.

Belgrad21-go grudnia.—Wydział sknpezyny przy, 
jął wnioski ministra wojny o reorganizacji arm ji

Neapol 25-go grudnia.—Z powodu demonstracji 
przed konsulatem austrjackim jeden student skaza- 
ny został na trzymiesięczny, inni trzej na miesięcz­
ny areszt.

Kair 27-go grudnia. — Arabi basza wraz z pięciu 
innymi głównymi dowódzeami powstania odjechał 
d. 25 grudnia wieczorem do Suezu, celem odpłynie, 
cia na wyspę Ceylon. Dziennik urzędowy z d. 27-ą*> 
giudnia ogłasza kilka dekretów kedywa, na mocy 
których Hassan el Akad i Ali Buki (?) skazani zo­
stali na dwudziestoletnie wygnanie, czterej bunto­
wnicy wygnani na krótki czas, a dwunastu zostało 
internowanych w miejscach zamieszkania.

Kair 26-go grudnia.—Dekret khedywa degradu­
jący Arabiego, Abdellala baszę, Ali Fehmi baszę 
Tulba baszę, Mahmuda Fehmi baszę, Mahmuda Sa­
mi i Jakuba Sami został odczytany wczoraj po po­
łudniu w dziedzińcu koszar Kasr-el-Nil w obecności 
jeńców i nielicznych widzów.

telegramy własne
„Kur jem Warssawskiego**

Wiedeń 28-go grudnia.
W tych dniach była u hr. Taaffe'go deputacja z 

czeskiego klubu i zażądała, ażeby nareszcie dr Pra- 
żak został mianowany stałym ministrem sprawie­
dliwości, a natomiast, ażeby został zamianowany 
osobny minister dla Czech — Landesminister. Hr. 
Taaffe w rozmowie oświadczył: „Ależ panowie 
wkrótce będzie potrzeba chyba osobnego niemie­
ckiego Landesministra“. To słowo ulotne uważane 
jest za wskazówkę, iż rząd nie zamierza przyśpie 
szać tempa w rozwoju polityki wewnętrzńej.

Wiedeń 28-go grudnia.
Wczorajsza wiadomość Standarda, jakoby hr. 

Herbert Bismarck zawiózł do Wiednia list kancle­
rza, proponujący hr. Kalnoky’emu wspólne zapyta­
nie w Petersburgu, co mają oznaczać zbrojenia się 
Rosji, tudzież zastrzeżenie się Niemiec przeciw pro­
jektom dotarcia Rosji do Konstantynopola, Austrji 
zaś do Salonik—nie budzi w tutejszych kołach po­
litycznych wiary.

Wiedeń 28-go grudnia.
Dunaj, Inn i kilka rzek pomniejszych znowu 

wzbiera. Pilzno silnie zagrożone.
Berlin 28-go grudnia.
Ren wraz z dopływami swojemi wylały znowu. 

W Księstwie Badeńskiem kolej żelazna została 
w wielu miejscacn przerwaną.

Paryi 28-go grudnia.
Izba deputowanych przyjęła wczoraj kredyt dla 

Tunisu, tudzież utworzenie tamże korpusu mięsza- 
nego. Rząd wnosi udzielenie kredytu 1 ‘/3 miljona 
fr. na wyprawę Brazzy do Afryki. Senat przyjął 
budżet zwyczajny.

Parys 28-go grudnia.
Książę Krapotkin odmawia wszelkich wyjaśnień 

i odpowiada na pytania tylko przez tak i nie.
Parys 28-go grudnia.
W stanie zdrowia Gambetty zaszło dziś znaczne 

pogorszenie. ‘
hondyn 28-go grudnia.
Wszystkie główne dzienniki tutejsze poświęciły 

wstępne artykuły 600-letniemu jubileuszowi pano­
wania dynastji habsburskiej nad Austrją. Times 
podnoszą rzeczywistą populai-ność cesarza Fran­
ciszka Józefa i wierność jego dla konstytucji. Au- 
strja musi jeszcze robić aneksje i podzieli się nie­
mi z Rosją. Obydwa te państwa po rozdzieleniu 
Turcji zostaną potęgami morza Śródziemnego.

Belgrad 28-go grudnia.
Skupczyna przyjęła ustawę szkolną, która usta­

nawia 6-letni obowiązkowy okres nauki elemen­
tarnej.

f 
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Petersburg 28-go grudnia.
Na wniosek jenerał gubernatora moskiewskiego, 

rada miejska w Moskwie roztrząsała nowe przepi­
sy, dotyczące właścicieli zakładów przemysłowych i 
robotniKÓw i uznała za niemożliwe ulepszenie sto­
sunku pomiędzy nimi bez przeprowadzenia zmian 
w prawodawstwie.

Petersburg 28-go grudnia.
Gołos otrzymał drugie ostrzeżenie. Russkij Kur- 

jer został na trzy miesiące zawieszony. Moskow- 
■skiemu Telegrafowi sprzedaży ulicznej wzbroniono.

Petersburg 28-go grudnia.
W laboratorium irkuckiem przetopiono dotąd 

1,241 pudów złota. 

i e l d Ot
Dnia 28-go grudnia.

Mała obniżka — przeciw spodziewaniu — war­
tości rubla w Berlinie, a przytem potrzeba pokrycia 
na regulację końcomiesięczną, wy wołały wstrzemię­
źliwość oddających a ztąd przy konieczności kupna 
znaczne — po nad równię berlińską podniesienie 
kursu walut zagranicznych.

Ta zwyżkowa tendencja trwała i rozwijała się 
przez cały ciąg trwania giełdy.

Ponieważ regulacja końcomiesięczną jeszcze i ju­
tro trwać będzie, przeto prawdopodobnie i na dzień 
jutrzejszy przeniesie się to usposobienie — rozumie 
się z zachowaniem dla naszej giełdy względów na 
niezmienną jej wskazówkę, t. j. na giełdę berliń­
ską.

Anegdotycznie więcej ze względów kronikarskich 
•niż sprawozdawcy giełdowego— zanotować by mo­
że wypadało pokrycie sprzedaży na dostawę 70000 

rmarek przed kilku tygodniami po 49.40, dokonane 
w dniu dzisiejszym po 50.35, to jest ze stratą pra­
wie 1 kopiejki na marce... nie licząc kurtażu przy 
sprzedaży i przy kupnie.

Za weksle długoterminowe na Berlin płacono 
w samym wirze obrotów 50.25, później zaś 50.30 
rs. za i 00 marek, przy żądaniu 50.40 o 12 % kop. 
wyższem niż wczoraj.

Jeszcze raz powtarzamy, że podwyżka ta obniżce 
berlińskiej nie odpowiada.

Jeżeli bowiem kurs wczoraj miarodajny 199.40, 
odpowiadał kursowi 50.15 rs. za 100 marek, to dzi­
siejszy 199.20 odpowiada 50.22'/2-za 100 marek, 
czyli z podwyżką o 7y2 kop. na 100 marek. Tym­
czasem podwyżka w żądaniu i płaceniu wyniosła 
12 % kop.

Za krótkoterminowe płacono nawet 50.35.
Za weksle na pomniejsze miasta niemieckie, na 

które nieco mniejszy był popyt płacono 50.20 i 25 
za długo i 50.07% i 50.15 za krótkoterminowe.

Za weksle na Londyn krótkoterminowe płacono 
10.14 przy żądaniu 10.11 o kopiejkę niźszem.

Weksle naPaiyź podniosły się w żądaniach o 15 
kop. do 40.65, płacono za długoterminowe 40.42 ł/a 
do 40.52%.

Na Wiedeń kurs żądany podniósł się o 10 kop. 
na 100 fi. do 85.95, płacono niewiele więcej niż 

■wczoraj 85.65 i 85.75.
W ogóle oprócz koniecznych tranzakoje bardzo 

małe.
Listy likwidacyjne dały powód do niewielkich 

obrotów.
Sprzedano większe po 87.10, mniejsze po 86.90— 

po cenach wyższych, przy żądaniach jeszcze o 15 
do 20 kop. wyższych.

Pożyczki wschodnie i premjowe bez obrotów.
Listy zastawne Towarzystwa kredytowego ziem­

skiego w średnim obrocie.
Kupowano niezbyt chętnie po wysokich jednak 

kursach.
Za serje I lit. A płacono 99.35 przy żądaniu 99.50 

o 10 kop. wyższem od wczorajszego.
Za lit. B 99.25 wyżej niż wczoraj o 15 kop. przy 

żądaniu 99.40.
Za małe płacono tyle ile wczoraj żądano 99.20.
Serji II tylko lit. A w obrocie, płacono po 99.15 i 

'99 przy żądaniu 99.25 bez zmiany.
Serji III kursa wysokie w żądaniu i płaceniu o 

.‘15 kop. wyższe, a mianowicie lit. A. 98.75, B. 98.65 
4 98.60.

Listy miejskie—średni obrótserjąll, mały—Ill-ą, 
I i IV bez obrotu.

Za II płacono 91.25, za III 90.15—bez zmiany.
Akcje poszukiwane.

^Za bankowe przy żądaniu 310, płacić chciano

Inne przy pewności braku oddawców nie były 
przedmiotem pokupu.

Odnosi się to szczególniej do cukrownianych, za 
które wysokie ceny osiągnąć można.

Godzina 12%. Za weksle długoterminowe na Ber­
lin płacono 50.32%.

J. Wł.

— Panowie Jakób Ehrlich i Jan Jacoby zawia­
damiają okólnikiem handlowym, iż z Nowym ro­
kiem 1883 otwierają w mieście tutejszem dom han­
dlowy pod firmą „Ehrlich i Jacoby" — każdemu 
z wspólników służy prawo podpisywania firmy.

Od administracji.
W dniu 1-ym stycznia r. 1883 go ukaże się, jak 

zwykle, noworoczny numer Kurjera.
Administracja ma zaszczyt zawiadomić niniej- 

szem, iż ogłoszenia do tego numeru, za oplata 15 
kop. od wiersza, przyjmuje w kantorze — jak ró­
wnież biuro ogłoszeń Rajchmana i Frendlera.
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WIELKI: Dziś: „Hugonoci". Jutro: „Hamlet". 
— ROZMAITOŚCI: Dziś: „Jacuś". Jutro: „Panna 
Mężatka”, „Pan Benet" i „Prelegent". — MAŁY: 
Dziś: „Lokatorowie pana Blondeau". Jutro: „Boc- 
cacio" (1-szy raz).

Szpital ewangelicki.
W ambulatorjum szpitala, chorym przychodzą­

cym, udzielają porady:
Codziennie od godziny 10—11 rano.

w chorobach wewnętrznych:
Dr Jan Liebchen, 
Dr Aleksander Wolff.

W7 chorobach chirurgicznych:
Dr Władysław Stankiewicz.

W poniedziałki zaś i piątki: 
w chorobach organów moczoplcto- 
wych. —1013 —

— Komitet warszawskiego 'towa­
rzystwa wioślarskiego ma zaszczyt podać 
do wiadomości pp. członków, że w niedzielę, dnia 
31-go grudnia r. b., o godzinie 8%. danym będzie ' 
w lokalu Towarzystwa pierwszy wieczór tańcujący 
dla członków i ich rodzin. Bilety wydawane będą 
w dniach 28-ym i 29 tym, od godziny 6-tej do 10-tej 
wieczorem w lokalu Towarzystwa. —4093—

Dyrekcja dróg żelaznych 
warszawsko-wiedeńskiej i warszawsko-bgdgoskiej.

Z d. 20|grudnia 1882 r. (1 stycznia!883 r.) wpro­
wadzone zostaną w wykonanie obniżone taryfy dla 
przewozu zboża w związku moskiewsko-warszaw­
skim, oraz w komunikacji ze stacjami dróg żela­
znych orłowsko-witebskiej, orłowsko griażskiej i 
moskiewsko kurskiej, z jednej, a stacjami dróg że­
laznych warszawsko-wiedeńskiej i warszawsko- 
bydgoskiej z drugiej strony.

Egzemplarze taryf po ich wydrukowaniu będą 
mogły być nabywane w kasach ekspedycyjnych 
stacyj, do bezpośredniej komunikacji należą­
cych. —1057—

 
— Lekcje angielskiego udziela pani Karolina 

Hurst. Jerozolimska nr 26, miesz. 23. —4090—

— Za niewłaściwe znalezienie się w kasie Ban­
ku polskiego p. J. H., złożone zostały przez tegoż, 
na ręce głównego kasjera Banku rs. 50, na opłaty 
wpisów szkolnych biednych synów oficjalistów 
Banku polskiego. —4088—

"W V K A Z
wynagrodzeń, wypłaconych przez Towarzystwo u- 
bezpieczeń „Jakor” w m-cu listopadzie 1882 roku, 
za szkody w Królestwie Boiskiem i kraju północno- 

zachodnim pożarami zrządzone.
I. Królestwo Polskie.

A) Ubezpieczenia rolne.
rs. k.

1. Haas Michał, Rybie, powiat war­
szawski  1,467 72

2. Bartel Andrzej, Strzemeszno, powiat
gostyński .................... 119 20

3. Rzeczkowski Józef, Żarów, powiat
włocławski  504 40

4. Wolski Lucjan, Sokolniki, powiat
radomski .......... 4,800 —

5. SnkcesorowieAleksandraBielińskie­
go, Turka, powiat lubelski ... 37 34

6. Chelmicka Dominika, Kowalki, po­
wiat rypiński  473 04

7. Kruczkowski Ignacy, Mankuny, po­
wiat sejneński  457 30

8. Bobrownicki Nikodem, Mikołajewi-
ce, powiat łaski ....... 911 78

9. Halaczkiewicz Lucjan, Przecznie,
powiat łaski ......................... 690 —

10. Skarżyński Henryk, Sokolniki, po­
wiat łęczycki  1,279 08

11. Wężyk Jan, Okrąglina, powiat sie­

radzki ............................................. 893 —
12. Kobierzycki Jarosław, Dąbrowa, po­

wiat sieradzki  1,728 98
13. Trzebuchowski Aleksander, Rgile-

wek, powiat kolski  982 42
14. Wędrychowski Józef, Droźejowice,

powiat pińczowski  17,642 58
Łącznie .... 31,986 84 

B) Ubezpieczenia fabryczne i miejskie.
15. Towarzystwo akcyjne „Zawiercie",

Zawiercie, powiat olkuski . . . 155 99
16. Nachstern F., miasto powiatowe

Łódź. .  490 42
17. Żebrowski Kazimierz, miasto powia­

towe Biała  230 —
18. Akerman Moszko, miasto powiato­

we Biała  300 —
19. Akerman Josiel, miasto powiatowe

Biała  700 —
20. Altszuler Elo, miasto powiatowe

Biała  261 10
21. Huzarski Karol, miasto powiatowe

Biała......................................... 180 —
22. Auerbach Berek, miasto powiatowe

Biała  52 50
23. Łubikowska Karolina, miasto po­

wiatowe Biała  27 48
24. Rakowski Władysław, miasto po­

wiatowe Biała  13 92
25. Jakubowicz Mordko i S-ka, miasto

powiatowe Biała  875 —
26. Jakubowicz Mordko, miasto powia­

towe Biała  54 14

Łącznie .... 3,340 55
II. Kraj północno-zachodni.

A) Ubezpieczenia rolne.
27. Książę P. Wittgenstein, Dokudowo,

powiat lidzki ........ 198 82
28. Hrabina Hermancja Uruska, Bycz-

kowszczyzna, powiat lidzki . . . 3,700 —
29. Wazgird Mieczysław, Krasna-Góra,

powiat disueński  7,534 93
30. Książę P. Wittgenstein, Proszczyce,

powiat słucki................................. 180 —•
31. Hrabia Stanisław Kossakowski, Hoł-

dowicze, powiat słucki  786 50
32. Protasiewicz Chryzostom, Łoktysze,

powiat słucki  200 
33. Czerniawski Mikołaj, Wasilewka,

powiat czerykowski  653 —
34. Chrząstowski Stanisław, Poszeszów,

powiat rosieński  497 50
35. Książę P. Wittgenstein, Somino, po­

wiat newelski . .....................  . 400 
Łącznie .... 14,150 21 

B) Ubezpieczenia fabryczne i miejskie.
36. HorodeńskiEjzyk, miasto gubernjal-

ne Mińsk  23 50
37. Sklaryński Boruch, miasto powiato­

we Mińsk  103 
38. Dłużewska Emilja, miasto powiato­

we Słc-nim  48 

Łącznie .... 174 50

Ogółem wypłacono w miesiącu li­
stopadzie 1882 roku . 49,652 10

Warszawa dnia 16 grudnia 1882 r.
Zarząd warszawskiej jeneralnej reprezentacji To­

warzystwa ubezpieczeń „Jakor”.
Członek komitetu nadzorczego,

Ks. Witold Giedrojć.
Jeneralna reprezentacj a,

—1055— Edward Epstein i Goldberg.

KORESPONDENCJA PRYWATNA.

— Gwiazdce. — „Bóg zapłać". —4087—.
HFHI III IJ|! JOl.J.! . II   -l >..J. 1UIIIIMI''Ji

Wysokość wody na rzece Wiśle stóp 3 cali 7.



— Spółka taniego opału, kantor u- i
lica Sir. liotsebue nr 3, ceny z dostawą. 
Korzec węgla krajowego kop. 00, szlązkiego kop. 
05. Sążeń drzewa rs. 14. Dostawa zaraz. Wozy 
zamykane. —4050—

— Dr S. Goldflam powrócił do Wars awy. j
Graniczna nr 10. —4075—

Dra Aleksandra M. Weinberga

Pracownia C he ffliczno-Rozbianiwa i
dla oceny dobroci mater jałów spożywczych artyku- i 
łów użytkowych i produktów przemysłu, oraz sta- ■ 
cja doświadczalna dla celów hygieny. ' 
Ulica Graniczna nr 14. —133—r

— l*otrsebna ostrożność.
Czytelnicy nasi wiedzą, iż marka fabryczna słu­

ży do odróżniania danego produktu od innych jemu ; 
podobnych. W celu dania kupującym gwaraicji, : 
że żądane przez nich pigułsi są rzeczywiście nasze- j 
go wyrobu, wydrukowanym został na etykietce ! 
trzech kolorowy podpis Guyota. *

Osoby cierpiące na nieżyt, na katar, na zapale- , 
nie dych awek, lub też na astmę (a liczba ich jest' 
wielką), łatwo będą mogły w ten sposób rozpoznać 
prawdziwe pigułki Guyota i odróżnić je od in­
nych. (919)

Istniejąca od roim S87S
JPieriusiso JLecsitica12 r

dla przycncuząeycn cnorycn. Ulica NIECAŁA Nr 7. (Dom 
Towarz. Lekarek.) Przyjmują w niej następujący Lekarze:

Od g. 9—10 Tomaszewicz Anna, chor, właściwe kobie­
tom i chor, dzieci. Codziennie (z wyjątkiem niedziel i świąt.).

Od 9—10 BoLrski K. Chor.wewnętrzne (specjalnie płuc i 
krtani; Laryngoskopia). Codziennie (z wyj. poniedz. i piątku).

Od 9—10 Kobyliński F. Chor, szczek i z^bów. Zamówienia 
na sztuczne zęby i plombowanie. Codziennie.

Od g. 10—11 1'tlayzel W. Asystent Uniwers. Choroby 
wewnętrzne. Codziennie.

Od g. 11—12 Bauerertz Adam. Choroby nerwowe. Le­
czenie elektrycznością. Codziennie.

Od ll’/?—i2"/2 Kosmowski W. Chor, wewnętrzne (spe­
cjalnie wieku dziecięcego). Codziennie.

Od g. 12*/3—2 Stankiewicz Henryk. Choroby wenery­
czne i skórne. Codziennie.

Od 1—2. Erlich Jan, choroby właściwe kobietom. Wtorki, 
czwartki, soboty i niedziele.

Od g. 1—2 Thieme A. Choroby właściwe kobietom. W po­
niedziałki, środy i piątki.

Od 2—3 Filipowicz K. Choroby wewnętrzne. Codziennie 
z wyjątkiem niedziel i świąt.

Oii g. 2—3 Hramsztyk Zygmunt Choroby oczu. Co­
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt.

Od g. 2’/a—3'/, Belke Teofil. Choroby weneryczne i skór­
ne. Codziennie z wyjątkiem poniedziałku.

Cd g. 3—4 Brzeziński J. Chor, wewnętrzne, spec, nerwo­
we. Leczenie elektrycznością. Codz. z wyjątk. niedziel i świąt.

i d g. 3*/a—lU/j Gutwein J. Choroby chirurgiczne i zębów. 
Codziennie z wyjątkiem- niedziel i świąt.

Od 4—5 Benni K. Chor. uszu. ~V\ poniedz,. środy i piątki
Od g- 5 — ■ Perkowski S. Lek. ord. szp. Ujazd. Uho 

Weneryczne i chirurgiczne organów moezopłciowych. Codzien­
nie z wyjątkiem niedziel i świąt.

Opłata za poradę kop. 40. Zu elnio niezamożni otrzymy­
wać mogą bilety bezpłatne od lekarzy lecznicy, oraz w Biu­
rze informacyjnym o nędzy wyjątkowej (Tamka nr W).

— Dr Grodzki leczy choroby sekretne 
oraz niemoc wskutek takowych. Złota nr 5. (3996 
■W«IMtunKFiv-«Mz»gnrinay.-.-;iinu*a> jswwfflwtót.n

przy rogu uiicy Rymarskiej nr 5 i Leszna nr 1.
Od g. 10—11 Dr Kulesza, choroby wewnętrzne i wiekB 

dziecinnego, oraz szczepienie ospy. Codziennie. 8
Od g. 11—12 Dr Stockmann, choroby kobiece, w ponlą. 

działki, środy, czwartki i soboty
Od g. 11—12. Dr Tyrchowski, choroby kobiece. Niedzie- 

la, wtóre ; i piątek.
Od g. 12—1 Dr Talkb, choroby oczu, wtorki, czwartki i 

soboty.
Ód g. 12—1 Dr Bondy, choroby wewnętrzne i wieku dzie- 

cinnego, oraz szczepienie ospy. Codziennie.
Od g. 1—2. I). Gabszewicz, choroby chirurgiczne i zębów. 

Codziennie
Od g. 1—2 Dr klazaraki, choroby weneryczne i skór­

ne. Codziennie.
Od g. 2—3 Dr Kruszewski, choroby chirurgiczne, środy 

i soboty.
Od g. 2—3 Dr Grekowicz, choroby -kobiece. Codziennie.
Od g. 3—4 Dr Wikarskl, choroby wewnętrzne, oraz wie­

ku dziecinnego Conziennie.
Od g. 3—4 Dr Mleczko. choroby weneryczne i skórne. 

Codziennie.
Od g. 4—5 Dr Przewoski, choroby wewnętrzne, oraz 

badanie ehemiezno-mikroakopowe dla rozpoznawaj 
lekarskich. Codziennie. —3847—

Opłata za poradą 25 kop.

— Do dzisiejszego numeru Kurjwa icartzainki^ 
go dołącza się dla prenumeratorów prowincjonal- 

■ nych prospekt na pismo tygodniowe ilustrowana 
! p. t. Kłosy.

i Także do dzisiejszego numeru dla prenumerato- 
i rów miejscowyeh dołącza się prospekt pisma tygo» 
| dniowego p. t. Bluszcz.

Do Polskiego Składu Nici i Jedwabiu, nadeszły transport Paryzkich i Angielskich Szpilek pojedyn­
czych i dubeltowych, stalowe, szyidkret i rogowe.—Wybór Grzebieni Paryzkich, Gorsetów, Portmo­

netek—Pożądane Ang. Kamasze kortowe męskie nadeszły.—U. hr. Berga Nr II. .._-8ll5

Przez Jizad (zatwierdzone i kauejonowany 
BOJI I4O3IISSOWY 

pod firmą

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA
Miodowa łk 10, 1-e piętro.

1) Przyjmuje na sprzedaż wszelkie rucho­
mości, towary i wyroby fabryczne.

2) Wyprzedaje takowe każdodziennie z 
woinej ręki, a we Czwartki przez licytację.

3) W ielkj. wybór mebli nowychi używanych, 
lak wykwintnych, jakoteż skromnych.

Obstalunki na roboty tapicerskie.
4) Dywa/ny, Serwety, lustra, żyrandole, bi- 

źntetja, porcelana, szkło, garderoba.
5) Obrazy, przedmioty sztuki, bronzy 1 

wszelkie wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
i t. p.

Otwartsi codzień od golz. 9 rano, do 7 
wieczór. W Święta od 12 do 6.______ 1011

Ostrzeżenie.
Dnia 26 Grudnia w drugie święto wieczo­

rem, uronioną zastała raczka, obwinięta bi­
bułą, mieszcząca w sobie miedzy irnemi go­
tówką rs. dwieście kilkadziesiąt, oraz 
rewersy ifywatne na rozmaite sumy. Ła­
skawy .'znalazca raczy dać wiadomość na 
ulicę Sanatorską Jw domu 22, mieszkania 13, 
lub też do rządcy Hotelu Krakowskiego, za 
sowity nagrodą. Jednocześnie zawiada­
miam, aby rewersów tych wystawionych na 
imię Wilhelma Weisflog nikt nie n i by wał, 
gdyż przez tegoż cedowauemi. nie były 
nikomu. 3131r

OGŁOSZENIE.

Kucharz Francuz

Wzywa się Leonarda Cieszexvskiego, 
o', lat < wudz esui I ilku z pobytu niewiado- 
i etgo, ażeby się zgłosił w przeciągli trzech 
miesięcy od day tego ogłoszenia do Re­
ją incji w lydgiszczy z uowodau.i legity- 
i i cjącemi go—a to w interesie spadkowym, 
ni upływie <zn iczonego terminu suma | o- 
a stająca w denozyc o wypłać ną zostaiie 
.'innym sukcesorom, t. j. siostrom wzywa­
jącego. 313i.ir

Fabryka Bilardów 
m

t
od 8 Lipca 1882 r. przeniesioną zosta­
ła do domu własnego, ul. Czerniakow­
ska wprost Górnej .V 38. 1893r

zna ący tnkte kuchnię ruską, życzy sobie 
i rzyjąe miejsce za pierwszego kucharza, w 
dużym domu.- Zgłosić się proszę do Kanto­
ru tegoż pisma pod lit. 0. W. 6732

Skład Płótna, Bielizny i Haftów

R. JANKOWSKIEGO.
15. Krakowskie - Przedmieście 15 

(dom lir. Potockiego), poleca:
PŁÓTNA w różnych gatunkach.
BIEJLIZNE damską i męzka autową,
POŃCZOCHY i SKARPETKI.
KAFTANIKI wełniane.
BARCHANY
CHUSTKI iedwabne na szyję. 
KOŁNIERZYKI i MANKIETY. 
KRAWATY męskie.
CHUSTKI jedwabne i płócienne, kolorowe do nosa 
CHUSTKI płócienne, irlandzkie i belgi.skie. 
BIELI' stołowa.
FIRANKI' w wielkim wyborze.

»¥ stałe, mocte.
■

6634

IZBA KSiTROia
Warśzawska

zawiadamia przedsiębiorców oczyszczania 
kloak, aby najpóźniej do 15 (27) Gru inia 
r. b.. złożyli deklaruje nu ceny, za jakie 
podejmują się oczyszcz ć kloaki w gmachu 
tejże Izby, przyjmując za mi r.j beczkę sy- 
stemii Be gera.________________ 6722_____

Świetny interes
W d 21 Grudnia (2 Stycznia) 1882/3 r., 

w drodze działów, w IV Wydziale Sądu 
Okręgoweg i Warsz. sprze aną bcd -.ie

Nieruchomość 
przy rogu ulicy Pańskiej i Komitetowej pod 
kk 1198(27. O warunkach lisytacji można się 
dowiedzieć u komisarza sądowego p. Wie­
deńskiego, przy ul Marjańskiej kś 8. Do ku­
pna tej nieruchomości, pot zebny jest kapi­
tał bardzo mały, gdyż większa część sumy 
może pozostać na gruncie.—Vadium do lioy- 
tacji rs. 1000 8735

Magazyn mebli!
BGwycn i uźywanycn I

PIECHOWSKIEGO i S-ki,
| Marszałkowska kś 60, róg Igielo- | 
@ nego Placu, 1-sze piętro. 2260r | 
I Wielki wybór Mebli nowych i używa- g 
a nych.—Obstalunki stolarskie, tapicer- H 
| skie i dekoracyjne. Ceny umiarkowane. M 

™HIMSW«lliaWII'II lilii T iiililM i II lilii I I III il Illium i' I

W dniu 21 Grudnia r. b , zginęła

w której znajdowało s ę kilkadziesiąt rs. 
go ówki i różne kwity, oraz 2 weksle po rs. 
20) każdy. Jeden płatny 5 Maja 1883 r., a 
drugi płatny 10 Maja tegoż roku, wydane 
przez K. K.e nbaraa na H Z Giilń/.eida i 
jrzez tegoż Klembarda in blanco zożyro- 
wane—Łaskawy znalazca raczy zatrzymać 
sobie pieniądze, a zwrócić zechco kwity i 
weksle <lo p. Łichtsnfelda, Elektoral­
na 33.—Stosowne zastrzeżenia poczynione 
zostały. 312i

W i azdą porę dnia i nocy przyi- 
muje zm ówienia przez TELEFON, 
zakład NAJMU EKWIPAŻY fir­
my HAKAT, Kraków skie-Przed- 
mieśeie A? 7, dom hr. Krasińskiego, 
dawniej Grodzickiego, tam gdzie cu­
kiernia TCURA. 2a98r

Oddaje się w dzierżawę Majątek ziemski, 
wieś Krat’ w gub. Wołyńskiej, w pow. Wło­
dzimierskim o 15 wior-t od Buęa, .5 wiorst 
od <-t. Lubomi, dr. Nadwiślańskiej położony, 
z obszernym domem mi szkolnym, budyn- 
Kami gospodarekiemi i posiewami ozimemi, 
od 1 Marca 1883 r. Ogólna przestrzeń ma­
jątku 1, 0() morgów. Po obejrzeniu majątku 
o warunki udawać się listownie: Odessa, 
Pocztowa ul. dom Załużnego, mieszk. 14.— 
J. Parasiewioz. .6734

6756

| Pączki i Faworki
$ znane uż ze swej dobroci, codziennie 
S świeżo w e ki roi .1. Borowskiego,
U róg Senatorskiej i Podwala. 6756

fflfflrSYLEP T!VYPRŻEDAŻY-W
B. KOA.P ALZSWSK1B6O, 

Nowy-Świat -Vi (dom własny). , 
Wyprzedaje, kupuje, zamienia, na­

wę i mało używane: Porcelany, lajan- 
sy, b onzr, numizmaty, pieczątki, miniatury. 
Futra damskie i męzkie, mufki, kołnie­
rze, okrycia, ; aita. w ogóle ubrania dam­
skie i męzkie, s rwety, dywany, lustra, nes- 
seserki i wszelkiego rodzaju przedmioty de 
ozdób mieszkań. Świeże, czarne Kasz* 
miry francuzkie, 2813—r

Przysposobienie i sprzedaż wymiónio- 
j'j| nngo śroitsa, jak., nie,awier“jącego 

w swym składz e części szkodliwych 
g dla zdrowia, dozwolonem jest na ogól- 

n.ch zasadach handlu. 6411-
j PUDER W PŁYNIE

FENIX.
ą Płyn fen przedłuża piękność w nal* 
| późniejsze lata, udelikatnla i dopro- 
I wadza, śniadą nawet z natury płeć do 

śnieżnej białości. Usuwa z twarzy żół- 
M tość, piegi, krosty, liszaje i plamy żół- 
| ciowo, chroni od opaleni i. A nadto ma 
K ten szczególny przym ot, że rżycie tego 

środka nie nasię okiem dostrzedz.
| Dla przeiton,nia się o skuteczności 
5 zalecanego środka na żądanie Szanow- 
S nych Dam jednorazowe, umycie w 10- 

W dzaju próby będzie i dzielauem w za­
li kładzie bezpłatnie. — Cena flakonów 
I od kop. 75 do rs. 1 koń. 50. 

I Przy ul. Marszałkowskiej Nr 75.

&&&

TRĄNRYBI
biały, parowy, (Codlivor- oil) 

żółty naturalny, polecą 

Sklait Merjałh Aiiteeznycli 
Ludwika Spiessa i Sysa 

Plac Teatralny J6 464'5 
dom PP. Kanoniezek. 2560r



na roft £883,
*y»zedł z pod prasy, znacznie bo do 30 ar­
kuszy druku powiększony; zawiera mięci y 
inneuii: kalendarz katolicki, prawosławny, 
protestancki i izraelski pełne; terminy lo- 
powań ważniejszych papierów, tabelki knr- 
6ó.v na Londyn. Berlin i Paryż; wykaz 
nia.t, miasteczek i większych obivI, w ca- 

ań.-tw e, z wymię ieniem Iti iirśoi, od­
ległości od Warżawy, rezydencji tanków 
j komór celnych, nacji telegr fieznych, 
locztowych, dyliżansowych it u; zmienio­
na ustawę stem ulowi],; taryfy wszystkich 
fate że azn en rosyjskich i towarzystw pa­
rostatkowy h. Taryfę domów miasta War­
szawy, dziel losowań, oraz znacznie w 
tym roku powiększony dział adre- 
sowy.-' Cena w op.awie kaitonowoj rs. 1, 
i przesyłką rs. 1 kop. 30. 3 32r- 

Świeże OSTRYGI 
ostendzkieiameryhńskie 

otrzymuje stale handel

Sowińskiego i Szulca,
przy rogu u.ia Długiej i Przejazd. 6759

Z przyczyny słabości bezżennego włacei- 
eiela, jest do nabycia zaraz dla chrześcija­
nina w rob yin punkcie 

gpiT" Skład Wódek 
Wiadomość róg Zlotei i Zieinei Jfe 5. 6745

pułk Litewski L jb-Gwardji, podaje do pu­
blicznej wiadomości, że stosownie do rozpo­
rządzenia Zarząau Onręg. Intendeniury Wi­
leńskie) w Środę, d. 22 Grudnia 1881 r., (3 
Stycznia 1833 r.) o godzinie 11 rano w po­
dwórcu Koszar Ujazdowskich, zajętych 
jirzez pułk Litewski Lejb-Gwardji, odbę­
dzie się

LICYTACJA 
la sjrzcdaż sukna- żołnierskiego, niekutne- 
rowribgo, koloru ciemno zielonego, w ilo­
ści czterdzies u dwóch arszynów, o- 
szacowanego na sumę dwudziestu sied­
miu rubli sr. i sześćdziesięciu ko- 
piejek.3; 27

W Komitecie Ujazdowskiego Szpitala 
Wojskowego w’ Warszawie, w d. 23 Gru­
dnia 1882 r., (4 Stycznia 1883 r,) o godzi­
nie 11 rano, odbędzie się licytacja na do- 
Btawę rzeczy szpitalnych drewnianych.

Do lic.tacji tej będą dopuszczeni prze- 
dewszystkiem rzemieślnicy fachowi i osoby 
mająca prawo zawierać umowy ze skar- 

. bem, na zasadzie arc. 627 i 659, części IV, 
Kaięgi I, Zbioru Postanowień Wojskowych 
wyd. z r. 1859.

Stawająey d> licytacji ustnej winni są 
jrzy pios'iich na papie.ze stemplowym, 
60 kopiejkowym, przedstawić vadium wy­
noszące 15% <d sumy, która stosownie do 
kontiaictu będzie oznaczona za dostawę 
rzeczy, osoby te, oprócz tego winne są 
przedstawić dowody legitymacyjne na pra­
wo stawania do licytacji.

Pragnący zaś przyjąć udział w- licyta­
cji przez deklaracje zap eczętowane win­
ni są przedstawić takowwe w czasie 
właściwym i stosownie do przepisów wska­
zanych w art. 39 i 41 Ustawy o dostawach 
Wdjskowyeh.

Warunki przedsiębiorstwa są do przej- 
szenia w kaneela.ji szj italnej każdodzien- 
nie z wyjątkiem niedziel i dni świątecz­
nych, od godziny 9 tej rano do 2-ej po po- 

 Sm rs. 2,000 io 2,500 
potrzebną jest zaraz na dom. — Refiektanei 
?*** swe adresy składać w kiositu wprost

; jfolBUt, pod lit. O. N.________  6757
.Aliasjiliilibjiję 

do wynajęcia od nowego Roku na i radze,
Ząbkowskiój <tói ŹOi>, w t-azarze 

wBMMaaowskiego. 6748

Lkradz ono na początku Grudnia 1812 
r., scsnię balową aksamitną cza.ną, ubra­
ną z przodu atłasem i koronkami, suknię 
b;i:ową jedwabna, blado zieloną, gładką, 
sztuczkę adamaszkową, jedwabną, koloru 
li.a w róże, na suanię, przy tejże atłasu te­
goż koloru, Kilkanaście łokci, sztuczkę na 
ruknię rypsu jedwabnego. koloru kremowe­
go, szale, duże francuz ie, jeden tło bia­
łe, drugi niebieskie, iiitro p<> ieiice, kivte 
niorą jedwabną, czarną, w szerokie pasy i 
inne przedmioty.—Proszę ; z. Publiez cść o 
zwrócenie uwagi i w r.izie jakiej wiad..mo­
ści o danie znać na Wspólną 23, mieszk. 
ł> 'Wyna.a.cy tej Kradzieży zapewnia się 
sowitą nagrodę_______________ 6741_____

hirafaii watek
orzechowych, wysokich, najświeższego wie­
deńskiego żurnalu, z filarami z piękną rzeź­
bą, o nz tuzin krzeseł dębowych, bogato 
rzeźbionych, za cenę bardzo przystępną. Ul 
Gęsia X 19, mieszk. 46. 67<2

LIW A Ż N EU!
Ktoby miał dom diewniany, lub murowa­

ny, w szacunku rs. 20 090, a zechciaiby się 
zamienić na mn ejszy w szac nuu rs. 12,< 00 
z dopłatą, kilku tysięcy rs. Zeehce się zgło­
sić na ul Senatorską .Ni 7, do K. Grodow- 
skiej od 10 rano do 4 po południu. 6718

’la ii siKfilii.
Jes' d > sprzedania 3,000 łok. placu, przy 

ul. V pó nej, 2 poseski od Marszałkowskiej, 
W i a d o m ość: Hoża Jfc 20, u właścicielki. 6746

KaiiLO-.iov.ane Biuro N nczycio-slie
AW OAMERAU,
Krakowskie-Przedmieście ?4 36, wprost Sa­
skiego placu, ma do umieszczenia Guwer­
nerowi Nauczycieli obojga płci, tak kra­
jowców, jak i zagranicznych, Bony różnych 
narodowości i Korepetytorów. 6755

Ml WMfii
W d 2 Stye-nia 1883r. sprzedaną zosta­

nie w drodze działów przez Są 1 Okręgowy 
Warszawski, w Wydzia e IV "o g 10 rano, 
obszerna Posesja, Aii 1193, położona na 
rogu ulicy Pańskiej i Komitetowej, a na 
prost ulicy Marjańskie . L cytacja rozpoez- 
nie s.ę od sumy Ł6 £59 rs. O ezem zawia­
damia sie int resowanyci. w tvm rzemrocie.

Kurs giełdy warszawskiej. 
Dnia 28-go grudnia 1882 r.

m. Warsz. serji

dr. żel warsz.-w. rs.

Banku handl w Łodzi, 
warsz. Tow. ub od ognia 
warsz. Tow. fabr. cukru 
Tow. lab. cukru Józefów 
Dobrzel. Tow. f. cukru 
Tow. Lilpop, Rau i Lew. 
Tow. fabryki machin.. 
Tow. Łazienek i Łaźni 
Tow. zakł. przędz. Zaw.

m. Łodzi ser. I i II 
likwidacyjne duże.

, mało.

•tepesp.
dr. żel. fabryezno-łódzl

Listy zaat. 
4% Listy
Bilety Banku Ces, ser. 1, II i lii 
Ros. Poż. Premj. z roku 1864 

w „ „ 18i8ź
I Pożyczka wschodnia rs. 10(
II „ » «• 1C(
III , , rs. 10(

Akcje i obligacje:
Akcje dr. żel warsz.-w. rs. 1CK 
Akcje dr. żel. warsz.-b. rs. 10( 
Akcje dr. żel. warsz.-tepesp.. 
Akcje dr. żel. fabryezno-łódzk 
Akcje Banku handl. w Wars 
Akcje Banku dysk. w~ Warsz 
Akcje ” ' ” ~ 1 ‘
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje

Berlin 100 mar. z krótk. te; 
Londyn 1 funt sterl. „ „
Paryż 100 franków „ „
Wiedeń 100 gnid. „ „

papiery publiczne:
40/ Listy z. 3 okr ser. 1 i 
5% Listy z. nowe z r. 1869

Listy zasL

Z końc. giełdy
żąd. płac.

50 40
14 

.10 65 
5 95

~50
99 35
33 50
91 L0
9 “3 5

87 25
87.10

—

58.85
88.85
88.85

—*•

310.
310

146.

—.T-
—

1150 
420.

-“o"*-*

— —O—

Wartość kuponów:
Od Listów zastawnych 4% kop. —-
Od Listów zast. nowych 5% kop. 8'/..
Od Listów z. m. Warsz. s. I i II B 118*4*.
Od. Listów zast. m. Łodzi kop. 79%.
Od Listów likwidacyjnych kop. 28%.

3133

złoty, z zieloną 
kłosami z brei
slue yków, rybki, rączki koralowej i 2-ch

złotej, z nadi isem
1 '
d ,ą, <i. 24 Grudnia, miedzy 7—9 godz wie. 
czór—Uezc’r-y - : ------ -
ul. Piękną M '1D, mieszk. ?

Cena okowity.:
i dnia 28 grudnia 1882 r.

Nieuregulowana.

Dowozy osią dostawa franco, skład kupu­
jącego.

Pszenicy 350, żyta 2000, jęczmienia 15 
owsa 40, grocnu polnego norey 30.

Koniczyna ezerwowa od rs. — do  
biała cd rs. — do .

T&BG1 „na placu Vkiilrowskiago.' 
Dnia 27 grudnia 1882 r

z powodu wyiazdu jest do o stąpień a w do­
brym punkcie, z eatkowitem i.rz rdzeń em i 
towarem, kontrakt 2-letni, komorne z m.e- 
fzkaniem tanie.—Wiadomość: Wązkt-Punaj 
jNii 8a, mieszK. 27, rano od 10—\2. 6--ą3

Sanki pełspsWskie
mało używane, do sprzedana —Erywauska 
M 8, stróż wskazi-.6747

mało używane, zagraniczne, z ■ euomowany < h 
fabryk, do sprźedan a i wyua.ęcia w składzie

Pszen. 242—250 sm. i ord. 
, „ pstra i dobra
„ „ biała
 „ wyborowa .

Żyto wyborowo 232 funt.
„ średnie  
, wadliwe  

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. 
Owies 141 f. 
Gryka 202 f. 
Rzepik letni......................

„ zimowy 212 funt. 
Rzepak rapos zim 212 f 
Groch j.olny 262 funt... 
Ziemniaki ...................... .
Masło świeże funt.

„ solone pud  
Siana pud .... ................

Słomy pud ........................
Drzewo opał. twar. s. kub.

. „ miękie „

APARTAMENT
umeblowany, 4 pokoje, salon z wszelkieml 
wygodami, do wynajęcia każdego cza u, do 
1 Li. ca 1883 r., przy ul. Aleja Ijrązdow-ka 
>6 23.—Wiadomość: Wspólna M 2?,. mieś k. 
: 1 b n i mie;seu. 6*743

FABRYKA RĘKAWICZEK
13. GRANICZNA 13,

dom p. Weriheima, 3 dom od Żelaznej Bram£.
Na nadchodzące Święta zaopatrzywszy się w znaczny zapas rękawiczek 

jelonkowych, zamszowych, oraz glansowanych męzkien i dam kich,, od 
2-eh do kilkuna tu guzików, polecam i takowe sprzedaję po cenach nader nizkich, 
dla przekonania o niebywałej sprzedaży dołączam niektóre ceny, a mianowicie: 

Zamszowa męzkie i damskie na 2 guziki od 75 kop.
Glanscwane „ „ „ 2 n „ 50 kop.

Fabrykaty z Kartofli,
J. W. Hess, Hamburg

Agent i Blaltler dla eksportu.
JPierwsza Hefeve^cje. 3134

CENY ZBOŻA.
ca pud na stacji „Pi-aga“ dr. żel. warsz.-teresp. 

z d 22 grudnia 1882 roku.
Pszenica wyborowa 130 — 135 średnia 

117—126, ordynaryjna 95—110.
Zyto wyborowe 82—83, średnie 79—81, 

ordynaryjna 74—78.
Jęczmień wyborowy 75—85. średni—.—
JwiM wyborowy 84—86, średni 79—83 

erdynaryjny 70—76.
Groch 90—105. Gryka 78—88. Kasza 

105 — 125 śred. — —. ordyna-

Potrzebnym jest zaraz 

Wspólnik 
z kapitałem 6—7,000 rs., wykwalifikowany 
kupiec, posiadający gruntowną na:oiność 
języka niemieckiego, do riztworzena w fe- 
dnem z v.leksz ch mia^t prowincjonalnych, 
filji interesu świetnie ] rospei ującego. Ofer­
ty- z krótkiem curriculum vitae, składać 
] roszę w Kantorze Kurjera Warsz., pod lit. 
X. Y. Z. 6749

MM Ej. 1 i
D. 26 b. m., posłaniec zgubił zegarek sre­

brny kryty, z łańcuszkiem r ozłacanym. Zna­
lazca raez.y się zgłosić lub zawiadomić po­
słańcu Dzięgielewskiego, Nowogrodzka 9.

lą emają i agrafuą ozdobioną 
Blokami składnjącemi się z n 

, . ”' j ’ i a 
pieczątek jednej irrycztałowej a drugiej 
Roluj, uodRroiu „Kamilla", zgubiony 
został w przejezdzie z ul. 1 ięknej na Cliło-

—Uezc'wy znalazoi odnieść raczy na 
" ", ’ ■>, za co otrzyma

nng, o v rs. £O. t;752

Senatorska £6, róg Bielańskiej. (.760 
W d. 28 Grudnia (9 Styczn a) 188 73 .' , o 
g. :O rano, sprzedaną zostanie w Wid :ia!e 
IV Sądu Okręg. Wars ., w drodze działów 
Nieruchomość 2989a przy ui. Czer­
niakowskiej położona, składająca się i do­
mu parterowego, murowanego, zabudowań 
gospodarskich, drewnianych i ogrodu, ma­
jąca rozległości przeszło 9,090 łok. kwadr. 
Licytacja rozpocznie się od sumy rs. 6,521 
kop. 60. 3..'94

Człowiek fachowy, posiadający nie­
ruchomości w szacunku okuło :0,0 ) rs. 

Mtszukiiie wspólnikad
z kapitałem rs. 6,000 do założenia iioteresa 
w zakres budowy domów wchodząc eg,-o, bar­
dzo dobrze i roeentująeego. Czynu liść jest 
potrzebna.—Oferty uprasia się skiaitać w 
Biurze Ogłosz ń, pod lit. P. G. 5. 3128

1‘iid Korzec
od do od do

— — —
— — — —■ 
— — 675 7
— —. 8 840
— — 450 490
— —... —•
— —
— — 429 450
— — 265 315
— — —
— — — —
— — —
— — —
— — 6 720
-- — -i.
— —• —
— —
55 60 —
30 32
— — —
— — —

POCIĄGI: Ooehod. Hrzych
godziny i minut

W s ru.> Wiedeńska:
Pośpieszny 3 i>l.,By . . . ... 6 9 50 w.
Osooowy 3 klasy...... 11 10 5 55 pp

Powyższe pociągi łączą 
się z drogą łódzką.

■

Kurjerski 2 klasy................ (. — W. < 15 r.
Osób, miejsc. 3 klasy (do

Piotrkowa i Kutna)........ 5 35 j'p 10 10 r.

Warsz.-Bydgoska:
Kurjerski 2 kiasęy............. 2 35 pp 2 45 pn
Osobowy 3 klasy............. .... 6 50 r. 10 3o w.

Warsz.-Teraspolska:
Kurjerski 2 klasy................ 4 10 PP 1 15pi
Pocztowy 3 klasy........ .. 11 — r. 7 14 w.
Osobowo-towarowy... . . 7 15 w. 7 53 r.

Warsz.-Petersburska:
Kurjerski 2 klasy . ...... — r. _— TR,
Osobowy 3 klasy................. — — w. — r.
Pocztowy 3 klasy................ — w. — —p-

Nadwiśl. do Mławy.
Osobowy ............................. 9 21 r 7 56 w.Pocztowy............................... 6 33 w in 42 r.

Nadwiśl. do Kowla:
Osobowy ............................. 9 — XV 8 14ł
Pocztowy .............................. 1 47 p. 2 Iżp.
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GEM WIN

!>

BflT Szczególniej polecają się )4 i i 2 słodaie.

6597

Ł

Lepsze 
Słodkie

Stołowe
a

Każdy flakon opatrzony 
etykietą z własnoręcznym 
trójkolorowym podpisem.

Laboratorjum w Warszawie Bracka N. 2.

na zadawnione bóle i dar­
cia, pochodzące z przeziębienia i 
wilgoci. — Cena flakonu większego 
rs. 1 k. 20, mniejszego k. 60, 
Skład główny w handlu St. Wi­
niarskiego, Nowy - Świat 62, 
Sprzedaż w aptekach i składach 
materjałów aptecznych. 6657

1
2
3
4
5
1

(BRASSICON)
zstmerdzone praż flafcp letah

Sprzedaż we wszystkich Aptekach 
i Składach Materiałów aptecznych

Dla uniknięcia narzekań słusznie zarzu­
canych plastrom naśladującym Thapsia 
Le Perdiel-Reboulleau wymagać należy 
we wszystkich'aptekach, rysunku i pod­
pisów powyżej 'umieszczonych (poczwór­

nie zmniejszonych).
w Warszawie.- u I‘p- Oaller/'o, Mrozowskiego, 

Svtessa i Sym, Sierzputowskiego, Zemclwr 
Zieiniiiskiego i Lilpopa.

Katarom, Kaszlom, Zapaleniu 
dynhawek, płuc, cierpieniom i bolom 

reumatycznym i artretycznym 
eto. etc.

Lepsze „
Deserów. „

r ń

Zasłużywszy na łaskawe zaufanie Publiczności dobremi gatunkami mego wina w Charkowie 
i Odessie, mam nadzieję, że i ze strony Warszawskiej, znajdę uznanie i pokup.

2989—r smł

Najświeższe Nowości
wydane nakładem

Ludwika Polaka,
jray ulicy Howy-Swiat Nr 39.

Chmielowski Piotr, Kobiety Mickiewicza, 
Słowackiego i Krasińskiego, rs. 1, w o- 
zdobnej oprawie zagranicznej rs. 1 k. 70, 
ze złoeonemi brzegami rs. 2.

Draper Jan Wilhelm, D?ieje stosunku 
wiary do rozumu. Z piątego wydania 
amerykańskiego z upoważnienia autora 
przełożył Jan Karłowicz, rs. 2, w ozdo­
bnej oprawie rs. 2 kop. 60.

Heidenhain R. Dr., Tak zwany magne­
tyzm zwierzęcy. Rzecz miana 19 Sty­
cznia 1880 r. w Szlązkiem Towarzystwie 
Kultury Ojczystej we Wrocławiu. Prze­
łożył Dr. J. Polak, kop. 30.

Hygiena Mężatek i Matek, (Ciąża, po­
ród, połóg, pielęgnowanie noworodków). 
Przekład dzieł Prof, Dr. Spsndli’ego i 
Breslau, dokonany i uzupełniony podług 
innych autorów przez Dr. J. Polaka, 
k. 60. w oprawie k. 90.

Klaczko Juljan, Wieczory Florenckie 
(Causeries Florentines). Z upoważnienia 
rutora tłumaczył St. Tarnowski, rs. 1 
kop. 20.

Leśniewska Bronisława, Kucharz pol­
ski dla młodych gospodyń, czyli podrę­
cznik obejmujący 1,135 przepisów ku­
charskich na wszelkie potrawy mięsne 
i postne, gotowane, smażone i pieczone, 
smaków najrozmaitszych, swojskich i 
obcyeh pomysłów, pod właściwą sobie 
nazwą do polskiej kuchni wprowadzone. 
Wydanie 6-te przejrzano, sprosto­
wane. dopełnione francuską nomenkla- 

1 turą i skorowidzem, rs. 1.
Ochorewicz Juljan Dr. fil., Pogadanki 

i spostrzeżenia z dziedziny fizjologii i 
nnuk przyrodniczych, rs. 1 kop. 50.

Okoński Wł., Niewinni. Dramat w 3-eh 
aktaeh. Wydanie 2-gie. Antea, Obra­
zek dramatyczny, kop. 75.

Wójcicki K. Wł., Historia literatury 
polskiej w zarysach, dla młodzieży, rs. 1 
Ir. 50. Wozdobnej oprawie rs. 2. 2900-r.

'tlt C-B

i

SŁOIK 45 Kop.

Tłuszcz mineralny, chemicznie czy­
sty,, łatwo topliwy, nie psująey się, do 
użytku aptekarskiego, lekarśkisgo, i toa­
letowego, przyjęty w szpitalach wszelkich 
krai, jako najlepszy środek przeciw od" 
mrożeniu, oparzeiiźnie, pękaniu skóry 
liszaju, łupieżu, bólom reumatyznym, na 
tarom, kaszlu, w ogóle w chorobaol 
skórnych.

Chesebrongli Maunf. Co. w New-JorU
GŁÓWNY SKŁAD

w Warszawie, Mazowiecka 14 
przy Składzie Maszyn.

Handlującym odstępuje się rabat.
Ostrzeżenie. Jedynie amerykańska 

Vaselina, chemicznie czysta: używaną 
bywa do lekarskiego użytku. 759

2.
3.
4.
5.
6.
We wszystkich pomiecionych Składach, ceny i gatunek win takie same jak 

w Składzie głównym. SZAMPAŃSKIE:
Tamara.......................
Narsan .......................

KWIATY TANIE!
Bukiety od k. 20, Garnitury balowe, Kwia­
ty ślubne, po cenach możliwie najniższych, 
poleca Fabryka Kwiatów T. Górskiego, Ża­
bia Aii 4, na parterze w oficynie. 6740

hś i 
„ 2

3
4
5
1
2
3

CZERWONE:
Stołowe

KROPLE w. RUSSYANA
MIGRENĘ- i

CIERPIENIA NERWOWE
GŁOWY

ZAWROTY
UDERZENIA

KRWI
DO GŁOWY

UŚMIERZAJĄ W KILKU SE­

KUNDACH ZA POSMAROWA­
NIEM SZYI SKRONI I CZOŁA.
W Cesarowie i Królestwie Cena flakonu 80 k.—z przesyłka na prowincje !. Rs. w Austryi I. Złr. w Prusach 2 M.

Kompletny zbiór szkiców 

HERBERTA SPENCERA 
w oryginale, kosztujący około 16 rs , jest 
do sprzedania za 9 rs. Zupełnie nowe i ozdo­
bnie oprawne. — Wiadomość w Agenturze 
Ogłoszeń, Senatorska Je 22. 3124

Kasy ogniotrwałe 
pierw. Autltr. uprzywil. fabryki 

F.WERTHElM&Comp. 
W WIEDNIU,

Dost. Dworu J. C. K. M.
z zasitosowaniem patentowanych 
zamków, za otworzenie których 
bez klucza wyznaczoną jest na­
groda 1,000 dukatów w zlocie.

1 Pierwsze medale na wszyst- 
tkich wystawach powszechnych. 

Nowe zabezpieczające mecha­
nizmy. Kasy nasze chroniły swe 

-■Mg111...zawartości przeszło w 400 wy­
padkach włamania i ognia.

Generalnyr Reprezentant
MIKOŁAJ BRADMAN,

w Wanszawie, Elektoralna J& 13.
Cenniki illustrowane z rozmiarami i wagą, 

wjsełają się na żądanie franco. 297

Orkiestra doborowa, poleca się względom 
Szan. Publiczności mias a Warszawy i na 
prowincji, po cenach umiarkowanych. Wia­
domość Książęca Jih 17. mieszk. 5. 6697

ttMMKKI.

s Master Thapsia
ŁE PERDIEL-REBOULLEAU

• iodvnia nnrvintv wSrnitali

Poszukuje się do nabycia

APTEKI .
w Królestwie lub Cesarstwie, z obrotem ®
4 tysięcy rs. Adresować proszę do StoP°J . 
gub. Kaliska.— J. Żurkowski. e7u3 L’

Precz z Ameryką 

llffA 
firmy „S. E. PAŁASZKOWSKI, Batum”.

Z powodu licznych anonsów w gazetach, oraz ogłoszeń ulicznych o Kaukazkiej Na­
fcie i o nowych brennerach, ku jej użytkowi sporządzanych, uważam za stosowne poin­
formować nińiejszem Sz. Publiczność, że moja nafta firmy „S. E. Pałaszfeowski, Ba­
łam", nie wspólnego z ową naftą nie mając, nie potrzebuje wcale tych nowych 
brennerów, a wydając silne białe światło, nie kopci, nie swędzi i zadawalnia 
się zupełnie wszelkiemi brennerami, jakich zwykle używają.

Benedykt Kołyszko.
Reprezentant firmy na Królestwo i Warszawę.

Sprzedaż codzienna—KANTOR: 4. Mazowiecka 4.

Pragnący mieć tanio

DOBRE WINA KATUBALNE, 
raczą udawać się do 

KAUKAZKIEGO SKŁADU WIN 
z własnych winnic

dziedzicznego obywatela honorowego 

Jana Gr. Zurabowa, 
ulica Senatorska Nr 25, dom Neprosa.

Wina moje mają również na składzie następujące firmy:
L. Krupski, Plac Ś-go Aleksandra. Skład win i towarów kolonjalnych.
L. Kostecka, ulica Nowolipie J& 25, „ B
A. Pawłowski, róg Cnmielnej i Brackiej B
M. Osińska, ulica Żelazna Jś'29 B „ 
J. Bartold, Skład owocow, Marszałkowska Jfi 50.
B. Zalewski, Skład owoców, ulica Senatorska Ah 2.

»j<^Wggg

jedynie przyjęty wSzpital ach
JAKO NAJLEPSZY, NAJDOGODNIEJSZY, 

najpewniejszy i najmniej kosztowny 
ze środków

przeciw

Butelk. 'li but.^
Rs. k. Rs. L-.i

50 Bi ||
65 —

— 75 — 4'1
1 — — „•.rg
1 30 7C1

— 50 — BOfe
— 80 — 4.71

1 40 7ói

50 3()|

— 65 — 35S
— 75 — 40!
— 90 — 5(S

1 30 — 70S
65 35|

1 50
2 —- 1 20|

228
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Magistrat miasta Warszawy.
pula 22 Grudnia (3 Stycznia) 1882/3 r. o godz. 11 rano, odbędzie sio w sali licyta- 
Magistratu miasta 7 ''cytacja in plus przez opieczętowane deklaracje

?{]2-ietnii> dzierżawę t. j. od d. 2/ Grudnia (8 Stycznia) 1882/3 r., do takiejże daty 1884/5 
nosesji M 3023 w Warszawie, od rs. 180 rocznie. J } '

r’’ " Mający zamiar ubiegania się o takową dzierżawę złoży w czasie i miejscu, 
_Tżej oznaczonym na ręce p. o. Prezydenta miasta opieczętowane deklaracje, napisane na 
„Zperze stemplowym ceny kop. 00, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz z kwitem Ka- 
•v'miasta Warszawy na złożone w tejże. Kasie vadium w ilości rs. 3(5, i na koszta 
Jrjoszenia rs. 3 >, które nientrzymuiącemu się przy licytacji zaraz będą zwrócone.
“ Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodzien- 

uie, wyjąwszy dni świątecznych.

Wzór ćLo

sy 
W $

W skutek ogłoszenia z dnia...............podają niniejszą deklarację, mocą której po-
deńnuję się wydzierżawić na 2 lata t. j. od d. 27 Grudnia (8 Stycznia) 1882/3 r. do takiej 
ie’daiy 18'4/5 r., poseaję M : 023 w Warszawę, z i summę rs. N. N. rop. N. N. ro­
czne (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom, w warun­
kach licytacyjnych zamieszczonym.
, Kwit na złożone w Kasie miasta Warszawy radium w ilości rs. 36, i na koszta 
(głoszenia rs. 35, przy niniejsze ni załączam.

Stałe moje zamieszkanie jest w .N. N. (wypisać miejsce zamieszkania).
Pisałem dnia N. N. (wypisać dzień, miesiąc i rok).

Podpisać wyraźnie imię i nazwisko 3020—r

tegoroczny, żółty, ©rats biały >mruwv, prnwdzi' 
wy

ma zaszczyt poleciu

Skład Mategałów Aptecznych 
</. UMISWSfUEGS 

Ełica Miodowa Jś b* (auwy). 2o90r

Do Składu Zegarków
K. ZAWISTOWSKIEGO

’W gmaehn Teatralnym od wliey Wierzbowej, nadszedł 
WIaOo transport Megmlatorów po cenie
od rs. 15 do 50 takowe poleca, jak również Zegarki z fabryk 
.renomowanych <Senew»kiek i Dewizki iniitaeyjue.

Zakład uskutecznia wszelką reperacje z poręczeniem. r-'7S7

KATAR, KASZEL, ZAPALENIA OSKRZELI, 
ASTMA—KATARY PŁUCNE.

Zawierają czystą 
leczniczą emotę 

I łatwi się 
trawią.

-.rskicn, drzwiczek hermetycznych, kominków, wen- 
szelkich przj borów piecowych i kuchennych.

Uwalam za konieczne przypomnieć, te mogę tyl­
ko gwarantować za dobre wykonanie i sku­
teczność tych kapsułek, które się prze- 
dają w flakonikach moim pod- 
pisem W TRZECH KO­
LORACH zaopatrzo­
nych. Jialdyflako- 
■nik zawiera 6'k 
kapsułek i szcze­
gółowy prze-

przyjmują wszelkie zamówienia w zakres tychże wchodzące, w fabryce za roga­
tką Jerozolimską, lub w Warszawie w kantorze, przy rogu ul. Marszałkowskiej 
i Jerozolimskiej M 23b. 3095

Ad. Aug. Haensel,

A >'et,6w <>ail..wycli, berliń-kich. kominków, pcdlug najnowszych mo- 
i AlJiS 8 i.eli zagranicznych, kuchen iing.eiskiuh i pieców zwycza nyca.

PU VII 4 wyrobów ślusarskich, drzwiczek hermetycznych, komu 
| s!Ht 11111 tylatorów i wszelkich przy borów piecowych 1 kuetieu 

HOLFA MEBEL

DYREKCJĄ RZĄDOWA 
Teatrów Warszawskich 
podaje do powszechnej wiadomości, że z powodu niedoszłej do skutku w dniu 18 (30) 
Listopada r. r>. licytacji na dostawę afiszów teatralnych, ogłoszeń i lepertuarów, odbędzie 
się w biurze Dyrekcji w gmachu ieatiów pom'eszezoaem. w uniu 23 Grudnia (4 .'tycz­
nia) 1882/3 r. o godzinie 12 w południe, w terminie skróconym, powtórna licytacja in 
minus p zez opieczętowane deklaracje, na trzechletnią ód d. 1 (13) Stycznia 1883 do 1 
(13) Stycznia 1886 r., entreprytę drukowania dla Warszawskich Teatrów afiszów teatral­
nych, ogłoszeń i repertuarów, tudzież biletów i blankietów kancelaryjnych.’—Licytacja in 
minus odbędzie się od summy rs bCO rocznie. ,

Zn drukowanie biletów i blankietów kancelaryjnych, dostawca otrzymywać będzie 
oddzielne wynagrodzenie.

Ustępujący w deklaracji na rzecz Dyrekcji Teatrów najwyższą sumę na ofercie 
przez Dyre.icję podanej, za utrzymującego się przy licytacji uważanym będzie

Przystępujący d> licytacji winien złożyć deklaracje opieczętowane napisane na pa- 
I ier e etfcaiplńw, m, ceny kop. 60, (ód.ug załączonego ta wzoru, na ręce Vjee-Prezesa 
Dyrekcji Folauda. do godziny 12 w południe, dnia 23 Grudnia (4 Stycznia) 1882/3 r., po 
tym zaś terminie, żadna deklaracja irzrjętą już nie będzie.

Do lak napisanej deklaracji; dołączony lyó ma kwit Banku Polskiego na złożone 
w nim vadium w go.owiznie lub pupler.cn publicznych, w sumie rs. 1,501.

Bliższ? warunki są do przejrzenia w liurze Dyrekcji Teatrów każdodzieanio. 
ml..

W skutku ogłoszenia Dyrekcji Rządowej Teatrów Warszawskich z dnia 8 (20) 
Grudnia b r. M 2092, ja niżej podpisany ■w łaściciel drukarni j od Jś N. N. w Warszawie, 
istnie:ącej, podaję ninie'8 ą cek'atae ę, iz podejmuję się na przeciąg lat trzech od dnia 
1 (li;) Stycznia 1883 do 1 (13) Stye.nia lb86 r., eńtrepryzy . rokowania i dostarczania 
dla Warszawskich Teatrów, afiszów"teatralnych, ogłoszeń i re ertuarów, za sumę rs. N. N. 
(wypisać literami) ruezuie, tudzież blanKieb w kancelaryjnych i biletów za oddzielne wy- 
naurotizenie. poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach licytacyj­
nych zamieszczonym—Kwit Banku Polskiego ni złożone vadium rs. l,5l>0 załączam.

fet łe moje zamieszkanie w Warszawie, |O<1 N. N. 
Pisałem w Warszawie dnia N. N miesiąca N N. reku N. N.

(Podpisać imię i nazwisko).
Prezes Dyrekcji, Tajny Radca, Senator Gudowskl.

3111 Sekretarz A. Sraolikowski:

i HEGNER
wprost Hotelu Europejskiego.

lywszy od Jńltuszia Wegnera Zakład najmi Eswipaży, po upori^dko- 
i powiększĆKtiu pr .wadzie go będę nadal osoblsclo pod firmą Lubicz 

ze zuaii.j sumiennością i akuratnośoią, popartą kilkupastoletniem do- 
i>niein. Z czem polecam się łaskawym na mn:e kundmanom.

&

O

UIITIŁO TE-CHJSICZIKE

3©

uwagę.
Drobna GALANTERIA i KORONKI ruskie,

PASAŻ EkOESŁERB, wprost kościoła Ś-tej Anny.

3 HELENA ROSZKOWSKA
S dawa*eJ tTOMŃSKA. ____________ r—2534.

laterjalh ojałowyci, O^sa i Siana prassowaneao
Łapińskiego Augusta i S-ki.

Skład Jerozolimska Nr 13.- Kantor SMa, Zgoda Nr 1, wsi Przeskok.
Przy skladze Materiałów Opałowych, poprzednio na Marszałuowskioj 

,V 23, a obecnie pizy Jerozolimskiej M 73, urządzony został Skład 
Owsa i Siana prassawanego.

W Składzie, w kantorze Składu i w Magazynie Mebli Załęskiego 
i S-ki (Marśzałzowska ,'e 63i, można robi.ć wszelkie obstalunki w zakres 
tego inrere n wchodzące, prócz tego zamówienia przyjmują:

1) Ha węgiel "drzewny: wszystkie sklepy Stowarzyszenia 
„3®erkury.“

i) Wa węgiel kamienny, węriel drzewny i drzewo opało­
we, wś?ystkifil e Piekarni Nowej Aleksandra Łapińskiego; Biuro 
K<im!ssowe J. I edeekiego, Miodowa M 3; PP. Wieniarski, Nowy-Swiat 
M 62 Szpakowski, Chmielna 1.

Zwraca się szczególną uwagę na Siano z nad Bugu sprowadzone, 
ze swej dobroci znane.— Waga wiązki w formie wałka, około 6 pudów.

OLSZEWICZ i KERN.
WARSZAWĄ kijów

Marszałkowska, 54. Kreszczatvk, dom Sztifiera
Jeneralna Reprezentacja Fabryki Konstrukcji IMaszvn i Odlewni

C. Kudolph e& Comp. w Jfeustadt-ISIa^dehwr^Ts.
Wszelkie maszyny i Apparaty ula Fabryk Cukru i Rafinerji, Olejarni, l';ii>s's Kro- 

chmalu i t. p. Centryfugi własnej ulepszonej konstrukcj i t. p. ‘ 1—122U



7ni.cy, jest do wydzierżawienia

dla nadawania barwy siwiejącym włosom.

ii;WWW
1

Przysdosobienie i sprzedaż niżej^wyl 
mieniohyeli środków, jako nie zawiera­
jących w swym składzie ezęśai szkodli- B 
wych dia zdrowia, dozwolone na zasa­
dach handlu.

KWIATÓW MIŁOŚCI 
(Perfum de fieurs d'ainour).

Sprawozdania badaczów natury, zapach 
kwiatu tego indyjskiego, ma szczególną 
własność attrakeji ku istotom tchnącym 
tym zapachem.—Cena rs. 2 Ron. 50.

Wielki wybór Powozów w różnym rodzaju do wsi i do mia­
sta, na kołach amerykańskich i kolacli gumowych, oraz 
fabryka przyjmuje obstalunki na Koła gumowe i reparacje tako­
wych.

Uprzęż w różnym rodzaju, Chomonta angielskie i Siodła 
oryginalne, Bicze angielskie i Szpicruty, Trędzle i Mundsztuki 
mechaniczne i zwyczajne w różnych systemach, Szpory i Strze­
miona mechaniczne.—deasy stałe.

Fabryka ma wyłączną sprzedaż Kół kauczukowych na całe 
Królestwo Polskie, po cenach fabrycznych. r —6285

na wszystkie niedziele, święta uroczyste i ko­
ścielne, oraz modlitwy po większej części 
z Pisma Św. i Ojców Kościoła wyjęte na 
chwałę Boga i dogodności wiernych, zebrał 
Józef Łubieński. Książka ta oddawna ciesząca 
się nadzwyczajnem powodzeniem, uznana po­
wszechnie za jedną z najlepszych książek do 
modlitwy, pełna namaszczenia ducha chrze­
ścijańskiego, obecnie wydana bardzo ozdo­
bnie na papierze welinowym, z obwódką ró­
żową na każdej stronnicy, drukiem drobnym, 
lecz ‘wyraźnym, w formacie małym, bardzo 
dogodnym, ozdobiona prześlicznym stalory- 
tem Najsw. Panny; jest bez zaprzeczenia 
najpiękniejszą książką do nabożeństwa w ję­
zyku naszym. Osobne wydanie dla kobiet! męż­
czyzn.

Cena egzemplarza bez oprawy rs. 2 k. 25, 
oprawnego w płótno angielskie z wyciskami 
ozdobuemi, złote brzegi rs. 3, w skórkę 
z wyciskami ozdobnemi złote brzegi rs. 3 
kop. 50, w wyborowy gładki szagryn, złote 
brzegi rs. 4, wyborowy gładki szagryn, 
brzegi pąsowe z gwiazdami rs. 4 kop. 50, 
także w ozdobnych i kosztownych oprawach, 
jak: w jucht, aksamit, perłową konchę, kość 
słoniową, są na składzie w wielkim wyborze.

Do nabycia we wszystkich księgarniach 
warszawskich. 5755-

NaiWem Księgarni KatolicM
D-ra Władysława Miłkowskiego 

w Krakowie, 
wyszła świeżo w czwartem już wydaniu 

książka do nabożeństwa, pod napisem:

Z mieszkania Franciszka Możdżeń z do­
mu łe 1443 (3) przy ulicy Wielkiej, skra­
dziono obok innych wartości Dowpd loka­
cyjny Banku Dyskontowego Warszawskie­
go z dnia 3 Lipca 1882 r., Jiś 5302, na rs. 
2,000. Dochodzenie karne jest w biegu.

Ostrzega się aby nikt Dowodu tego nie 
nabywał, gdyż stosowne kroki tak w Ban­
ku, jak i na właściwej drodze już poczy­
nione i nikt z posiadania lub nabycia tego 
kradzionego przedmiotu, korzystać nie 
może- 3000

Przysposobienie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako niezawierającego 
w swym składzie części szkodliwych dla zdrowia, dozwolone na ogólnych zasa­
dach handlu.

Wszystkim FARBUJĄCYM WŁOSY, poleca się:
nowo wynaleziony, patentowany i wyrabiany przez J. Simon, aptekarza w Paryżu, 

36, ul. Provence, doskonały preparat do włosów, pod nazwą:

„NIE KASZLAJ1*.
EKSTRAKT-SŁODOWY i KAR­
MELEK*) L. H. PIETSCH,A & 

Comp.. w Włocławki.
Z licznych listów dziękczynnych zna­
ny, niewątpliwy i najlepszy śro­
dek djetetyczny przeciwko kaszlom, 
kokluszom, katarom, przezię­
bieniom, zaflegtnieniom, choro­
bom piersi i gardła, zwycz. kata­
rom aż do zapalenia płuc. Zwra­
camy na to uwagę!— Oprócz wielu 
podziękowań, posiadamy również list 
dziękczynny Jogo Ks. Mości Księcia 
Bismarck’a, Kanclerza Niemiec.

(*) Butelka ekstraktu po rs. 1, 2 i 3; 
paczka karmelków (pastylek), po 30 i 
59 k.—Do nabycia w Warszawie u L. . 
Spiess’a i Syna, plac Teatralny i u_Leo­
na Bernsteina, Marszałkowska Jś 52. |

•„Encyklopedja Powszechna S. Orgelbranda, 
w L2- tomach, .wraz z tomem dodatkowym (Suplement), zawierająca wyrazów około 60,000. 
Tom zawiera 30 arkuszy dużego formatu drobnego i ścisłego, lecz czytelnego druku.— 
Cena egzemplarza nieoprawnego wraz z Suplementem rs. £G, w Cesarstwie i na prowin­
cji rs. 19, cena egzemplarza oprawnego w płótno angielskie z grzbietem skórzanym po 
dwa tomy w jednym rs. 20 kop. 10, w Cesarstwie i na prowincji rs. 23 kop. 10.— 
Każdy tom może być i oddzielnie nabywany.

Najlepsza Metoda Języka Francuzkiego,
dla uczących się z pomocą lub bez pomocy nauczyciela, w 36 listach, podług 22-go wy­
dania Metody Toussaint—Langenscheidt, zastosowana dla Polaków przy uwzględnie­
niu właściwości obu języków. — Cena egzemplarza rs. 6, w Cesarstwie i na prowincji 
rs. 7.__________ 3054r-

Specjalny Zakład Angielski, I 
wyłącznie

Kucia Koni! 
imam cum, 

nowo-otworzony przy ulicy Chmielnej pod B 
10, poleca się łaskawym względom S/a- ra 

nownej Publiczności.—Wieloletnia praktyka 
właściciela zakładu i nieustające poświęca- is 
nie się zawodowi, naje gwarancję dokła- H 
dnego i po cenach możliwie umiarkowanych, | ® 
wykonywania powyższych robót. 6600-

składająca się z sali widzów, sceny r,» 
galerii i 20 pokoi z odpowiedniemi snóot? 
mi. na sezon 1883 lub dłużej.

Oferty zaopatrzone w 10% o.fiarowaaeffn 
czynszu i dowody uzdolnienia przyjmu,, 
i udziela bliższych wyaśnioń w te^miJ. 
do 31 Stycznia £8S3 v. 19

C.-k Komisia Zdrojowa 
3092__________ W KRYNIC?. ’

KSIĘGARNIA

GEBETHNERA I WOLFFA, 
posiada następujące dzieła na składzie głównym: 

O POWINNOŚCIACH MATEK 1 
wpływie, jaki ze swego stano­
wiska na społeczeństwo wywie­
rać mogą, przez „Lusławę,“ autor­
kę powieści ludowych. Warszawa 
1880, rs. 1 kop. 50.

PODZIELONA OSADA, czyli skutki 
rządności i niedbalstwa. Powiast­
ka przez ,Lusławę“. Warszawa 
.881, kop. 15.

STRASZNE SKUTKI ZANIEDBA­
NEGO WYCHOWANIA. Po­
wiastka przez „Lusławę“. Warsza- 
wa 1880, kop. 15.3108r-

Poudre Fleur de Cygne,
PARYSKI ŁABĘDZI PUDER 

w metalowych pudełkach.
Osoby życzące sobie mieć prawdziwy 

Łabędzi Puder, są proszone zwracać u- 
wagę, ażeby takowy Puder był w ozdo­
bnych metalicznych pudełkach. — Cena 
kop. 40, średnie pudełko rs. 1, większe 
z puszkiem rs. 1 kop. 50.

Mamontowe Mydło.
Żadne kremy i kosmetyki nie zdołają 

w tak krótkim czasie wydelikatnie i u- 
piększyć płeć, jak Mydło Mamontowe, 
skóra żółta, gruoa, pomarszczona, ustę­
puje białości i przezroczystości po kil- 
kudniowem użyciu. Cena' 45 kop. My­
dło traw egipskich niszczy piegi, wy­
rzuty, wysypy, spaleniznę.

Główny skład w PERFUMERJI a 
LA RENAISSANCE No wy-Świat 
J6 41, Kocha, Krakowskie-Przed- 
mieśoie, Leona, Nowo-Senaior- 
ska Jś 4.

Na każdym kawałku mydła powinna 
być 5-eio kolorowa banderola, z pod­
pisem Dobrzański. Tylko te mydło u- 
ważać za prawdziwe. 2169r

za pomocą którego sobie samemu z łatwością przygotować można doskonałą farbę i 
do włosów.—Środek skuteczny i niezawodny, do natychmiastowego lub stopnio­
wego zabarwienia włosów i zarostu na kolor właściwy naturalny, bez brudzenia 
skóry.—Sposób użycia w polskim i francuzkim języku dołączony jest.—Cena rs. 2.50, 
z przesyłką pocztą rs. 3.—Główna sprzedaż w Warszawie w renomowanej perfu- ' 
merji specjalnej Aleksandra Kocha, ulica Krakowskie-Przedmieście jń 83. r2201|

Księgarnia i Skład Nut, w połącze­
niu z Ekspedycję Pism krajowych 

i zagranicznych

Ludwika Polaka,1 
przy ulicy Nowy-Świat M 39.

Księgarnia dostarcza wszelkich Ksią­
żek, Nut muzycznych, Atlasów, Kart 
geograficznych, Globusów i t. d., ogła­
szanych tak w jej, jak i w jakichkolwiek 
innych katalogach. Przyjmuje Prenume­
ratę na wszystkie pisma perjodyczne, 
krajowe i zagraniczne.

Dla udogodnienia prędszej i regularniej­
szej ekspedycji, wysyła Prenumeratorom na 
prowincji każdy . numer lub zeszyt pisma 
w dzień otrzymania go z redakcji lub z za­
granicy. Niemałą też ulgę dla Prenu­
meratora stanowi to, gdy mając kilka 
pism zaprenumerować, sprowadza je 
z jednego miejsca; tym bowiem sposo­
bem, jak się w praktyce pokazało, unika się 
zbyt rozległej korespondencji i skutkiem tego 
zbytecznych reklam. Księgarnia powyższa 
podejmując się Ekspedycji wszel­
kich pism, nastręcza tem samem Pre­
numeratorom ścisłą i doświadcze­
niem nabytą akuratność.

Żądający z bliższych gubernii książek lub 
ńut za rs. 5, z wyjątkiem książek prenume- 
raeyjnych, w cenie zniżonych i szkolnych, 
kosztów przesyłki nie ponoszą. Przesyłka 
kalendarzy zalicza się od wagi.

Katalogi wysyłają się bezpłatnie. Ekspe­
dycja wszelka uskutecznia się od- 
wrotną pocztą.3027r-

unca Królewska Nr 19,

W. ROMANOWSKI,

PRZYRODA i MYŚLIWSTWO
(Priroda i Ochota).

Miesięcznik illustrowany sportowy z oleodrukami i premjami.
Wychudzi raz na miesiąc w książkach o 250 stron, z rysunkami objaśniającymi 

i z 2—3 obrazami, pięknie wykonanymi (sceny z myśliwstwa). W liczbie tych obrazów 
6 kolorowanych.

Program. Opowiadania i zarysy myśliwssie. Artykuły o myśliwstwie bronią, 
psami, o broni, o przyborach myśliwskich, psach, ich wychowaniu, leczeniu etc. Nagan­
ka. Wyścigi. Podróże.

Z powodu przypadającego w 1883 r. dziesięciolecia istnienia pisma, redakcja 
wyda premjum jubileuszowe, mianowicie piękny oleodruk ze znakomitego obrazu 
prof. Troese: „Polowanie na wieprza w 15 wieku,“ wykonany 25 kolorami w Ber­
linie. Oleodruk ten (mający 1% arszyn i dług, i 1 arsz. szerokości i sprzedawany w ma­
gazynach obrazów po 8 rubli), wysyła się bezpłatnie wszystkim abonentom rocznym 
natychmiast przy prenumeracie. Osoby zaś nadsyłające do redakcji 15 rs., otrzymują 
oprócz tego jeden z oleodruków z lat zeszłych.

Cena prenumeraty z przesyłką rocznie rs. 14, półrocznie rs. 8.
Adres .Redakcji: Moskwa, Mjasniekaja u Krasnych Worot, dom Guś owa.

3123_____________ Redaktor i wydawca Ł. ^abaiiiej ew.
Nakład i druk S.~ Orgelbranda Synów,

Prawdziwe tylko te, które zao­
patrzone w poniższy znak: 

„Nie kaszlaj? 2568-

.Markę.

928644



poleca się ze sprzedażą. Węgli kamiennych w najlepszych'gatunkach i podej­
muje się jak nąjśpieszniejszej dostawy.

UWAGA. Dla dogodności Szanownych Konsumentów, w Składzie na ulicy Oko­
powej JS 7, zaprowadzony został Telefon i wszelkie obstalunki 

. dane przez telefon, zostaną bezzwłocznie załatwione. r—2191

~m~ a Riz-ywy ido FOJśtczoch:, uznane za najlepsze.
IsTr 1-4. . 1-753

KONICZYNY
czerwoną, białą i szwedzką 

Tymoteusz, Szporek etc.
kupujemy jak corocznie w każdej ilo­
ści i upraszamy pp. producentów o 
n.idsyłanre dokładnych prób, z ozna­
czeniem ilości, czasu dostawy i ceny.

Wyborowe gatunki szczególniej 
uwzględniamy. 3107 1

Wasilewski i Pihski, 
dawniej Wasilewski & Kaniewski. 

W Warszawie, Nowo - Sena-
I torska Nr 5, Hotel Litewski.

1 Od 1 (13) Stycznia 1883 r., jest do wy­
dzierżawienia w dobrach Żarki 3076 

Mlfflł4 ludnością 9-eio tysiączną. — Interesanci 
^głosić się raczą osobiście Jub listownie do 
adir.ini tracji dóbr Żarki, przez st. dr. żel. 
Warsz.-Wied. Myszków gub. Piotrkowska.

> ANEMIA. WYCZERPANIE SIŁ. NEWRALGIJE C
> UREGULOWANIE TRAWIENIA. (

ACETERYN
OAciski i Bi*®

,w krótkim czasie, wynalazku Witolda Czaj­
kowskiego aptekarza z Moskwy, przy bul­
warze Twerskim, w cenie po kop. 60 i po 1 
rs.—Sprzedaż hartowna i detaliczna, w Ma­
gazynie St. Winiarskiego, Nowy-Świat 
*■ 62, oraz w Składaen Materjałów Aptecz­
nych i w Aptekach 6354

Chmielna ha 4,
poleca: mleko świeże 3 razy dziennie, mle­
ko zbierane, śmietankę, śmietanę, masło so­
lono i świeże, masło śmietankowe i sery ro­
żne.— Mleko na żądanie odsyła się do mie­
szkań. ' 6327

> WINO z COCA TROUEHE-PERRET
(VIN DE COCA TROUETTE— PERRET).

(Najlepsze ze wszystkich tonicznych i wzmacniających).
UZNANE PRZEZ PARYZKA AKADEJSJJ-1 MEDYCZNA. 

Złota Medale i Dyplomy ‘ ze wszystkich Wystaw. ‘
łsprzcflaż burtowa: Twette-Pcrret/163 & 165 r. St.-Antoine, Paris—Dataliczns > 
C n wszystkich Drogistów i w aptekach. (

•nr Warszawie u pp. Mrozowskiego i Zicmińskieg • oraz u wszystkich drcgistów i aptok arzy.

Pozostawiono do sprzedania

zupełnie nowy, za rs. 425. — Krakowskie-’ 
Przedmieście Jfe 2, w Fabryce Fortepianów:' 
A. Janiszewskiego. 6625

13 —

i

różnej szerokości i gatunków, oraz Koro- 
mek nicianych znaczny zapas w handlu 
IGórskiego, przy ul. Elektoralnej 25. 
{Tamże bawełny francuzkie E. S. C.—D. M. 
C. 1 aryzka „a la eroix“ zwana, z krzyży- 

Jkami, do znaczenia w najlepszym gatunku i 
; nne,—Sprzedaż detaliczna i hurtowa. 6714

SALA 
LICYTACYJNA 
Miodowa Nr 10.

Wyprzedaje obecnie każrtodziennie od 9 
rano do 8 wieczorem, z wolnej ręki w swych 
magazynach towary galanteryjne w wiel­
kim wyborze: Bronzy stylowe i rocco- 
co wyroby skórzane, pluszowe, z drze­
wa, Albumy, Nessesery podróżne i do 
robót damskich, Wachlarze, Lichtarze, 
Kandelabry, Tace drewniane i blaszane. 
Serwisy porcelanowe, Majoiiki, Ta­
lerze i Wazony ozdobne z terracotty 
i f. p.—Ceny nader nizkie.—PP. Handlują­
cym ustępuje się rabat.

W dniu 17 b. m. w Niedzielę Magazyny 
Sali otwarte będą od godziny 10 rano do 4 
po południu.3042r-

J Wierzbowa Nr 3, wprost gmachu Teatralnego i Miodowa Nr 1, |
| otrzymały w wielkim wyborze z osobiście poczynionych zakupów w Paryżu i Wiedniu: EBron» 
[ zy, Nastawy binrk®we, toaletowe i buduarowe^Albiamy, Kessesery, Wa» 
| chlax’ze, Wyroby skórzanc-galantepyjne, SIŻUTEjK«jĘ imitacyjną i O 
| fantazyjną, Perfumy angieislsie, Łaski, Parasole, Krawaty.— Wszystkie 
f przedmioty odznaczające się wykwintnym gustem, wyborow. gatunk., przy cenach umiarkowanych. Y/ 
I U W A®-A. W Magazynie przy ulicy Wierzbowej, znaczny wybór Kękawiczek
| łParyzkich i Wiedeńskich, Z PIERWSZORZĘDNYCH FABRYK. 9959 O

WYSTAWA
; w składzie papierń, materiałów-piśmiewcli rysunkowych i towarów galanteryjnych 
.Władysława Bednawskiego, 

ul. Miodowa M 497b. 66H

^Wielki wybór towarów ga'anteryjnych, wie­
deńskich i franeuzkich, z których dla ła- 
t twiejszego wyboru zrobiona

NA GWIAZDKĘ 
MAGAZYNY GALANTERII

ELMfflB!
Kolenda

dla uczącej się młodzieży. 
Tanie gabineciki elektryczne

L. SOŁCŻYŃSKI, 2986

M arszałkowska 46. M Świgtokrzyzkiej.

owo wć
J. FRANASZEK, 1

przysposobiła Obicia Papierowe naj świeższych deseni i kolonów, w gatunkach 
począwszy od najtańszych aż do wspaniałych, imitujące materje złotem i srebrem prze­
rabiane, a które na żądanie w kolorach podług materji meblowych wykonywają się. C?eny 
stałe nizkie, gdyż fabryka uorganizowaną została podług ostatnich wynalazków technicz­
nych, przez co uniemożliwia wszelką konkurencję.

Rolety i Ceraty w wszelkich gatunkach.
15. Skład Główny Krakowskie-Przedmieście 15.

r—834

-Boyaux'
Niezawodny środek wyląpiepja ■ . 

Szczurów,Myszy it. p. 
Nagroda na Wystawie 

1878 roku.

17 Passage de PEly.sće- 
des-Beaux-Art 

w Paryżu.
w Warszawie, u Pp. M. F. Galie, Ludw. Spiess 

» Syn drogistów, i Ziemińskiego aptekarza.

■ -■ . ’ ■



ulica Długa Jft 5, poleca:

25 05

GRI MA ULT I K*, Aptekarze

'i

fe-:

Skuteczność niezawodna w leczeniu rzeżączek bez utrudze­
nia żołądka, które zawsze pociąga za sobą użycie kapsułek 
z kubebą w płynie.

Skład w Paryżu, 8, uuca Vrvinrns i w dłówutch aptekach

Merkury, Twarda M 18.
„ Elektoralna wprost Solno], 

p. Rafalski, Czerniakowska & 69.

KAPSUŁKI PP. GRfMAULT i K° Z ROŚLINY
KAT1CO

Niema już bólu zębów
KTO UŻYWA

Eliksiru czyli kropli do zębów (Kl'lir llBltifriffl) 
WIELEBNYCH OO. BENEDYKTYNÓW 

pochodzący k opactwa w Goniąc, 
wynaleziony w r. 1373—przez przeora PIOTRA BOURSAUD, a wyrabiany obecnie 

przez przeora Dom. Magueolonne.
Nieporównany ten środek do czyszczenia i konserwowania zębów, wzmacnia 

dziąsła, niszczy osad ' amienny, chroni od psucia się zębów i wzmacnia emalję ta­
kowych. Oddechowi przyjemną woń nadaje. Eliksir ten przewyższa dobrocią swoją 
wszystkie inne wody do zębów i dla tego protegowany i używany jest przez wszys­
tkie wyższe towarzystwa w świecie.

(jena flaczek: ko 10J, 180 i 360.—-Proszek ko-. 60.—Pasta k. 109.—Z prze­
syłką poczta 30 kop. i ni uuijr model 50 bon. ur żej.—Agentura jedyna na całe 
Cesarstwo, oraz epr edaż hurtowa i detaliczna w Warszawie u ALEKSANDRA 
KOCHA, Krakowskie-Przedmiaście Jit 83. 534—r

eh dalej używał.—Kaidy flakonik zawiera 30 perełek, co sprawia te 
'.nie kaidej migreny lut newralgij kosztuje ledwie kilka kopiejek. 
Podpis Clertana m kaidym flakoniku jest konieczny.

MIGRENYINEWRALCIJE. *uspokoić można w przeciągu kilku minut za pomocą

PEREŁEK TERPENTYNOWYCH D "CLERTAN

SPRZEDAŻ DETAUCZO PRAWIE WE WSZYSTKICH APTEKACH.^

Fabryka i sprzedaż hurtowa: PARYŻ, dom L. FRERE & TORCHON, 19 rue Jacob.

że skład jego zaopatrzony został w olbrzymią ilość Y*AI.T SIMOWYSłS, BU­
REK, KURTEK MYŚLIWSKICH, SZLAFROKÓW, GARNITURÓW 
ŻAKIETOWYCH, GARNITURÓW MARYNARKOWYCH i MARY­
NAREK SKÓRZANYCH, oraz w wielki wybór SPODNI 5 KAMIZE­
LEK. Prócz tego magazyn posiada na składzie PALTA krótsze, oraz ŻAKIE­
TY pozostałe z dawniejszych żurnali, które po cenią niżej kosztu, bo PALTA 
po rs. 15, ŻAKIETY po rs. 7, a KAMIZELKI od rs. i kop. 50 do 
rs. 3 sprzedawać ujdzie w nadziei, że liczna dotychczasowa klijent da jego i na­
dal tern samem zaufaniem zaszczycać go, nie przestanie.

Z należnem uszanowaniem firm-
FILJA W KIJOWIE: F“ QA MCT

Kreszczatik, dom Linincenkoj. EL» I 9
Krawiec z Wiednia, Ś;3. Senatorski, 32.

KAUIAZKICH1BUSH

i

uvrtlru domo- 
r—2561

do firanek do okien

pdEca po cenach sM alnć jsplsrwjth
SEWERYNA MAZUR i S-ki

Piać Teatralny, Pałac Iłlanka, 2593r

Olejek miętowy^-9.. j . _ -i. < . r,: "

Wodę kolońską.

Kredę oczyszczoną z zapachem mięty, do czyszczenia zębów 
Pudry ryżowe.
Gąb>;i tualetowe i do kąpieli
Gąbki powozowe i do mycia okien.
Glicerynę toaletową franeuzką i angielską. 
"Wszelkie materjały apteczne, farby i prepai 

wego, gospodarskiego i tecnnicżnego.

CERATY-0BRUSY-SKÓRE
najlewo gatnnln, ceratowe Małe, ameryfcafcsłąna meto,

Ludwika Spiessa i Syna
Plac Teatralny, dom *PP. Kanonicztk Nr 464,5.

ma zaszczyt polecić:
Oliwę N icejską i Prowaneką do jedzenia.
Octy: kuchenny, do marynat i stołowy francuzkŁ
Sól k” chonną oczyszczoną do solnlezek.
Oliwę prawdziwą Leccer do maszyn.
Eenzinę do wywabiania plam, na flaszki i funty.
IlenEiiię do paionia.
Kit zimowy i olejny do szyb i okien.
Massy do zaprawiania podłóg w różnych kolorach, manę ze swej dobroci. 
Proszki do czyszczenia wyrobów żelaznych, mosiężnych, 

srebrnych.
Olejkijao wódek.
Olejek sosnowy, prawdziwy alpejski.
Olejek miętowy Japoński od bólu głowy.
Esslrakta franhuzkie na wagę.

Extrakt do wody kolońskiej.

Pudry ryżowo.
Gąbki tualetowe i do kąpieli.
Gąbki powozowe i do mycia okien.

by i preparaty chemiczne do

miedzianych ■

Stawi Wb
posiada SJKJLES&tt

Nr 1. Nowy - Świat pod Kr 715.
Nr S. rodwal >r 17.
Nr 3. Elektoralna Kr 3-3.
Nr 4. Marszałkowska Nr 45.
Nr 5. XowoHpie Nr J5.
Nr Krocza róg Moźej Nr —
Nr 7. Twarda pod ’ Ntr 18.

W Sklepach Stowarzyszenia sprzedają się wszelkie prodnkta 
spożywcze i kolonialne w gatunkach wyborowych!

\V sklepie przy ulicy .Marszałkowskiej Wane .Oorde- 
aux, sprowadzane przez Zarząd z Ifrancji: Wina ’Węgier­
skie, firm ITukiera i Stępkowskiego. Wódki, Ara­
ki, Likiery farmy Sfcnąjdra, eras Wina Krymskie, 
począwszy od kop. oraz Szampańskie, od kop. 
7& do rs. za butelkę.

'Wina Krymskie znajdują się też w sklepach, przy ulicy: 
J¥omry-^wiat, ISitektoralnej, Kruczej I Twardej.

Pragnący przystąpić do Stowarzyszenia wnositj wpisu rs. 1 i udzia­
łu rs. 10, który opłacony być może bądź w całości, bądź też komple­
towany z dywidendy przypadającej od zakupów.

Po złożeniu samego wpisu, nabywa się już prawa do zysków.
Stowarzyszeni zakupujący towary w sklepach Merkurego, otrzy­

mują marki dywidendowe wyrównywające ilości zapłaconych pienię­
dzy, które oprocz dowodu do dywidendy, stanowią także Kontrolę dla 

i kupującej służ! y.
Oprócz tego można nabywać za markami: drzctło, węgiel, naftę, 

pieczywo, wędliny i t. d.
Zapisywać się ną członków można we wszystkich sklepach i w kan-

i toize. 1'odwal Nr 17.. 242ór
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ŚeiMKna-®rama Wu* <5, wprost wodociągu. ,

Irancuz&a rodowita potrze ona na pensie 
do Lublina do konwersacji. Wiadomość

prof, de Breehamps, Długa 23. Żądana 
a niemka z polskim, lub polka z doskona- 
j.vrci niemieckim d0 Nowego Roku za rs. 150.

Panny zdolne i podręczne do sukien, po­
trzebne są do magazynu „CaroiH. “, Mar- 
szriłkuwska M 5'). 16'99

|}omocnite potizcbav z kaucją rs. 200—
| 30J. Mokotowska 11. '7072

Posady i prace, 
nkt dwie uczęszczające do szkół 
t bró prayjęte w familijnym 

SS«Vft.£TS«T

Bona, rodowita niemka żąda i.ą jest od
Nowego Beku na wieś, do >2-letniej pa­

nienki, umiejąca szyć i mogąca wyręczać 
panią w gospodarstwie. Złota 23, m. 10, 
od godz. 9 do 12 w i ołudnie. 17104

gjanay do kwiatów u.datnioi.e, p-trzebne 
| do iabrylii Zadzińskiej. Długa 16. ig932Sauka i ąjayrimvaaie.

Nauczycielka polka, z francuzkim języ- 
Iłkiem i początkami muzyki, po trz o en a jest 
#a wieś. Wiadomość ulica Chłodna JŁ 10, 
od 12 do 4 godziny, stróż, wskaże. 17067 
Nauczycielki blizko na wieś poszukuje 
list? z patentem, z dobrą wymową franeuz- 

s dokładnym wykładem muzyki, nie­
mieckiego i nauk klasycznych. Czysta M 2, 

17023

EJanisy poirzebne są do maszyny i pod-
8 ręczne do fabryki gorsetów. Muranowska
Mi. 10, mie 6? k. 6.’____ 17052

ti^rja franeuzka, potr.-.ebna do dwojga 
jj tzieei, Bwiętojerska .M 22, m. 41. 17108 
Uoaa niemka potrzebna na prowincję.

Wiadomość; Nowolipki 16 32, m. M L

Poszukuje się do wspólnej edukacji
cbłojez ka lub dziewczynki, od lat 7 

do 9. Wiadomość: Nowy-Swiat M 23, mie­
szkania 23, od godz. 4 do 6. 17074
Bona niemka potrzebną jest od Nowego-

roku, uo jednego chłopczyka, umiejąca 
szyć i znajaea dobrze zajęcie domowe. 
Wiadomość ‘w Branickich domu, Nowy- 
Świat 20, na 2-m piętrze. 17118 1 prasowaczki, uczennice i praczki, po­

trzebne są do pralni gospodarskiej. Prze­
jazd M 11.___________________ 17035 ___

Oralnia nowa, ulica Swiętokrzyzka M 14, 
1 znae.-nie zniżyła ceny, ko.ztile męzk e 
hep. 15. robot tirannie odrobiona. 16469
gjanna potrzebną jeet do krawi ecczyzny, 
|_pr»y ufrey Próżnej Jó 4, w oficynie, aa 
pierMeaem piętrze.______ '_____ 17094_____
panny potrzebne są zaraz, po.iręczue i 
i uczennice de k wintów. Marszałkowska

i Hitu

pierwsze jiętro. ___
iłoaa hi. m ia potrzebną jest od I-go Stycz- 
SJ’J a 1883 r> Wiadomość ul. Swiętojerska

10, mieszkania Ja 10, do godziny 12 w 
południe. ________ 17019
Nismka poszukiwana do konwersacji han- 
Jądl we;. Świętokrzyska 31, mieszk. 11.

oraz

Nakładem autora wyszło w Krakowie dzieło p. t

Ze Skarbnicy Wiedzy i Prawdy, 
sprostowanie błędnie podanych faktów histerycznych i wyjaśnienie najdonioślejszych 
kwestji naukowych, filozoficznych, społecznych i t. p., zaczerjnąt i opracował 

Adam Morawski.
Jeden tom w 8-ee. str. 688 na papierze welinowym.—Cena rs. &.

Nabyć można w zr.ac-niej.szyeh księgarniach w kraju i zagranicą, w Warszawie 
Subethnera s Wolffa. 3038

Otrzymałem naukowo kollekoje Min rałow 
„h,rooe przez M. Bettiehera, nagrodzone h«- 

'roirówym dyplomem na Rossyjsitie: Wy>ta 
Xw Moskwie, 1882 r-Opisano i nlozone 
„ pudełkach ca rozmaite ceny r-. -.5 , a, 

fki plac » 5. róg

W Warszawie u pp. Ludwika Spiess i Syn, A. F. Galie i Mrozowskiego

r-2621

Portrety I
W ] ołączenin tanie kupno portretów w sta­
ropolskich ubraniach, z nader dobrym uczyn- 
k iem.—W ązka-Freta 24, mieszk. 3, 1 piętro

ay) i Bon różnej odoiości 
ZAŁĘSKIEJ, 

BIEGAŁA M 4. ll&lr 
-------------- a------------------------- 

MAGAZYN HEBLI 

wielki wybór wykwintnych i skrom­
nych świeżych fasonów-.—Kupno i wy­

najem mało używanych.

ZjQ/Ł(^fS.łŚta3L 5. iS-SSZĆŹb., 

Marszałkowska M 63.
Dokładność i

przy ulicy Podwal Nr 7, 
poleca dobór FAJANSÓW w różnych ga­
tunkach.—Pihłpercełang białą i z obwód­
kami, oraz Porcelanę białą i SERWISY 
stołowe, jak również Szkło czes&ie, gład­
kie i szlifowane, a wszystko to po cenach 
możliwie najtańszych, z czem poleru się. 

6604 Aleksy Baytel.
Przyjmują się 

KWEWJBI 

wszelkiej galauterji, j. t. wachlarzy, 
.grzebieni szyldkretowyoh, rogowych, dżeto­
wych, broszek, spinet, lasek, parasoli, ey- 
garnie, portmonetek, albumów, antyków, 
szklą, porcelany etc. ete.—K, Plage, Sffo- 
wo-Senatorska » 4. Od S-go Mi­
chała r. b. magazyn przeniesionym został 
de tego samego domu (przy fabryce), vis- 
ś-vis bramy Sltad MaterjaMw Aptecznych

alien Jtłiodowa Ar 6, ma zaszczyt polecić;
Anilinowe farby.
Benzine, na balony, funty i daszki.
Esencję octową, do robienia octu.
Farby i Lakiery Zakładów przemysłowych krajowych.
Farby drukarszde, Litograficzne i Pokosty. 
Farbki, Krochmale i Glans do bielizny.
Glans do obuwia.
BSaterjały apteczna i Preparata chemiczne.
Materjały Fotograficzne, Papier albuminowy i BrysloA 
Massy woskowe i l.aKiery, do zapraw itniia posadzek.
Mydła toaletowe i Puary.
Olejki do wódek i do Wody Kotońskiej.
Oliwę Nicejską najlepszą.
Oliwo do maszyn i do palenia. 
Perfumy angielskie i francuzkie.
Proszek Azjatycki na wygubienie robactwa domowego.
Proszek i Pomada do e-zyUzezenia metali. 
Truciznę na szczury.

WODĘ KOLOŃSKĄ ELSNEROWSKĄ.

F. Pietschmann 
w UlTarszawie, Tłomacki® 3, 

w dziedzińcu na prawo, poleca

Z kopami szłąskiej „Dsutschland“, 
na wagony i detaUeznie. — M> ęgl* te, 
które sprowadzam od roku zeszłe •», 
uznane zastały za wyborowe. 283,4r

PBPT0I4 DEFRESH (MIĘSO ROZPUSZCZALNE) 
tPKZYJĘTA PO KONKURSIE W SZPIWH PAlIHKffifl 

Nagrodzona na Wystawie Powszechnej w 1878 
Hoża : 2 do 6 łyżeczek w rosole lub dobrem winie 

OEFBtSHE, Aptekahz Iei klassy w Paryżu WYNALAZCA PANKREATYNY 
Sprztdaje się w głównych aptekach.

WINO DEFRESNE Z PEPTONWg
(Toniczuo-Poaywne) fe

Wino szczególniej przyjemnego smaku używa się najczęściej przeciw : |

szybkiemu wzrostowi,
R C&2.F ze sil ze sa iu krwi, 
titadaj cerze,

Doza : Pół kieliszka zwyczajnego przy deserze

Brakowi anetytn,
Clto>-<s&«3n k5i»w::i.»wym,
Kon watasceneij, Cu urób.nerwowy  ni 
Suchotom płucnym.

‘aL-f-

Do wynaięei.-i każdego czasu 
©klep 

egzystują'’/ od lat 18, na jednej z pryncy- 
p.-.lńyeli uiie. — Wiaderneś; przy ulicy Ee- 
utorałnej, M 19, w kaątorze Inter i 303 
Mm ttj Ki, 

dla fabrytai pieeów hermetycznych mieszkał, 
sycą—Osóby życzące zrobić abstains ki do- 
skvaałeg<> torfu w Warszawie, po n i der 
przysłę, Kjch cea.iah z dostawą, raczą pt-zy- 
słać eferty,j>od lit. A. B. C. do Kantorsi te- 
goi i isrnti, z rtadmieuieuie.n ilości piojrfstu- 
wanyeh obsrał 'Bków w s-yżaiaeh. 6 B

Przypadłości 
, wielkiej choroby 
i inne nawowe ataki, zuretnia i prędko 
znikają przez utycie bardzo sknteciżnego 

środka

O-ra feWnwicza,
Opisanie choroby w ji>kimkolwiek jhzyhu, 

adresować: Dr. Michel Rabbinowi Bz, 63 
rue de Seine, a Paras.

2673— r ' (GAZETA LE <AR8K4).

f rzy ul. Przyokopowej w Wars lawie, 
best pońradniutwa foŁiorćw sum być

zawierająca 5^00  łokci, razem z mie­
szkalnym domem drewnianym i zabudowa­
niami gospodarskieini (stajnia, stodoła, stu­
dnia i t. d.,) również owocowy ogród!. Wia­
domość Marszałkowska „M 7M, najarzeciw 
koszar ujazdowskich. 4496

Lecznicza bezpłatna 
(!ła simtóiiycli etaM 

z domem zdrowia, 
Długa 5, data po-Pa.:limki.

Od 9 do 10 i ’ Kulesza. Choroby we- 
wiiętrzne. Coózieunie ow-ócs świąt.

Ou 10 do 11 dr Daniel Laui&tt. Cho 
roby szezek i zębów. OdzienEfe próez świą .

Od 11 de 12 dr Stockman. Choroby ko­
biet, we wtorki i piątki.

Od 11 do 12 dr JE nudy. Choroby wewnę­
trzne i dzieci. Poniedziałki, czwartki i so­
boty.

Od 11 do 12 profesor Szokalski i dr. 
Piiiszczyóskś. Choroby oczu; we wtorki, 
exivartki i soboty.

Od 12 do 1 dr BiegańskL Choroby ko­
biet i dzieci; wtorki i soboty.

Od 12 do 1 dr Malinowski. Choroby 
wewnętrzne i dzieci w poniedziałki, środy i 
piątlo.

Od 12 do 1 dr Guranowski. Choroby 
uszne, codziennie, prócz świąt.

Od 1 do 2 dr Swcigbaum. Choroby 
właściwo kobietom, codziennie prócz wtor­
ków.

Od 1 do 2 dr Szteynor. Choroby chirur­
giczne. Codziennie prócz świąt.

Od 1 do 2 dr Goldflam. Choroby ner­
wowe; we wtorki i piątki.

Od 2 do 3 dr Ołtuszewski. Choroby 
płuc i gardła; w piątki.

Od 2 do 3 dr Śieragowski. Choroby 
weneryczne i skórne. Codziennie prócz świąt.

On 3 do 4 Prof. Kosiński. Choroby chi­
rurgiczne; w środy i soboty.

Od 3 do 4 dr Śztembarth. Choroby ko­
biet; w poniedziałki, środy i soboty.

Dom zdrowia pozostaje na dawnych 
warunkach, wiadomość powziąć można w n,in- 
celarji zakładu lub u dra Ołtuszewskiego, 
Stare-Miasto Ne 11

tpotrzebni są ludzie d o wy arUłt r.a 
Sprzedaż po mieście zabawek inCel'g:;- 

torskich. Ulica Twarda M 34. — A bran.. 
Szpilman. 17083

Hljdowa w średnim wieku, energiczna, 
58 z dobreini świadectwami poszukuje miej­
sca gsfapoiiyni w mieście lub na wsi. Wia- 
do ość w labryee cholewek Ewtówa Nodzeń- 
skiego, Miedova M 10. 17033

liczeń kowalski potraebty »ara<. Garnie!- 
Lfaa & 10. 17050

Fanny do kwiatów, podręczne i do nzuk i: 
potrzebne są. Senatorska X>. 31, m. 44.

I Janna starsza, oraz podręczne, potrzebne 
do pracowni sukien. Wiadomość Hoża 9,

w sklepie wiktuałów.______  17062

Prasowaczka zdolna, potrzebna jest z - 
raz nu wyjazd, umiejąca prać firanki 
i koronki. Wiadomość pod" M 33 ulica Fre­

ta u właścicielki domu. 17056
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Ilamki u akuszerki Aś 28, róg Marszał- 
gkowskiej i Chmielnej.1842

Ełamki młode, z obfitym pokarmem, u aku- 
jyjszerki Marjińska Ań 3._________ 17057 '

'U. —

Meble do sprzedania z pięciu pokoi cało 
]?|furządzenie lub częściowo. Twarda Aś 6, 
w pałacyku na dole po lewej stronie. 16867

Fortepian za rs. 55 w bardzo dobrym 
g’stanie do sprzedania w magazynie mebli. 
Marszałkowska Jfe 48, róg Świętokrzyzkiej,

i|o sprzedania żelazny piecyk z rurami, 
jj,w dobrym stanie. Nowogrodzka Aś 12.

1fsi%zka wybór pieśni i dwie metryki 
'^urodzenia: 1-a na imię Adolfa Zenert, 
■2-a na imię Juijanny Zajączkowskiej, zgu­

bione d. 27 o. m. Znalazca raczy się zno­
sie do Adolfa Zenert. Ulica Łucka Aś 7, z» 
nagród ą.17097

|amki z młodym i starszym pokarmem, 
fiu akuszerki. Ul. Sosnowa Ań 5. 17114

Jest do wynajęcia oo j Stycznia
kawalerski, z meblami, opałem i 1 

za rs. 15. Ulica Złota Jfe 13, m. Jfe 8 ‘17i^’ 
|jo wynajęcia pokój z k uehn^TŁ1 

ladoinoso: Chmielna 46, m. 9. 17121’’

Fortepian wiedeński, najświeższego fa- 
fi’sonu, sprzedam za nizką cenę. Święto- 
krzyzka 31, stróż wskaże. 17079

»|amki wiejskie i miejskie, ze świeżym i 
|ze starszym pokarmem, są u akuszerki 
Wołyńskiej. Ulica Hoża 15, wejście od 

Kruczej, ______ 17121 i

i w porządnym domu 
lo. niieszk. 1. 17107

ijokój piękny, z wejściem pięknem, z me­
blami lub bez, na 1-szem piętrze, w alei 

Jerozolimskiej Aś 33, niieszk. 4, do wynajęei-a.

J lobii garnitur nowy, do zprzedania za rs 
g80. Piękna 32, m. 86.17038

I tamka żydówka, z trzytygodniowym jo- 
gkarmem, u akuszerki. Swiętojerska Jś 16.

5|ałEeńsiwo bezdzietne, życzr wziąśt 
gdzieeko płci żeńskiej na własność. Kwota 
na wychowanie żądana. Adresy składać 

w kantorze Kurjera pod lit. Ł. W. 17092

’śyiodA wdowa, z 4-roletnim synkiem, z do- 
JtąbrenJj świadectwami, energiczna, poszu­
kuje miejsca gospodyni, do pojedyńenej oso­
by na wieś. Nowomiejska, dawniej Gołę­
bia Ań 12, m. 6, S-c piętro. 17127

Fortepian nowej formy, krótki, tanio sprze- 
Jjdaje. Aleja Jerozolimska 23b, mieszk. 16, 
róg Marszałkowskiej. 17099

IJanay podręczne, do sukień i' do nauki, 
S potrzebne zaraz. Krakowskie-Przedmie- 
ście Jfe 2, ni. 9. 17109

Meble nowe i używane. Pieehowskiego.
IfiEMarsizałkowska 60, róg Zielonego placu, 
pierwsze piętro.1172

dniu 21 grudnia r. b. zginął pies "y- 
|| żeł, maści łaeiato-kasztanowatej, z domu 

Ań 17 przy ulicy Leopoldyny, kto goodprę- 
wadzi pod powyższy numer do właściciel 
domu, otrzyma nagrodę, zaś niejrawy P®' 
siadasz sądów nie odpowiadać będzie. 17O_ę

Siebie, mianowicie: garnitur orzechowy, 
ggarnilur angielski, tremo petersburskie, 
lustro, konsolka do kart, etażerka, szafa do 

sukień, szafki do bielizny, łóżka, pokój sto­
łowy, dębowy, rzeźbiony, lampy, dywan, 
szeslong, biblioteczka, biurko, portjery, lan- 
szafty do sprzedania. Żśrawia Ań 9, m. 9.

(Izlowiek młody, poszukuje zajęcia, przy 
^gospodarstwie rolnem, jako pomocnik 
rządcy, Inb praktykant płatny. Wiadomość 

w zarządzie tartaka Wągrodno prze z Grójec.

Panny kompletnie uzdatnione, do spódnic 
i staników, potrzebne są zaraz, do pra- 
cowni sukień. W. Gundelaeh, Nowy-Świar 46.

Kobieta przyzwoita, potrzebna no zbytu 
towaru na miesiąc, wymagalne pewne 
rekomendacje, lub mała kaucja. Wiado­

mość u Tządey domu, Danielewiczowska 8, 
pod Królami. 1843

84 siążki polskie, francuzkie, rosyjskie, 
Usztyehy, obrazy i rozmaito stare rzeczy, 
kupuje księgarnia B. Bolcewicza. Saski plac 
Aś 5. róg Królewskiej. 15382

Bo odnajęcia od Nowego Roku, Pokój 
umeblowany, frontowy, obszerny, z opa­
lem i usługą, :a rs. 18 miesięcznie, na żą­

danie fortepian i eałodzienn" utrzymanie. 
Ulica. Zgoda l/1522a, mieszk. 8. 17034

&itnsserka M. S. posiada pokoje osobne 
Igi wspólne, dla miejscowych, przyjezdnych,’ 
potrzebujących pomocy, 'warunki dogodnej 
Bracka 6. 1819

Os. 3 nagrody za odprowadzenie pod 
||Aś .0 ul. Włodzimierskiej wyżlicy (P«“‘ 
ter) c arrej, z białą odmianą na szyi, ska­
leczonym palcem prawej nogi i om®* ł 
Nieprawnie zatrzymujący sukę sądowni 
ścigany będzie._________ 17030-----

szczenię,

Slaiuka z młodym i świeżym pokarmem, 
|je-t u akuszerki. Nowolipie As 25. m. H1.

I dziewczynka sierota, bardzo ładna, jest 
jdo wzięcia na własność. Wiadomość

Nowogrodzka Ań 21a, mieszk. Je 13. 17030

'JI,03BO.ieiio Hensypoio. — Bapmasa 16 (28) ĄeKaópa 1882 n
Redakterl^acław Szymanowski.—Sekretarz Redakcji Tadeusz Czapelski.—Wydawca Gustaw Gebethner.

II akuszerki J. K., jest pokój osobny i 
jwspółny, dla przyjeżdżających na kurację 
miesięcznie rs. 6, ze stołem także i dla 

oso.b spodziewających się słabość', za cenę 
umiarkowaną. Ulica Marszałkowska Jfe 8 
mieszkania Aś 9. 17081

W koronki ruskie do Bielizny, fanszoy 
Chusteczki, zaopatrzony magazyn Dzier- 
żaaowsfaiej. Bielańska 4.1474

Wyprzedaż zupełna!. Bardzo, tanię kape-
! || lu ze ostatniej, mody i kwiaty fabryć nc.- 
uiiea Żórawia Ań 17, m. 16.17032

Mwpno i sprzedaż.
Fortepiany: Małeckiego, zagraniczny i 
S'SehrOdera, oraz Pianino używane do sprze­
dania. Nowogrodzka 25. mieszk. 29. 11870

Sfiebli garnitur, mało używany, biurko, 
gst ł jadalny, tanio sprzedam. Święto- 
krzyzka 31, oficyna.17077

Fortepian nowy, palisandrowy, czarny, 
Jo 7-u oktawach, z blatem, do sprzedania, 
oraz fisharmonja. Miodowa Ań 3.'in. 17,

Ł£ ©niesienia rozmaite,

Zakład, pogrzebowy B. Korj»ezewskie». 
Nowy-Swiat 42, (dom własny).

flhcę nabyć szczenię, jedno 
iimiesięezne, rasy duńskich lub tdm . 
buldog iw, albo wilkołaków-, listownie n®1 
Rzymski Ań 23._______________ l7ll§g----—

Eiamka wiejska bez długu, jest u aku- 
[flszerki. Krakowskie-Przedmieście 79.

Osoba uzdolniona w krawieeczyźnie i kro­
ju poszukuje zajęcia w domu prywatnym. 
Tamże sprzedają dwie maszyny: nożna i 

i ręczna. Żórawia 10, m. 8. 1841

sszyna do pończoch cienka, prawie no- 
gwa do sprzedania. Ulica Dzika Jfe 6, w 

kawiarni; 17075

Fortepiany półosmej oktawy, nowe, sy- 
Kstemu belgijskiego, do sprzedania w fa­
bryce fortepianów Karwou’ski i syn. Nowo­
lipie 16. — Tamże fortepian krótki, półsio- 
dmej oktawy, za 110 rs.______ 16747_____
Fortepian czarny, krótki, z blatem, za 
Jjrs. 120 do sprzedania. Chłodna 56, m. 19.

II akuszerki są pokoje o?obne dla osób 
SJ podziewająeyeh się słabości. Marszał­
kowska Jfe 6, mieszk. 14.______  17066
5Samka u akuszerki ulica Pańska Jś 73, 

gdzieeko do wzięcia dwutygodniowe za- 
wła ne, pod As 73 ul. Pańska. 17073

Jgarnka młoda, mężatka, przybyła ze wsi, 
Jz półrocznym pokarmem, jest przy ulicy

Aleksandrjn Ań 19, mieszk. 7. 17125

fcaznki wiejskie i miejskie, ze śwież.ym i 
IJlstarszym pokarmem, u akuszerki. Nowo- 
grodzka Jfe 25._______________ 17115

5|arnki wiejskie, z tych jedna niemka, ze 
i świeżym i obfitym pokarmem, u akuszerki. 
Ulica Chłodna Aś 8. 17124

adnajmuję pokot, 10 rubli miesi^T 
Vlamze sprzedaję garnitur aksamitny 60 
rubli, portjery brązowe, nowe. Oboźna 2a 
kład doktora Brodowskiego, u szwajcara 
Obiady prywatne, tamże jest pokóili? 
8?kawalerów. Ul. Włudzim!erska As 3, m jj 
W/zywam W. Pomianowskiego aby up^ 
H tnął swoje pudełka przed Nowym ' 
kiem, najęte na miesiąc, termin już minął. 
Obiady prywatne 
yAleksandrja As 15.

I oka! dogodny, obszerny, mieszkalny, na 
jwarsztnt, pra nię lub na jakikolwiek za­
kład, natychmiast do wynajęcia za cenę 

bardzo przystępną, przy ulicy Nowolipki 
Ni 38d, wiadomość na miejscu u gospodarza 
lub w składzie maszyn Juljana Berga, Ma- 
zowieeka 14._________________ 1840_____
Obok kolumny Zygmunta Podwal Ań 2, Lo- 
V <al zdatny na małą bawa ję lub kawiar­
nię, oraz widne sutereny i małe mie zkania 
są do wynajęcia._____________17070_____
j|,o najęcia od Nowego Roku, salon, po- 
|jkój i przedpokoi elega cko umeblowane, 
za rs. 75 Kwartalnie. Róg Kruczej i Pięknej 
Ab 3, mieszkania Ań 5.17041

Pianino prawie nowe, zagranicznej fa­
bryki, do sprzedania, za bardzo przystę­
pną cenę. Ulica Nalewki Aś 26, na pier- 

wszem piętrze u doktora.______17 126
W Drukarni Kurjera Warszawski

potrzebny jest zaraz "do zarządzania w 
1 pewnym handlr człowiek młody, z dobrą 
atestacją, na warunkach korzystnych. Wy­
maga się bezwarunkowo kaucja rubli 300. 
Uprasza składać oferty piśmienne: Nowy- 
Swiat ją 4, m. 15.____________ 17100
^iesnura rodowita, znająca gruntownie 
liswpji język, mogąca prowadzić korespon­
dencje, poszukuje odpowiedniej pracy, lub 
może jjako lektórka, codziennie parę go­
dzin ’przyjąć. Interesowani mogą się do­
wiedzieć: ulica Długa, hotel Drezdeński u 
pana Łesmana. 17105 

Tomów 3,000 powieści i romansów pol­
skich i francuzkich, oraz z wielu lat 
Kłosy i Tygodnik Illustrewany do sprzeda­

nia w księgarni B. Bolcewicza, Saski Plac 
Aż 5, róg Królewskiej._________16750_____
fortepiany nowe i używane, krajowe i za- 
1 graniczne, w wielkim wyborze, do sprze­
dania za przystępną cenę; reperację wszel­
ką i strojenia przyjmuje fabr. T. Biernac- 
kiego, Krucza Jfe 21, róg Alei Jerozolimskiej. 
JSittpuje: złoto, srebro i drogie kamienie, 
^ąjubiler Józef Bether. Marszałkowska 65. 
hJitafy dwie, orzechowe, rozbierane, ładne, 
ftu stolarza. Ulica Ordynacka Jfe 5, róg 
'Wróblej.____________________17116
Fortepian o sześciu oktawach za is. 75 
j' do sprzedania. Chłodna 60, stróż w-skaże. 
|ho sprzedania: palto zimowe męzkie 
Ifi szlafrok z tęgiego mężczyzny w dobrym 
sianie, za przystępną cenę, przy ulicy Mar­
szałkowskiej róg Pięknej Ah 6F, miesz. 18. 
Tamże potrzebni} jest panna do krawatów.
Fortepian czarny, z blatem metalowym 
jpi trzema szprejeami, do sprzedania. Żóra- 
wia Jfe 19, mieszkania 12._____ 17064_____
jjrządzenie sklepowe do handlu kolo- 
^Jnjalnego lub składu wódek, piękne i ta­
nia. Wiadomość: M. Dawidsohn, zegar­
mistrz, Karmelicka Aś 2 lit. A. 17119

Idąc ze Starego Miasta, Piwną, Senator­
ską, przez Teatralny Plac do Niecałej, 
ogrodem Saskim, Królewską, Grzybowem do 

Twardej, zgubiono kolczyk złoty liściany, 
w śiodkii mały turkusili, stanowiący pa­
miątkę. Łaskawy znalazca raczy oddać za 
nagrodą rs. 4, na ulicę Twardą Aś 9, Za­
lewskiemu__________ _______ 17053____
Iist zastawny ziemski lit. E Aś 149,987 

jskradziuny na uliey Chłodnej _ pod Jfe 19, 
odzyskany został, zastrzeżenie więc w Kur­
ierze Warszawskim co do niego uczynione 
usIaje w swych skutkach.________ 17047
Slnia 26 wieczorem na Senatorskiej zgu- 
Ulbiono mufkę skunksową. Znalazca raczy 
odnieść na Żabią Aś 4, ’mieszkania 28, »« 
nagredą rs. 2.17061 

placów łokei  25,Q00,przy.stacji Praga 
I Zaraz' do sprzedania na wypłat. Złota 16, 
mieszkania 3. 17037
|fOm w Grodzisku, nowy, murowane, przy 
Sikościele, tprzednje się z powodu familij­
nych interesów, bez pośrednictwa. Wiado­
mość u właściciela L. P. 17036
Cklep wiktuałów do odstąpienia. Ulica 
OTamka Aś 34. 17029
liiSagle wiedeńskie są do sprzedania. Na- 
Hglewki Aś 28. . 17060
IZawaler poszukuje wspólnika lub wspól- 
filniczki. do korzystnego interesu, jest sklep, 
fabryka i mieszkanie z kwotą 250, Oferty 
proszę składać ulica Długa w kiosku pod 
liteią J. T. 17046
fjklep wiktuałów zaraz do sprzedania. Ul. 
jjNowolipki As 10. 17040
Sńazura felezersua do sprzedania, egzy- 
ft,stująca od lat 30, w środkowym punkcie 
miasta, pomiędzy hotelami i fabrykami. 
Adres: Ulica Bielańska, hotel Paryski, mie­
szkania. Jfe 97. 16887
posesja narożna w zachodniej ożywionzj 
I środkowo-fabryeznej części m. Warsza­
wy, wolna zupełnie od zalewów, o 12 mur. 
i drewn. sklepach, na 156 łok. dług, frontu, 
przy samej linji tramwajowej i obu szero­
kich ulicach, jest do sprzedania w całości 
lub połowie już podziałowej. Wiadomość 
w kantorze loterji, Marszałkowska Jfe 56, od 
godziny 3 do 5. 16022 •

Ej © Ii a fi e.
ęklep obok Nowego Światu, wraz z czte- 
Ijrema pokojami, ogromną kuchnią, piwni­
cami, do najęcia zaraz całkowicie iub czę­
ściowo. chmielna 9. 16882
Hokój i przedpokój do wynajęcia od 1-go 
fi stycznia 1883 r., w domu M. Fajansa i.a 
Krakawskiem-Przedmieśeiu Jfe 52. 17054
4 pokoje, przedpo' ój i kuchnia na parte- 

Zfrze. z ogródkiem, do najęcia od 1 stycznia, 
róg Marszałkowskiej i Jerozolimskiej Jfe 25, 
tamże garnitur mebli Simlera roboty do 
sprzedania. 17051
Pokój z wszelkiemi wygodami, do wyna-
I jęcia zaraz. Hotel Saski Aś 120. 17128
Talon o trzech oknach, sypialny- z gabi- 
(jnetem, na parterze, od frontu, z umeblo­
waniem, do wynajęcia. Żórawia Aś 11, dom 
Jakobiego, stróż wskaże. 17102
Apartament złożony z 6 pokoi w pałaey- 
jjku, na parterze, do wynajęcia od 1 Sty­
cznia. Złota As 17. 17082
Calonik, sypialny i przedpokój umeblo- 
IJwane. do wynajęcia miesięcznie, zaraz. 
N owy-Świat As 3h, mieszkania 5. pierwsze 
piętro, stróż wskaże, 17117
gest do wynajęcia dla studenta lub ka- 

cJwa'era, z osobnem wejściem wspólny po- 
koj, nio drogi, przy kaw’alerze. Wspólna 12.
pokoik lub mie.-z.anie, dla osoby eho- 
£ dzącej do jakiego zajęcia. Krakowskie- 
Przedmieście, obok S-go Rocha, domu Aś 20, 
mieszkania Jfe 6, na 2-m ) iętrze. 17098
Sfl arsztat duży z pokojem, zdatny na ja­
il ki proceder przemysłowy, fabrykę lub 
skład, do wynajęcia od Nowego Roku, wia­
domość Leszno Ań 76. 17022
Eto wynajęcia 2 pokoje umeblowane, od 
jjNowego Roku. Włodzimierska Ań 4, mie­
szkania 15. 16881
p.o wynajęcia w każdym czasie, z powo- 
f$du wyjazdu 3 pokoje, suche ' ciepłe, 
przedpokój, kuchnia i spiżarka na 1-tzem 
piętrze od frontu, za cenę przystępną. Wspól­
na 11. wiadomość u stróża. Ib854
l&Ja korzystnych warunkach pomieszeze- 
l^nie ze stołem, dla przyzwoitej damy. Ma­
zowiecka Jfe 1, m. 18, oficyna Iowa. 16802
fad. Żelazną Bramą przy ulicy Gnojnej w 
£jdomu Ań 11, do wynajęcia zaraz 2 lokale 
mieszkalne, 1 spichrz, 2 wozownie i sutere­
na. Wiadomość w zarządzie domu. 16821

Meble salonowe, bardzo mało używane, 
jfldo sprzedania tanio, garnitur orzechowy, 
szafy rozbierane; garnitur angielski jedwa­
bny, biuro angielskie, lustra greckie szlifo­
wane, trema petersbur.-kie z blatami, lustro 
w ,złotych ramach z konsolą; szafki do bie­
lizny, garniturek grecki, stoliki do kart, re­
gulator pajyzki, łóżka medaljonowe, umy­
walka, kredens szabowany, stół jadalny gzym­
sy z firankami, szeslong. Cnmielna Aa 52, 
10 dom od rogu Marszałkowskiej, mieszk. 8.
Ijabli garnitur do sprzedania, szafy, roz- 
Ijfbierane, szafka do bielizny, biurko, kon- 
solki, lustro, kozetka, 6 napoleonek i sze­
slong, mało używane, bardzo tanio, Sienna 
Jfe 4, 3 dom oti Marszałkowskiej, w bramie 
na prawo, na dole. 17004
SJełłle, garnitur orzechowy salonowy, sz«- 
jjpy rozbierane, garnitur angielski, lustra, 
trema z marmurem, biuro, konsolki do kart, 
garnitur napoleonkowy, kredens wiedeński, 
stół jadalny, szeslong, szafiia do bielizny, 
łóżka, tualeta damska, firanki i lampy, ta­
nio do sprzedania, róg Chmielnej Jfe 27 i od 
MartszałKowskiej Ań 26, m. 30. 16984
®jjeble do sprzedania: garnitur, szafy roz- 
jjgoierane, szafka do bielizny, biurko, para 
łóżek, lustra, zegar, lampy i różne sprzęty 
domowe, tamże do odstąpienia dwa lub je­
den pokój z meblami. Chmielna Aś 13i, drugi 
dom od Brackiej, stróż wskaże, od 10 do 7.
Meble do sprzedania z kilku pokoi, bar- 
fjgdzo tanio, razem lub częściowo. Złota As 10, 
od Marszałkowskiej 5 dom, mieszkania 15.

Interesa tianeii. i majątfc 
(JŁlep mydlarski, norymberski z dystry- 
jybiieją, w dobrym punkcie, jest do sprze­
dania. Wiadomość na miejscu. Ulica Że­
lazna Jfe 31. 16818
Magle przynoszące dziennego dochodu do 
flidwóch rubli, do nabycia zaraz, bo samej 
właścicielce niepodobna dopilnować intere­
su, dla tej przyczyny, cena przystępna, ko­
morne tanie. Wiadomość: kiosk, róg Chmiel­
nej i Brackiej. 1837
Tklep korzenny, z dystrybucją, kantorem 
IJpism, z osobną mydlarnią, mieszkanie u 
przy sklepie, do odstąpienia. Wiadomość 
w kiosku, wprost banhofu Wiedeńskiego.
Tkład wódek w dobrem miejscu, dobrze 
pyprocuiitujący, komorne nie drogie, jest do 
odstąp enia zaraz, z powodu interesów fa­
milijnych. Wiadomość w kiosku, róg Twar­
dej i Ciepłej. 17095
|Bs. Ł0,000 potrzeba na spłatę części 
Sftpierwszego N-ru, po pożyczce tow. kr. m. 
Warszawy. Oferty przyjmuje Kantor Kurje­
ra pod lit. M. J. S. 17086
Tklep ’(iktuałów od lat 30 istniejący, do 
□sprzedania,’z powodu słabości. Tamka Jfe23,
Magle nowe, urządzenie kompletne, punkt 
Ifjdoći’;,. tanio do sprzedania. Ul. Święto- 
krzyzka 31. 17076
Kklep spożywczy jest zaraz do odstąpio- 
jjna _ niemożności prowadzenia jeunęj 
osobl . komorne miesięczne rs. 18 kop. 50 
z mieszkaniem, Marjemztadt Ań 2. I?o67
Uklep gąlanteryjno-dystrrijucyjny jest za- 

 raz do odstąpienia,- z powodu wyjazdu dla 
interesów familijnych, przy ulicy Święto- 
krzyzuiej Jfe 25. 17011
plac do sprzedania na Pradze przy ulicy 
ij Ząbliowskioj położony, zawierający łokci 
kwadratowych 7,700, hypoteka zupełnie ure­
gulowana. i książka nowa założona. Wia­
domość ul. Podwale Aś 42, m. 3. 17> 43
Układ mąki i legomin Szczecińskiego, egzy- 
□stująey od lat pięciu na Starej Pradze 
pod Aś 153, obok bazaru W-go Różyckiego, 
do odstąpienia każdego czasu za przystępną 
cenę, wiadomoś i Chmielna 31, stróż wskaże.
Ijgród do wydzierżawienia, zawieraj; e’ 12 
ąjmórg, cieplarnię, szkółkę około ' s,000 
sztuk drzewek do sprzedania, dom miesz­
kalny wygodny. Wiadomość pod wyrazem 
„Ogród1* zostawić swój adres w kamorze 
Kurjera Warszawskiego. li’j,.5
Hljspólnika z kapitałem 2,000 rs. poszu- 
II kuję do interesu dającego 20%, lecz 
obracającego się dwanaście razy do roku, 
gwarancja hypoteczna. Oferty i od lijerą 
N. N. proszę składać do tegoż kantoru. 17095


